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NA DODATKI MIESZKANIOWE

BĘDĄ 
pieniądze?

GAZ I WYSIEDLANIE
„Dziennika" z Moskwy i Groźnego

Zamiast neopopiwku

(INF. WŁ.) — Zapewniliśmy 
dostateczną ilość środków bu­
dżetowych na dodatki mieszka­
niowe — stwierdziła wczoraj w 
wypowiedzi radiowej Barbara 
Blida, minister budownictwa. 
Samorządy są innego zdąnia. 
Prezydent Krakowa Józef Las­
sota zawiadomił wczoraj woje­
wodę krakowskiego, iż nie wi­
dzi możliwości finansowania 
dodatków mieszkaniowych z 
podstawowych dochodów gmin 
ani w tym, ani w następnym 
roku.

Według informacji, które uzy­
skaliśmy w resorcie budowni­
ctwa, w początkach grudnia 
ministerstwo przekazało woje­
wodom 350 mld Zł na dodatki 
mieszkaniowe dla osób, które 
już uzyskały do nich prawo. 
Dotyczy to głównie mieszkań­
ców domów spółdzielczych i

właścicieli. Lokatorom dawnych 
budynków kwaterunkowych nie 
opłaca się na razie występować 
o dodatek, jest on bowiem przy­
znawany na pół roku, a gminy 
dotąd nie uchwaliły nowych sta­
wek czynszów. Według oceny 
ministerstwa, w przyszłym roku 
na dodatki potrzeba będzie 8 
bln zł, z czego 4,6 bln pokryje 
budżet państwa, a resztę muszą 
zapewnić samorządy.

— Istotnie, poprawka z 29 li­
stopada do rozporządzenia w 
sprawie dodatków stanowi, iż do 
czasu podjęcia przez gminę u- 
chwały w sprawie czynszów re­
gulowanych wojewoda może 
przekazać gminie środki finan­
sowe na poczet przyznanej do­
tacji. Mają one być rozliczone 
do końca stycznia. Nie rozwią­
zuje to jednak zasadniczego

(Dokończenie na str. 3)

KorespondencJ a
Grupa przebywających w Groź­

nym ukraińskich ochotników woj­
skowych potwierdziła nam wczo­
raj informację o użyciu przed­
wczoraj przez Rosję paraliżują­
cych gazów! Według naocznych 
świadków poza gazowym terro­
rem Moskwa w Czeczenii prowa­
dzi także*  akcję wysiedleńczą z te­
renów jakie zajęte zostały przez 
rosyjskich żołnierzy. Ludność w 
wieku od 15 do 40 lat (zwłaszcza 
mężczyźni) już od 2 dni zamyka­
na jest w ciężarówkach i wywo­
żona w nieznanym kierunku w 
głąb Rosji. Wczoraj wywieziono 
następnych 20—30 osób z obsza­
rów położonych koło miejscowo- 
ści Pierwomajska. Rosyjskie MSZ 
stanowczo zaprzecza tym infor­
macjom.

W Groźnym jednak w piątek 
po raz pierwszy od dłuższego cza­
su nie było słychać strzałów. Na 
rozkaz Dżohara Dudajewa siły 
czeczeńskie skoncentrowane w 
stolicy ,i wokół niej na wszyst­
kich kierunkach miały przerwać

ogień i cofnąć się o 1 km wstecz 
(równocześnie bacznie pilnując 
przeciwnika, do którego należy 
otworzyć ogień w przypadku prób 
wznowienia natarcia). Akcja ta 
miała stać się preludium do ofi­
cjalnego oświadczenia prezydenta 
Czeczenii w sprawie propozycji 
Borysa Jelcyna o rozpoczęciu roz- 
mów na wyższym szczeblu i jego 
decyzji o przedłużeniu terminu 
ultimatum i złożeniu broni przez 
czeczeńskie oddziały zbrojne o 48 
godzin. Przez cały dzień — jak 
donosiły dobrze poinformowane 
źródła w Groźnym — ścisłe kie­
rownictwo republiki „zgłębiało 
tekst oświadczenia Jelcyna” i ob­
myślało możliwe warianty od­
powiedzi.

Tymczasem zdaje się, że woj­
ska rosyjskie już od kilku dni 
nie posunęły się do przodu. Trzy 
kolumny wojskowe nadal znajdu­
ją się w pobliżu osad: Pierwo­
majska — Czerwlionnaja . (na 
północy), Dawydęnko (na zacho­

dzie) i czeczeńsko-dagestańskie j 
granicy (na wschodzie). Dowódz­
two wojsk wewnętrznych — mi­
mo ewidentnej porażki rosyjskich 
wojsk — przygotowuje się do 
realizacji dekretu prezydenta Jel­
cyna o „złożeniu broni przez nie­
legalne ugrupowania zbrojne”. U- 
tworzono około 30 punktów, w 
których od ludności ma być 
przyjmowana wszelkiego rodzaju 
broń i sprzęt wojskowy. Po złoże­
niu ma być ona wywieziona z 
Czeczenii, albo zlikwidowana na 
miejscu. Zarejestrowana broń oso­
bista oraz strzelby myśliwskie 
mają być oddawane na przecho­
wanie i po zakończeniu konfliktu 
zwrócone właścicielom.

Przedstawiciel prezydenta FR w 
Czeczenii, wicepremier Nikołaj 
Jegorow został w trybie pilnym 
wezwany do Moskwy, gdzie ma 
wziąć udział w posiedzeniu rosyj­
skiej Rady Bezpieczeństwa. Jego­
row dowiedział się o swóim odlo-

(Dokończenie na str. 2)

PŁACOWY
LIMIT

Sejm przyjął wczoraj ustawę ® 
negocjacyjnym systemie kształto­
wania przyrostu przeciętnych wy­
nagrodzeń.

Wskaźniki dozwolonego przyro­
stu wynagrodzeń ustalać będzie 
trójstronna komisja (rząd 
pracodawcy — pracownicy).

Projekt zakłada, że za przekro­
czenie dozwolonego limitu wzros­
tu płac odpowiadał będzie dyrek­
tor przedsiębiorstwa, ale tylko 
wówczas, gdy nadmierne podwyż­
ki przyczynią się do pogorszenia 
kondycji finansowej zakładu. Je­
żeli firma, mimo podniesienia płac 
załogi, będzie płaciła podatki i 
składki na ZUS, wówczas ustalo­
ne przez komisję wskaźniki nie 
będą musiały być ściśle przestrze­
gane. Ustawa ma zastąpić od 1 
stycznia 1995 r. tracącą moc 
prawną ustawę neopopiwkową.

(PAP)

Manifestowała „Solidarność41 Wyszli z sali

Poprawianie budżetu Prawda nie ujawniona
Komisja Ustawodawcza pozy­

tywnie zaopiniowała wczoraj au­
topoprawkę rządu do projektu 
ustawy budżetowej na 1995 r. Au­
topoprawka wprowadza do projek­
tu budżetu m. in. zawetowane 
prżez prezydenta w ustawie po­
datkowej, progi 21-, 33- i 45-pro- 
centowe. Zawiera również dodat­
kowe przepisy o kształtowaniu 
środków na wynagrodzenia w 
sferze budżetowej.

Uczestniczący w posiedzeniu 
Komisji wiceszef Kancelarii Pre­

zydenta Lech Falandysz powie­
dział, że pozytywna opinia Ko­
misji „zwiększa prawdopodobień­
stwo zawetowania ustawy budże­
towej przez prezydenta”. Zdaniem 
Falandysza, zaproponowane przez 
rząd w autopoprawce dodatkowe 
przepisy o kształtowaniu środków 
na wynagrodzenia w sferze bu­
dżetowej nie podważają zasad­
ności ewentualnego weta prezy­
denta wobec ustawy o kształto­
waniu wynagrodzeń w „budże­
tówce”. (PAP)

(INF. WŁ.) „Oddali życie, abys 
ty mógł żyć godnie”, „Ukarać 
morderców górników z »Wuj- 
ka«”, „Lubin oskarża”, „Zbrod­
nie komunizmu, zbrodniami lu­
dobójstwa”, „PZPR organizacją 
przestępczą” — pod takimi 
transparentami manifestowali 
wczoraj przed Ministerstwem 
Sprawiedliwości i Urzędem Ra­
dy Ministrów uczestnicy ogól­
nopolskiej pikiety „Solidarności”. 
Wzięło w niej udział kilka ty­
sięcy związkowców.

„Opieszałość prokuratury i śią- 
mazarność sądów w toczących

W poniedziałkowym „Dzienniku41

się nielicznych procesach, urąga 
podstawowym zasadom Rzeczy­
pospolitej. Nie można zbudować 
demokratycznego państwa pra­
wa, dopóki nie zostanie ujaw­
niona prawda, a prawo nie jest 
przestrzegane” — przemawiał do 
zebranych przewodniczący Związ­
ku. Marian Krzaklewski.

Protestujący przez trzy go­
dziny maszerowali między Mi­
nisterstwem Sprawiedliwości a 
URM, Demonstranci domagali 
się szybkiego zakończenia śledz­
twa w sprawie zbrodni popeł­
nionych na Wybrzeżu w grud­

niu 1970 r. i osądzenia win­
nych oraz zawieszenia w czyn­
nościach służbowych osób oskar­
żonych o zbrodnie popełnione w 
kopalniach „Wujek” i „Manifest 
Lipcowy”. Żądali także, aby 
zbrodnie z 1970 r. i stanu wo­
jennego uznane zostały za zbrod­
nie ludobójstwa, a wszystkie 
przestępstwa nie ścigane z po­
wodów politycznych w latach 
1944—89 ustawowo nie ulegały 
przedawnieniu. (MK)

(Szerzej — „Nie kończąca się

Odliczamy od podatku
Niespełna dwa tygodnie zostało nam do poczynienia zaku­

pów i inwestycji uprawniających do ulg i odliczeń podatko­
wych. Zbliża się koniec roku, a tym samym nieubłaganie nad­
chodzi czas wypełniania formularzy PIT. Co odliczyć od pod­
stawy opodatkowania? Jeśli kupiłeś bądź remontowałeś miesz­
kanie, płacisz- czesne za naukę w szkole albo stałeś się wła­
ścicielem papierów wartościowych — koniecznie przeczytaj 
poniedziałkowy „Dziennik Polski”!

historia” — str. 6).

Gość „Dziennika" J. K. Bielecki

Polska w Europie

OPEL ASTRA 1.4 i I

Każdy z nas ma prawo do samochodu pewnego i bezpiecznego, bez względu na pojemność 
silnikai cenę. Nowa Astra L4i GL AIRBAG wyposażona jestw systemy bezpieczeństwa 
niespotykane w samochodach tej klasy. Pełnowymiarowa poduszka powietrzna Opel o 
pojemności 67 1 potrafi skutecznie ochronić kierowcę, a mocna karoseria wyznacza 
bezpieczną strefę dla wszystkich podróżujących. Astra 1.41 GL AIRBAG to samochód 
dla tych, którzy na pierwszym miejscu stawiają bezpieczeństwo swoje i tych z którymi 
jadą.

(INF. WŁ.) Upadek systemu 
komunistycznego w Europie do 
czego w znacznym stopniu przy­
czyniła się ówczesna polska opo­
zycja obalił pewny ustalony po­
rządek i podział stref wpływów 
w Europie. Od kilku lat nie po­
trafimy znaleźć takiego rozwią­
zania, które byłoby alternatywą 
dla starych podziałów — stwier­
dził wczoraj w Krakowie były 
premier Jan Krzysztof Bielecki 
podczas spotkania w klubie dy­
skusyjnymi „Dziennika”, które 
było poświęcone integracji Pol­
ski z Unią Europejską. .

Zdaniem Bieleckiego zarówno 
dla Polski jak i dla Europy 
szybka integracja naszego kraju 
z Unią przyniesie obu stronom 
korzyści. Polska ze swymi zaso­
bami naturalnymi, ogromnym 
potencjałem ludzkim i bardzo 
szybkim wzrostem gospodarczym 
ożywi kostniejącą Unię Europej­
ską, dla której jesteśmy coraz 
atrakcyjniejszym partnerem. Nie 
będzie tó jednak możliwe bez 
„potu, krwi i łez” twierdzi były 
premier. Tylko dalsze reformo­
wanie gospodarki, udoskonalenie 
przepisów może przyciągnąć do 
naszego kraju zachodnich inwe­
storów, którzy będą najlepszymi 
ambasadorami Polski i gorącymi 
zwolennikami członkostwa w 
Unii Europejskiej.

którzy uzyskają dostęp do tań­
szych towarów i usług — twier­
dzi Bielecki. — Nawet kilku 
niechętnych polityków nie może

Bielecki uważa, iż Polska ma 
szanse na szybkie uzyskanie 
członkostwa w UE nawet mimo 
pewnych negatywnych efektów
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działań obecnego rządu przeja­
wiających się powrotem do cen­
tralistycznych i etatystycznych 
działań w polityce i gospodar­
ce. — Ewidentne korzyści z wej­
ścia do UE odniosą zarówno 
przedsiębiorcy jak i konsumenci,

* pełnowymiarowa poduszka 
powietrzna dla kierowcy

* napinacze pasów bezpieczeństwa
* egulacja punktów mocowania pasów
* belki wzmacniające w drzwiach 

bocznych
* fotele zapobiegające wyślizgiwaniu się 

spod pasów

BLIŻEJ CIEBIE ________ ___

*5.11/100kmprzy90km/liwg8Q/ 
1269/ECE

* elektroniczny yvtrysk paliwa
* trójdrożny katalizator spalin
* centralny zamek
* regulacja kąta pochylenia świateł
* karta Opel Assistance

OPEL©

Kraków 
ul. Spokojna 8, 
tel. (012)330-464 
ul. Mogilska 51, 
tel.(Q12)1148-59
Zakopane 
ul. Zborowskiego 4a, 
tel.(165)134-00 x

Fot. Anna Kaczmarz
zmienić faktu, iż integracja Pol­
ski z Unią jest naturalnym i 
nieodwracalnym procesem. Zda­
niem byłego premiera Polska 
znajdzie się w UE jeszcze przed 
końcem tego stulecia. (Kos)

(O przyjęciu Polski do Unii — 
także w korespondencji z Nie­
miec — „Cena Unii” — str. 2).

Euromarket
Autoryzowany Dealer

Kraków, ul. Piłsudskiego 22 
tel. 23-11-23

BEZ 
oświadczenia

Wyjście z sali posiedzeń Sej­
mu posłów UW, UP, KPN i 
BBWR uniemożliwiło wczoraj 
przyjęcie oświadczenia w spra­
wie 13. rocznicy wprowadzenia 
Stanu wojennego, przygotowane­
go przez Unię Pracy.

Wcześniej, głównie głosami 
SLD, przyjęto poprawkę do pro­
jektu oświadczenia, diametralnie 
zmieniającą jego wymowę. Przed 
tym głosowaniem Sejm odrzucił 
inny projekt oświadczenia w 
sprawie uczczenia 13. rocznicy 
stanu wojennego, przygotowany 
przez KPN. (PAP)

Opłatek profesorów

Palmy 

Akademickie
(INF. WŁ.) — Francja, to nie 

tylko kobiety, wino i perfumy, 
to przede wszystkim gospodar­
ka, nauka, postęp — powiedział 
wczoraj w Uniwersytecie Ja­
giellońskim konsul generalny 
Republiki Francji — Didier 
Destremau. Przedstawiciele U- 
niwersytetu i środowisk kultu­
ralnych Krakowa zebrali się w 
Collegium Maius, by porozma­
wiać o kontaktach kulturalnych 
Polski i Francji. Wagę tych 
kontaktów szczególnie teraz, w 
jednoczącej się Europie podkre­
ślił rektor UJ, prof. Aleksan­
der Koj.

Podczas spotkania odbyło się 
uroczyste wręczenie francuskich 
Palm Akademickich prof. Fran­
ciszkowi Ziejce, prorektorowi 
UJ. Profesor Ziejka jest histo­
rykiem literatury, autorem wie- 
_lu prac naukowych, w tym ta­
kich książek jak „Studia pol- 
sko-prowansalskie”, „Paryż mło­
dopolski”. W latach 1970—73 
prowadził wykłady w Uniwer-

(Dokończenie na str. 3)

„ Do wszystkich 
Świętych Mikołajów! PILARKI

KUP 
TELEFON KOM

Sprzedaż promocyjna 
arów w Ogólnopolskim 
ternie Przywoławczym 
.PAGER

SPR RATY

ul. PAWIA 20 
tel./fax (012)23-19-25 
( koło Dworca PKS )

LIDOM
pi. Wolnica 8, tel. 56-43-05

Pi

Szanowny Klienciel 
Jeśli ckcesz kupić 
pralki, lodówki, kuchenki 
oraz drobny sprzęt AGD, 
przyj di, DO NAS U

Iwpłata-tylko 10%wartości , 
Towar dowieziemy ZA DARMO >
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GODZINY

O ROZMOWY JELCYN — 
GORE. „Produktywnymi i ca­
łościowymi” nazwał wicepre­
zydent USA A] Gore swoje 
rozmowy z prezydentem Bo­
rysem Jelcynem na temat 
przyszłość; NATO. Gore roz­
mawiał z Jelcynem w szpita­
lu, gdzie prezydent Rosji 
przebywa w związku z ope­
racją nosa.

• ROSJA POTĘPIA PLAN 
KARADZICIA. Rosja potępiła 
sześcio.punktowy plan przed­
stawiony w czwartek przez li­
dera Serbów bośniackich Ra­
dwana Karadzicia.

® FRANCJA I WŁOCHY 
PRZECIWNE ROZSZERZA. 
N1U NATO. Prezydent Fran­
cji Francois Mitterrand o- 
świadczył premierowi Włoch 
Silvio Berlusconiemu, że jest 
przeciwny pochopnemu roz­
szerzaniu NATO na nowe kra­
je członkowskie w środkowej 
Europie. Uczynił to w Aix en 
Provence podczas dorocznego 
szczytu francusko-włoskiego, 
ostatniego już w jego polity­
cznej karierze.

@ USTAWA ANTYKORUP- 
CYJNA. Francuskie Zgroma­

dzenie Narodowe zakończyło 
dyskusję nad 3 pakietami u- 
staw dotyczących jawności ży­
cia publicznego. Projekty u- 
staw przygotowała tzw. komi­
sja Seguina, — grupa parla­
mentarna, powołana przez 
przewodniczącego Zgromadze­
nia Narodowego. Celem tych 
ustaw jest zlikwidowanie sy­
tuacji, sprzyjających korupcji 
w . wyniku „wzajemnego 
świadczenia sobie usług” przez 
świat polityki j biznesu.

0 OWP — HA MAS. Dialog 
między OWP a Hamasem zna­
lazł się w impasie — po wie­
dział jeden z liderów ruchu 
fund amental i stycznego Mah- 

• m.ud Zshar. Jego zdaniem wi­
na za tę sytuację spada na 
OWP. Zahar dodał, że całko­
wicie sparaliżowane są prace 
wspólnej komisji OWP — Ha­
rnaś. którą utworzono na po­
czątku grudnia, celem ustale­
nia, kto ponosi odpowiedzial- 

■ ność za śmierć 13 demon­
strantów Ha.masu 18 listopada 
w Gazie od kul palestyńskiej 
policji,

© JEDNA FLOTA CZAR­
NOMORSKA. Rada Federacji 
(izba wyższa parlamentu ro­
syjskiego), uważa, iż należy 
zmienić podejście do proble­
mu Floty Czarnomorskiej i 
zamiast podziału, traktować 
ją jako jednolity organizm, 
działający na rzecz zarówno 
Rosji, jak ; Ukrainy.

® COWARD BYŁ BRY­
TYJSKIM SZPIEGIEM. Zna­
ny brytyjski komediopisarz i 
kompozytor Noel Ccward był 
w okresie II wojny świato­
wej brytyjskim szpiegiem do 
czasu, gdy jego zwierzchnicy 
uznali, że będzie bardziej po­
żyteczny, jako artysta zapew­
niający rozrywkę żołnierzom.
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Cena Unii
Korespondencja „Dziennika" z

Prawie tuzin krajów między 
Słowenią i Estonią, Czechami i 
Bułgarią łączy ten sam kierunek 
działań i ta sama nadzieja. Z 
ekonomicznego i politycznego 
punktu widzenia, członkostwo w 
Unii Europejskiej jest dla nich 
jedyną solidną perspektywą. 
Niemcy ze swej strony ze szcze. 
gółnym zaangażowaniem pod­
grzewają te ambicje, zwłaszcza 
ze strony Warszawy.

Z ekonomicznego punktu wi­
dzenia różnice między krajami 
Europy Środkowo-Wschodniej a 
państwami Unij Europejskiej są 
jednak przytłaczające. Prze­
ciętny dochód na głowę jedne­
go mieszkańca w Unii wynosi 
w skali rocznej . 3'0 tysięcy ma­
rek -— w najuboższej , Grecji 
12 tysięcy. W Polsce dochód ten 
tylko nieznacznie przekracza 7 
tysięcy marek, wyprzedzając, i 
tak znacznie roczne dochody o- 
bywatelj Bułgarii i Rumunii. 
Mimo to kraje Europy Środko­
wo-Wschodniej odnotowują spo­
re sukcesy we wdrażaniu gos­
podarki wolnorynkowej.

Polska jest pod tym wzglę­
dem dobrym przykładem. Pry-' 
watyzacja przedsiębiorstw pań­
stwowych posunęła się już 
znacznie, złoty stał się wymie­
nialny, .Eańk Centralny osiąg­
nął całkowitą niezależność, uno­
wocześniany jest system podat­
kowy, co drugie miejsce pracy 
znajduje się w' sektorze pry­
watnym, prawo gospodarcze iest 
stopniowo dostosowywane do 
wzorców zachodnich. Do tego, 
prawie dwie trzecie polskiego

Kłopoty i obietnice Clintona
Korespondencja „Dziennika" z Nowego Jorku

Prezydent Stanów Zjednoczo­
nych Bill Clinton znalazł się w 
nie lada kłopocie, a wraz z nim 
partia demokratyczna, która bar­
dzo straciła w społeczeństwie po­
pularność. Rozbitym, siedzącym 
w politycznym dołku demokra­
tom potrzebne są nie tylko słowa 
otuchy i zamiary, ale przede 
wszystkim świadomość, że Biały 
Dom zdecydowanie jednak trzy­
ma w ręku ster rządów w pań­
stwie-

Prezydent zdecydował zwrócić 
się do Amerykanów z Gabinetu 
Owalnego, aby podkreślić wagę 
sytuacji i konkretnych propozy­
cji podatkowych i budżetowych. 
Z Gabinetu Owalnego prezydenci 
Stanów Zjednoczonych przema­
wiają tylko tradycyjnie w oko­
licznościach wyjątkowych, jak na 
przykład w przypadkach inter­
wencji wojskowych. W 1992 roku 
Bill Clinton wycofał się rakiem z 
obietnic wyborczych 1 cięcia po­
datkowe. które obiecał klasie śre- 
dniej poświęcił na Ołtarzu głęb­
szej redukcji państwowego defi­

KRYZYS WODNY I POLITYCZNY
Korespondecja „Dziennika" z Sofii

Szef Obrony Obywatelskiej Buł­
garii gen. Nikoła Nikołow poin­
formował, że najpóźniej za 2 
miesiące ponad 1,3 miliona mie­
szkańców Sofii zostanie wysie­
dlonych z miasta ze względu na 
brak wody pitnej. Cywile prze­
siedleni zostaną w góry Riła, pra­
cownicy przemysłu do Pernika, 
a urzędów państwowych w kie­
runku Bałkanu.

Ze względu na brak opadów 
głęboki kryzys wodny w Bułga­
rii trwa już od ponad 3 miesię­
cy. Suchym reżimem, podczas 
którego woda dostarczana jest 
przez 1 dzień z 2-dniowymi 
przerwami, Sofia objęta jest już 

handlu zagranicznego, to han­
del z krajami Unii Europejskiej. 
Przy tych pozytywach domaga­
nie się przez Polskę szybkiego 
przyjęcia do tej organizacji, mo­
że być zrozumiałe i wytłuma- 
czalne.

Zachód zachowuje się tak, 
jakby rzeczywiście to rozumiał 
i starał się wyjść Europie Środ­
kowo-Wschodniej , naprzeciw.
Ale to tylko pozory. Unia po­
stanowiła przyjąć kraje . tego 
regionu na członków, żadnego 
jednak konkretnego terminu, 
nawet w przybliżeniu nie poda- 
je. Co więcej, politycy Unii, wy­
dłużają czas, kiedy kraje stowa­
rzyszone mogą, ich zdaniem, u- 
zyskać członkostwo. Przewodni­
czący Parlamentu Europejskie­
go, Klaus Haensch mówi, że nie 
nastąpi to wcześniej niż przed 
upływem 1'0 lat.

Bruksela zawarła z kandy­
datami umowy. stowarzyszenio­
we, których celem jest pełna 
integracja. Pierwszym stop­
niem ma być porozumienie euro­
pejskie o utworzeniu strefy 
wolnego handlu w ciągu naj­
bliższych 10 lat. Zgodnie z po­
rozumieniem zlikwidowane do 
roku 1995 mają być w obrębie 
tej > strefy cła, kontyngenty i 
' me bariery dla wyrobów prze­
mysłowych. Od roku 1997 wolna 
strefa objąć ma również stal i 
tekstylia. Wymiana ma się od­
bywać najpierw asymetrycznie. 
To znaczy, Unią Europejska Ó- 
tworzy swoje rynki dla wyro­
bów z Europy Srodkowo- 

cytu. Jednak od listopada, kiedy 
Amerykanie dali upust frustracji 
i przelali sympatię na republika­
nów. Clinton zdecydował się nagle 
zainterweniować w żarliwej dy­
skusji nad przyszłością Ameryki.

Prezydent ogłosi} plan redukcji 
podatków od 50 do 55 miliardów 
dolarów w ciągu najbliższych pię­
ciu lat. Zabieg ten ma przybrać 
formę kredytu podatkowego war­
tości 500 dolarów rocznie na każ­
de dziecko do szóstego roku życia 
w rodzinach zarabiających mniej 
niż 100 tysięcy dolarów (republi­
kanie proponują kredyt tej samej 
wysokości na każde dziecko do 18 
roku życia w rodzinach, których 
dochód roczny dochodzi do 200 
tysięcy dolarów). Pozostałą część 
kredytu mają stanowić ulgi po­
datkowe co polegać ma na od­
pisywaniu od rocznych rozliczeń 
wydatków związanych z nauką 
dziecka czy też ze szkoleniem za­
wodowym osoby dorosłej.

Pieniądze na sfinansowanie za­
mierzeń znajdą się — zapewnił 
Clinton — dzięki redukcji wydat­

od miesiąca. Dwa miesiące wcze­
śniej reżim taki wprowadzono 
już w ponad 1700 bułgarskich 
miejscowościach. Przewiduje się 
obecnie, że jeśli zbiornik reten­
cyjny „Iskar” zaopatrujący sto­
licę Bułgarii w wodę pitną od­
notuje ilość niższą niż 50 min 
m sześć, wody, może runąć jego 
ściana oporowa. Nie działają tak­
że studnie głębinowe. Z ponad 
460 studni jakie znajdują się w 
pobliżu Sofii tylko w 2 woda 
zdatna jest do picia. W najbliż­
szym czasie. ograniczone zostaną 
też dostawy prądu elektryczne­
go.

Także w wyborach parlamen­
tarnych, jakie w Bułgarii zapo­

Monachium
-Wschodniej wcześniej. Kraje 
środkowo- i wschodnioeuropej­
skie będą miały natomiast 10 
lat, aby otworzyć swoje rynki 
dia produktów z państw Unii.

Wszystko to jednak istnieje 
na papierze. Zachodni Europej­
czycy nie są absolutnie gotowi 
do otwarcia swych rynków. W 
przypadku stall protestują prze­
de wszystkim Niemcy. Ofiarą 
zaostrzenia przepisów importo­
wych w Unij obejmujących wy­
roby stalowe stali się ostatnio 
głównie Czesi i Słowacy. Na­
stępstwem protestów są nowe 
kontyngenty. Nie tylko na stal. 
Również na inne produkty — 
przemysłu chemicznego, tek­
stylnego, na artykuły rolne.

Kto weźmie ołówek do ręki i 
uważnie policzy, przekona się 
łatwo, jak złudne są oczekiwa­
nia na rychłe poszerzenie Unii. 
Przyjęcie tylko czwórki krajów 
wyszehradzkich. Polski. Czech, 
Słowacji i Węgier, w samym 
tylko sektorze rolnym koszto­
wałoby Brukselę, w zależności 
od różnych rachunków, od 355 
do 70 miliardów marek. Koszty 
wynikające ze zwiększenia po­
mocy z funduszu wyrównaw­
czego Unii wyniosłyby najmniej 
40 miliardów marek. W sumie 
przyjęcie czterech krajów kosz­
towałoby Urnę, do końca obec­
nej dekady blisko 100 miliar­
dów marek. W obliczu tak przy­
tłaczającej sumy,, nawet naj­
więksi zwolennicy poszerzenia 
Unii muszą popaść w zadumę...

ROMAN ŻELAZNY

ków rządowych i biurokracji oraz 
likwidacji kosztownych progra­
mów rządowych czy też poprzez 
prywatyzację podlegających pań­
stwu niektórych korripanii, ta­
kich na przykład jak elektrownie 
leżące obecnie w gestii Departa­
mentu Energetyki.

Clinton potrafi oczarować Ame­
rykanów dobrą prezencją, sym­
patycznym wyglądem i oratorski- 
mi talentami. Jego czwartkowego 
przemówienia słuchało się jednak 
z mieszanymi uczuciami. Admini­
stracja waszyngtońska zbyt bo­
wiem dużp straciła zaufania wy­
borców, aby nagle, kilkunastomi- 
nutowymi obietnicami dało się ich 
zjednać z powrotem, tym bar­
dziej, że przeciwnik demokratów 
trzyma w ręku znacznie lepsze 
karty i jeszcze nie zdążył w cią­
gu minionych dwóch lat ani za­
wieść nadziei, ani się skompromi­
tować. Amerykanie biednieją choć 
gospodarka kwitnie i tego feno­
menu nikt nie potrafi wytłuma­
czyć.

ELŻBIETA RINGER

wiedziane są na niedzielę prze­
widuje się kryzys. Według ostat­
nich sondaży wygrają je naj­
prawdopodobniej siły komunisty­
czne, w gruncie rzeczy te same, 
przez które prezydent Żeliu Ze- 
lew rozwiązał parlament wyzna­
czając obecne wybory. Pewność, 
że znajdą się w przyszłym par­
lamencie mają tylko 4 spośród 
10 zarejestrowanych partii. Post­
komunistyczna Partia Socjalisty­
czna (36,7 proc.), Związek Sił De­
mokratycznych (28,1 proc.), pro- 
turecki Ruch, na Rzecz Praw i 
Swobód (7,4 proc.) oraz centro­
prawicowy Związek Ludowy (5,4 
proc.).

JAN HEROLD

W Tadżykistanie zimowe zawieszenie broni

Włość głodowania
Upadek Związku Radzieckiego 

przyniósł niepodległość, ale dla 
wielu republik też śmierć, nędzę, 
wojnę domową i tortury.

Rabiya Ashurova stoi na 
mocno ubitym, brudnym klepi­
sku przed rozpadającą się le­
pianką. Na przedmieściu Du- 
szanbe ona, jej mąż, dziewięcio­
ro dzieci i dwoje wnucząt zno­
wu rozpoczynają długą zimę.' 
która przynosi mroźne noce i ó- 
krojone racje żywnościowe. Los 
ten dAieli 5,1 miliona Tadżyków. 
„W ubiegłym roku miałam tro­
chę mąki i cukru za mojego naj­
starszego syna zabitego na woj­
nie”, „ale nie wiem eo teraz bę­
dziemy jedli” — powiedziała dla 
tygodnika „Time” Tadżyjka.
'Zarobki Ashurovej jako o- 

grodńiczki dochodziły dó 15 000 
rubli miesięczńie (ok. 5 USD) 
lecz suma ta stale się kurczy 
pod wpływem inflacji; mąż za­
rabia połowę tej sumy pracując 
w państwowym gospodarstwie. 
Przy obecnych cenach, ich po­
łączone dochody teoretycznie 
wystarczają na zakup jednego 
bochenka chleba dziennie, by wy­
żywić 13 osób. W rzeczywistości 
jednak nie otrzymują oni wyna­
grodzenia i miesiącami zdoby­
wają środki do życia uprawia­
jąc mały ogródek za domem.

Jak i wiele innych części by­
łego sowieckiego imperium, Ta­
dżykistan jest niezależny; ma 
swą własną flagę i własną go­
spodarkę, lub raczej to, co z niej 
pozostało. Ma też ambasady za 
granicą, linię lotniczą, wybory. 
Jak wiele innych, od niedawna

Korespondencja „Dziennika" z Kijowa
Niezależni komentatorzy poli­

tyczni coraz częściej twierdzą, ii 
na Krymie zaczyna Się nowa Ju­
gosławia. Konflikt pomiędzy u- 
grupowaniami prorosyjskimi dą­
żącymi do oderwania Krymu i 
zwolennikami całości terytorial­
nej Ukrainy zaczyna przypominać 
wydarzenia polityczne jakie mia­
ły miejsce przed rozpoczęciem 
wojny na Bałkanach.

Zamiast wprowadzania ustaw 
i debat politycznych w parlamen­
cie toczy się zacięte boje o wła­
dzę. Blok „Rossija” „wykręca rę­
ce zwolennikom przynależności

Gaz i wysiedlanie
(Dokończenie ze str, 1) 

cie dó Moskwy na pokładzie heli­
koptera, którym razem z szefem 
rosyjskiego kontrwywiadu leciał 
do osady Tołstoj-Jurt. Jegorow 
— według niektórych informacji 
— jest najbardziej realnym kan­
dydatem na szefa delegacji, która 
ma prowadzić rozmowy z prezy­

Wojskowy Zespól Wypoczynkowy w Zakopanem

ogłasza przetarg publiczny na dzierżawę

1 pomieszczenia sklepowego, 
2 gabinetów fryzjerskich oraz 6 pomieszczeń 

magazynowych w obiektach WDW Kościelisko.

Przetarg odbędzie się 3.01.1995 r. w dyrekcji WZW Zakopane. 
Dodatkowe informacje można uzyskać pod telefonem 632-31, 
wewn. 238. 000333.

niezależnych państw, jest także 
narażony na niebezpieczeństwo 
upadku. Trwająca od dwóch lat 
wojna domowa spustoszyła kraj: 
produkcja przemysłowa znalazła 
się w martwym punkcie, a o- 
gromne bawełniane pola, które 
stanowiły główne źródło ekspor­
tu leżą odłogiem. Rynek artyku­
łów żywnościowych jest wła­
ściwie pusty. Ale najgorszym 
zrządzeniem losu jest wojna.

Na pozór konflikt, w którym 
jak się ocenia zginęło około 50 
tys. ludzi, a milion straciło dach 
nad głową, rozgrywa się pomię­
dzy komunistami reprezentują­
cymi „starą linię”, a koalicją i- 

i slamskich fundamentalistów i 
świeckich antykomunistów. Ale 
pod płaszczykiem ideologii kryją 
się różnice plemienne i regio­
nalne, mające swe źródło jeszcze 
W czasach mongolskiego chana­
tu. Po jednej stronie stoją Kul- 

- jabowie, z południowej prowin­
cji Kuljab, których przywódca 

> Emonali Rakhmanow, został za­
przysiężony na prezydenta po 
wyborach z 6 listopada. Z dru­
giej strony Garmowie, z dalekie­
go południowego regionu Garm, 
oraz Badakszanowie z górskiej 
twierdzy Pamiru, których party­
zanci wyruszają na zbrojne wy­
pady przeciwko rządowi Kulja- 
bów z bezpiecznych kryjówek w 
sąsiednim Afganistanie.

Z nadejściem zimy działania 
zbrojne w wolnym Tadżykistanie 
straciły na impecie. Najprawdo­
podobniej jednak z nadejściem 
wiosny rozpoczą się na nowo.

MAGDALENA DYRAS

Krymu do Ukrainy”, a ugrupo­
wanie krymsko-tatarskich parla­
mentarzystów posługuje się wszel­
kimi dozwolonym; i niedozwolo­
nymi i chwytami, aby utrzymać 
na półwyspie narodowościową 
Całość. Polityczne spory dopro­
wadziły do tego, że oficjalny Sym­
feropol stanął na rozdrożu. Jed­
na droga prowadzi do Moskwy, 
druga do Kijowa. Oficjalnie na 
niezależność, zwłaszcza po wyda­
rzeniach w Czeczenii, nie liczy 
już żaden z krymskich polityków. 
Każdy nieopatrzny ruch bowiem 
może doprowadzić do wojny.

ZOJA KRASNODIEMSKA
tłum. Sad

dentem Dudajewem. Razem z Je- 
gorowem do Moskwy mają lecieć 
również Sergiej Stiepaszyn oraz 
ministrowie: obrony Paweł Gra- 
czow i spraw wewnętrznych Wik­
tor Jerin.

DARIA
PAWŁOWA-SILWAŃSKA 

ANDRZEJ NOWOSAD

DZIENNIK POLSKI
31-072 Kraków, ul. Wielopole'1, lip.

Biuro Reklam i Ogłoszeń: 
KRAKÓW, ul. Wielopole 1 Vp., 
tel.: 21-99-77, tel./fax: 21-97-77
Kasy:
KRAKÓW, ul. Wiślna 2, tet./fax: 22-70-89 
KRAKÓW, ul. Wielopole 1 - wejście od ul. 
Starowiślnej, tel./fax: 21-45-72, 
czynne w godz. 8-18 
oraz terenowe oddziały i ekspozytury redakcji 
(za treść ogłoszeń redakcja nie odpowiada).

Redaktor Naczelny: 
CZESŁAW T. NIEMCZYNSKI, 
tel.: 22-63-04, te!ex: 32-27-95 
fax:21-37-76,22-28-98
Sekretarz Redakcji: teł.: 22-28-9$ 
(od godz. 16-tel./fax: 11-16-77), 
Dział Miejski: teł.: 22-87-25, 
Dział Łączności z Czytelnikami: 
tel.: 22-95-92,
Dział Sportowy: tel.: 11-91-11 
Redakcja Nocna: tel./fax; 11-15-22 
centrala: tel;; 22-75-88 
(łączy ze wszystkimi działami)

ODDZIAŁY REDAKCJI:
NOWY SĄCZ, ul Narutowicza 6, teL/fcc (0-18) 43-54-78,43-54-49
Ekspozytury:
Bielsko-Biała, uf. 3 Maja 7, teł 7faxt (0-30) 266-55
Nowy Targ, al. Tysiąclecia. 37, teMax: (0-187)630*72
Oświęcim, ul. Pmsa 3, telJfax: (0-381) 308-04

gkopane, ul. Krupówki 22, tel Jfax; (0-165) 150-53, teł.: 135-30 
wiec, teljfax: (0-30) 61-48-65

RZESZÓW, ul. Zygmuntowska 10, tel.: (0-17) 395-22, tel./fa» 37043 
Ekspozytury:
Krosno, ul.Pilsudskiego11,teljTax-(0-f31) 211-37
Przemyśl, Wybrzeże Piłsudskiego 1, teUfax: (0-10) 477-43
Tarnobrzeg, ul. Wyspiański egol 2-, te! Jax: (0-15) 23-13-72 
TARNÓW, Ul, Krakowska 12, tólJtac (014) 21-35-20,22-31-48, 
Ekspozytury:
Bochnia, ul. Kazimierza WBc, 37, teUfaK (0-197) 256*22
Dębica, ul. Parkowa 28, tel Jfax: (0-146) 87-72
WARSZAWA, uf. Krzywickiego 34, teUfoc (022) 29-13-04

Prenumsratę krajową przyj­
mują wszystkie Oddziały 
Terenowe RUCH S.A., 
zagraniczną RUCH S.A. 
Oddział warszawa, ul. 
Towarowa 28

Redakcja zastrzega sobie 
prawo skracania artykułów i 
korespondencji oraz opatrywa­
nia ich własnymi.tytułami. 
Artykułów nie zamówionych 
redakcja nie zwraca.

Drak: Polsko-Amerykańskie 
Towarzystwo Pmsowe Spółka z o.e.
Drukarnia w Krakowie, Al. Pokoju.3

WYDAWCA: Wydawnictwo Jagiellonie S.A. 
31-072 Kraków, Wielopole^, fax: 22-08-78, 
Prezes Zarządu: WOJCIECH TACZANOWSKI - 
tel.:22-07-12
Wiceprezesi-tel.: 21-50-47
Biuro Zarządu - tel.: 23-02-82
Główny Księgowy - tel.: 21 -94-10
Dział Marketingu i Kolportażu - tel.: 22-75-88 w. 118, 
tel7fax: 23-01-48

Biuro Podróży Jaglellonla,
Kraków, ul; Wiślna 2, tel./fax: 22-77-93, teł.: 22-03-45

Agencja Reklamy I Marketingu "Jagiellonia'’,
Kraków, ul. Długa 6073, 
tel./fax: 33-91-48, 33-00-41



Nr 291 DZIENNIK POLSKI

KRAJ © KRAJ © KRAJ © KRAJ • KRAJ • KRAJ • KRAJ • KRAJ © KRAJ • KRAJ © KRAJ ©KRAJ ©KRAJ ©KRAJ

W Sejmie

Nowe propozycje resortu budownictwa
(INF. WŁ.) W przedstawio­

nych wczoraj Sejmowi założe­
niach polityki mieszkaniowej 
państwa znajduje się kiika is­
totnych propozycji zmian, głó­
wnie dotyczących zasad spłaty 
kredytów.
• W przypadku kredytów dla 

spółdzielni zawartych przed 31 
maja 1992 r. resort zamierza 
odejść od tzw. dochodowej for­
muły ich spłacania. Polega ona 
na tym, iż łącznie spłata kre­
dytu i odsetek nie może prze­
kroczyć 15 proc, dochodów ro­
dziny. Resort proponuje przyję­
cie tzw. formuły powierzchnio­
wej. tzn. wysokość miesięcznej 
raty będzie zależała od wielko­
ści mieszkania. Według infor­
macji Lecha Jerczyńskiego, dy­
rektora Departamentu Polityki 
Mieszkaniowej Ministerstwa Bu­
downictwa, wysokość spłat bę­
dzie określana według wzoru: 
przeciętne wynagrodzenie w da­
nym województwie podzielone 
przez tzw. liczbę empiryczną 
(300 lub 350 — ta sprawa jest

STRĄK
(INF. WŁ.) Szef Urzędu Rady 

Ministrów, minister Michał Strąk 
przybył wczoraj do Krakowa w 
poszukiwani!! — jak wyznał 
dziennikarzom — wspólnego klu­
cza do polityki regionalnej. Czy 
województw ma być 12. czy też 
49? — zastanawiał się. A może by 
tak Kraków i Poznań uczynić 
swoistymi stolicami Polski połud­
niowej i zachodniej? — rozważał 
w trakcie rozmowy ze studenta­
mi UJ. 
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“j tradycji bankowości łączymy 

ia. Siłę tradycji wzmacniamy 

i. Solidność i profesjonalizm to

jeszcze dyskutowana) razy po­
wierzchnia mieszkania. Przyję­
cie tej formuły spowoduje, iż 
snłata kredytu średnio zarabia­
jącej rodziny, zajmującej 60- 
-metrowe mieszkanie nie po­
winna przekroczyć dotychczaso­
wych 15 proc, dochodów, bę­
dzie natomiast wyższa w przy­
padku osób zajmujących więk­
sze mieszkania. Problem ten do­
tyczy mieszkańców około 247 
tys. mieszkań.

® Zapewne już od kwietnia 
1995 .r. przejściowy ‘wykup od­
setek nie będzie dotyczył nowo 
zawieranych umów kredytu hi­
potecznego. Łączy się to z przy­
jęciem innej ścieżki kredytu hi- 
notecznego. odciążającej PKO 
BP.

@ Premie gwarancyjne będą 
mogły być wypłacane już w 
trakcie inwestycji, a nie — jak 
dotąd — dopiero po zasiedleniu. 
Wprowadzi się tu więc podob­
ne zasady, jak w przypadku 
budownictwa jednorodzinnego, 
gdzie wypłata premii jest mo-

SZUKA KLUCZA
Liczne spotkania mają pomóc 

ministrowi w „przemyśleniu tych 
funkcji, które poszczególne mia­
sta pełnią wobec swych, i ościen­
nych województw’’.

Podkreślił, że program pilota­
żowy powinien być realizowany, 
ale w sposób przemyślany. Inda­
gowany o konflikt rządu z gmi­
nami podkreślił, że opiera się on 
w dużej mierze na układach po­
litycznych. „W niedawnej demon- 

żliwa po realizacji 25 proc, in­
westycji.

• Zachętą do szybszego spła­
cania kredytu będzie możliwość 
równoczesnego odpisu wpłaca­
nej raty zarówno od kapitału, 
jak i od odsetek. Jeśli więc 
ktoś wpłaci np. o 4 min wię­
cej niż to wynika z jego nor­
matywu, to po 4 min odpisze 
się zarówno z kredytu, jak i z 
odsetek. Jest to zatem forma 
częściowego oddłużenia. Podob­
ne znaczenie ma propozycja re­
dukcji zadłużenia przekraczają­
cego wartość mieszkania np. w 
przypadku jednorazowej spłaty 
kredytu i odsetek do wysokości 
wartości mieszkania.

Główne zarzuty wobec zało­
żeń dotyczyły faktu, iż deklara­
cje resortu budownictwa nie 
znajdują pokrycia w planach 
resortu finansów.

Po burzliwej dyskusji założe­
nia odesłano do komisji.

JERZY PAŁOSZ

stracji „samorządowców” w War­
szawie uczestniczyli np. Tadeusz 
Mazowiecki i Zdobysław Milew­
ski z Unii Wolności. Partia ta za­
chowała spore wpływy w samo­
rządach, zwłaszcza wielkomiej­
skich” — ubolewał.

Michał Strąk zapewnił, że wo­
jewoda krakowski nie zostanie 
odwołany. Natomiast o losie in­
nych nie może nic powiedzieć.

(dsf)

BĘDĄ PIENIĄDZE?
(Dokończenie ze str. 1) 

problemu, jakim jest brak środ­
ków w budżetach gmin na do­
datki. Ustawa o czynszach po­
winna była być poprzedzona 
nowelizacją ustawy o finansach 
gmin — twierdzi Kazimierz Ju­
rek, dyrektor Wydziału Budyn­
ków UM Krakowa. Zdaniem 
dyrektora, nałożenie na gminy 
tak poważnego, nowego obo­
wiązku powinno być związane 
ze zmianą udziału gmin w do­
chodach podatkowych. Dotąd w 
gminie pozostaje tylko 15 proc, 
wpływów z podatków, a według 
opinii samorządów, na pokrycie 
kosztów nowych zadań (dodatki 
mieszkaniowe, szkoły, program 
pilotażowy) udział gmin powi­
nien być podniesiony do 40 
proc.

W piśmie do wicewojewody 
Jerzego Millera prezydent Jó­
zef Lassota pisze: „Po uchwa­
leniu przez Radą Miasta Kra­
kowa stawki czynszu regulowa­
nego, z nadwyżek uzyskanych 
z gospodarki lokalami komu­
nalnymi będą wypłacane dodat­
ki mieszkaniowe dla najemców 
mieszkań komunalnych oraz na­
jemców mieszkających w bu­
dynkach prywatnych na podsta­
wie decyzji administracyjnej.

Palmy Akademickie
(Dokończenie ze str. 1) 

sytecie Prowansalskim, w latach 
1984—88 w Uniwersytecie Pa­
ryż III. Palmy Akademickie to 
wysokie wyróżnienie, rzadko 
przyznawane. z (mn)

*
. W auli Collegium Maius od­

była się wczoraj jeszcze jedna 
uroczystość.

Jak co roku, przed Świętami

Oczekuję natomiast, że dodatki 
przysługujące pozostałym kate­
goriom gospodarstw domowych, 
w tym głównie spółdzielcom, 
będą wypłacane z dotacji uzys­
kanych za Pana pośrednictwem 
z budżetu państwa”. Prezydent 
dodaje, że nie widzi możliwości 
finansowania dodatków z do­
chodów własnych gminy. Przy- 
pomnijmy, iż rozporządzenie 
Rady Ministrów nakłada na 
gminy wielkości Krakowa o- 
bowiązek udziału w finansowa­
niu dodatków do wysokości 3 
proc, dochodów własnych, a 
przepis ten zgodnie oprotesto­
wały wszystkie organizacje sa­
morządów miast i zaskarżyły u- 
stawę do Trybunału Konstytu­
cyjnego. Gdyby wyrok zapadł 
po ich myśli, obciążenie budże­
tu państwa będzie większe.

Czy zatem wystarczy pienię­
dzy na dodatki? Wydaje się, że 
na razie nikt tego nie wie. — 
Nie upieramy się, że rozwiąza­
nia ustawowe są idealne. Do­
piero monitoring specjalnie po­
wołanego zespołu samorządowo- 
-rządowego pozwoli' rozstrzyg­
nąć spór o rzeczywiste skutki 
ustawy — twierdzi Teresa Ja- 
kutowicz, rzecznik prasowy , re­
sortu. (jp)

spotkali się emerytowani profe­
sorowie Uniwersytetu Jagielloń­
skiego by przełamać się opłat­
kiem. Najstarszy z obecnych na 
sali prof. Roman Stopa ma sto 
lat; wszyscy przybyli utrzymu­
ją ścisłe związki z uczelnią, słu­
żąc swym doświadczeniem i ra­
dą. — „Potęga Uniwersytetu 
tkwi w kadrze” — podsumował 
spotkanie rektor Aleksander 
Koj. (ml)

GODZINY

O SEJM ZŁOŻYŁ HOŁD 
GEN. MACZKOWI. Sejm RP 
złożył hołd zmarłemu 11 bm. 
w Edynburgu gen. Stanisła­
wowi Maczkowi, wielkiemu 
Polakowi, żołnierzowi i do­
wódcy. Uchwałę przyjęto 
przez aklamację.

O OLEKSY SPOTKAŁ SIĘ 
Z PAWLAKIEM. Wczoraj od­
było się w Sejmie spotkanie 
marszałka Józefa Oleksego i 
premiera Waldemara Pawla­
ka. W czasie rozmowy poru­
szono m. in. niektóre aspekty 
współpracy rządu i parlamen­
tu. Premier Pawlak powie­
dział później, że jeśli chodzi 
o bezpośrednią współpracę, ten 
czas jest ważny ,jt punktu 
widzenia szczególnie uchwale­
nia budżetu, aby jeszcze w 
grudniu ten budżet był u- 
chwalany przez Sejm i Se­
nat".

® URODZINY PRYMASA. 
Kardynał Józef Glemp, pry­
mas Polski kończy 65 lat. O- 
kres ten obejmuje 38 lat po. 
sługi kapłańskiej, 25 lat bis­
kupiej i 13 lat prymasow­
skiej.

® SEJM UCHWALIŁ U- 
STAWĘ O OCHRONIE 
GRUNTÓW. Sejm uchwalił u- 
stawę o ochronie gruntów rol­
nych i leśnych. Przewiduje o- 
na decentralizację decyzji ,w 
sprawie wyłączania gruntów 
z produkcji rolnej i liberali­
zuje przepisy dotyczące ochro­
ny terenów o mniejszej przy­
datności dla rolnictwa. Za u- 
stawą głosowało 346 posłów, 
2 było przeciw, 3 wstrzymało 
się od głosu.

0 ODDŁUŻANIE OŚWIA­
TY. w Warszawie odbyła się 
Ogólnopolska Narada Kurato­
rów Oświaty noświęcona głó­
wnie problemom związanym 
z oddłużaniem szkół i placó­
wek opiekuńczo-wychowaw­
czych prowadzonych przez ku­
ratoria. Na ten cel ostatnią 
decyzją Ministerstwa Finan­
sów przeznaczono ponad 3,5 
bln zł.

0 PREZYDENT PODPISAŁ. 
Prezydent RP Lech Wałęsa 
podpisał akt erekcyjny, któ­
ry 17 grudnia będzie wmuro­
wany pod odrestaurowanym 
pomnikiem. Mikołaja Koperni­
ka w Warszawie.

0 OCHRONA JARUZEL­
SKIEGO BEZ WINY Biuro
Ochrony Rządu uważa, że nie 
było zaniedbań W ochronie b. 
prezydenta Wojciecha Jaru­
zelskiego, gdy dwa miesiące 
temu uderzono go kamieniem. 
W BOR nie kupuje się kami- 
zelek kuloodpornych za wła­
sne pieniądze — twierdzi wi­
ceminister spraw wewnętrz­
nych Henryk Jasik w odpo­
wiedzi na list rzecznika praw 
obywatelskich Tadeusza Zie­

lińskiego nt. BOR.
@ KK ZA NEUTRALNOŚ­

CIĄ Światopoglądową. 
Rzeczpospolita Polska jest 
państwem neutralnym świato­
poglądowo; Kościoły i związki 
wyznaniowe są oddzielone od 
państwa — taką propozycję 
zapisu stosunków wyznanio­
wych w przyszłej ustawie za­
sadniczej przyjęła podkomisja 
Komisji Konstytucyjnej Zgro­
madzenia Narodowego, zaj­
mująca się zasadami ustroju 
politycznego i społeczno-gos­
podarczego.

• TRÓJKA OSĄDZI LA­
BUDĘ. W drodze losowania z 
5-osobowego składu Sądu Ko­
leżeńskiego Unii Wolności we 
Wrocławiu wyłoniono 3 oso­
by. które w przyszłym tygo­
dniu rozpatrzą wniosek Pre. 
zydium Rady Krajowej UW 
o wykluczenie Barbary La­
budy z tej partii.

® UNIEWINNIENI. Krzy­
sztof Czabański, Jarosław Ka­
czyński i Sławomir Siwek zo­
stali uniewinnieni przez sto­
łeczny Sąd Rejonowy od za­
rzutu działania na szkodę 
Fundacji Prasowej „Solidar­
ności”.

0 Z KOKTAJLEM MOŁO- 
TOWA NA SĄD. W Rypinie 
policja ujęła mężczyznę, któ­
ry dwukrotnie, wieczór po 
wieczorze, wrzucał przez ok­
no do budynku Sądu Rejo­
nowego butelki z mieszanką 
zapalającą, powodując pożar
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Powstaje Towarzystwo Ubezpieczeń Inwestorów

Na wszelki wiiei

NOTOWANIA NA RYNKU POWSZECHNYM OBLIGACJI

Seria
Ki.irs । Zmia- 

na
Odsetki 
skum.

Cena 
rozl.

Obrót Obrót

pw- po wymianie 
bp-bez prawa poboru 
nk-nadwyżka kupna 
rs - redukcja sprzedaży (%) 
ok -oferta kupna 
os -oferta sprzedaży 
=« bez dogrywki 
K- specjalista kupuje 
S - specjalista sprzedają 
z - zawieszenie notowań 
zp- z prawem poboru

bież, 
%

UW poprz 
%

UW wolumen 
szt.

wartość 
min zł.okt zł. tvs. zł.

IRPP-0695 101,5 101,6 -0.1 198 000 1.213,0 1.035 2.511
IR-0995 ioi, a 101,7 -0,2 108 300 1.123,3 2.704 6 075
PPJ VIII 101.4, 101,5 -0,1 270.100 1 284,1 1.712 4 397
PPT I 100,9 100,4 0,5 35 400 1 044,4 45 94
PPT II 100,4 100,5 -0.1 36.1001 1.040,1 184 383
PPT III 100.4 100,3 0,1 35 400 1 039,4 111 231
PPT IV 100,6 100,5 0.1 34 600 1 040,6 100 208
PPT V 100,4] 100.5 -0,1 34 600 1.038,6 105 218
PPT VI 100,4 100,5 -0,1 34 6001 1.038,6 224 465
PPT VII 100,6 100,5 0,1 34 600 1.040,6 40 83
PPT VIII 100,6 100,5 0,1 34 600 1.040,6 40 83
TZ-0897 100.4 100.4 0.0 31.200 1.035.2 147 304

Tabela przygotowana przez

Dom Maklerski MAGNUS
Kraków ul. św Filipa 25 tel 23-22-21

Najgorsze już za nami!
W komentarzu do sesji środo­

wej zastanawiałem się jak za­
chowają się inwestorzy, którzy 
chcą kupić,. akcje. Wyniki tamtej 
sesji wskazywały na wyraźne 
wstrzymanie podaży, Już sesja 
czwartkowa potwierdziła moje 
prognozy, ii inwestorzy chcący 
kupić zaczną składać zlecenia z 
limitami w górę i PKD. Wczoraj 
natomiast przede wszystkim 
wzrosła liczba zleceń złożonych 
na sesję i wzrosły obroty, ale i 
tak spora część zleceń nie zosta­
ła zrealizowana. Pojawiło się 
mnóstwo literek nk, rk, a nawet 
ok, co świadczy o większym zde­
cydowaniu kupujących i dalszym 
wstrzymywaniu podaży. Do koń­
ca roku pozostało już niewiele se­
sji, ruszył na dobre PPP, infla­
cja w grudniu, podobno będzie 
niska, w styczniu ma zostać obni­

żone oprocentowanie lokat banko­
wych. Wprawdzie również od 
pierwszego stycznia będziemy pła­
cić podatek od transakcji sprzeda­
ży i trwa obecnie przyjmowanie 
zleceń na BPH. Wszystkie te prog­
nozy i fakty powodują, iż zasta­
nawiam się, czy jest możliwe u- ; 
ruchomienie jeszcze w tym roku 
większej podaży. Bo jeśli nie, to 
ceny akcji powinny rosnąć. Spra- 
wą oczywistą jest, że gwałtowny 
wzrost powinien być. przerwany ; 
jakąś korektą kursów. Podsumo- . 

~ BtL-SO

-ERTU!
Kraków p!. Szczepański 5 tel: 22-22-60 
Nowa-Huta os.Centrum B tel: 43-11-32

wując te wywody uważam, że 
GPW w Warszawie najniższy po­
ziom notowań może nawet na 
dłużej — ma już za sobą.

Dogrywka wczorajszej sesji to 
błyskawiczne wykupienie prawie 
wszystkich nadwyżek sprzedaży 
i wyraźna niechęć do sprzeda­
wania akcji. Debiut Nouity nie 
był okazały (przyniósł stratę pra­
wie 11 proc.), ale był i tak nie­
zły w porównaniu z kilkoma os­
tatnimi. Prawo poboru Krosna za­
kończyło żywot z ceną stu złotych 
— jak większość ostatnio noto­
wanych praw poboru. Wydarze­
niem sesji jest również maksy­
malny spadek Wedla (może akcjo­
nariuszy tej spółki zdenerwował 
fakt, iż wahania ceny są zbyt 
małe — rynek zaczyna iść w gó­
rę, a Wedel nie).

KRZYSZTOF ŚMIAŁEK

Pięć domów maklerskich pod­
pisało wczoraj w Krakowie po­
rozumienie o trybie utworzenia 
Towarzystwa Ubezpieczeń Inwe­
storów — instytucji gwarantują­
cej obsługę zobowiązań wobec 
klientów w razie trudności fi­
nansowych lub upadłości jakiegoś 
biura maklerskiego.

Porozumienie podpisały: Śląski 
(Katowice), Dolnośląski (Wroc­
ław), Beskidzki Dom Maklerski 
(Bielsko-Biała), Dom Maklerski 
Penetrator S.A. z Krakowa oraz 
poznański Dom Maklerski BMT.

..Jest wyraźna nierównowaga 
między prywatnymi i bankowy­
mi domami maklerskimi, gdyż 
banki, mając duży kapitał mogą 
chronić swoje domy maklerskie 
przed stratami. Nasza inicjaty­
wa ma dbać o pozostałe, prywa­
tne domy maklerskie” — powie­
dział Andrzej Madej, prezes Pe- 
netratora.

Według pomysłodawców TUI 
nadano formę spółdzielni osób

Śledztwo w sprawie Pierwszego Komercyjnego

Szybki powrót za kraty?
(luf. wl.) Sąd Apelacyjny w 

Rzeszowie uchylił postanowienie 
Sądu Wojewódzkiego o zwolnieniu 
z aresztu Kazimierza J.. przed­
siębiorcy prywatnego, podejrze­
wanego przez prokuraturę o wy­
łudzenie kredytu w wysokości 
ponad 6 miliardów złotych z rze­
szowskiego oddziału Pierwszego 
Komercyjnego Banku S.A. w Lu­
blinie.

Sprawa wyszła na jaw po kon­
troli przeprowadzonej przez rze­
szowską delegaturę Najwyższej 
Izby Kontroli. Inspektorzy NIK 
ujawnili nieprawidłowości w 
dysponowaniu środkami z Fun­
duszu Restrukturyzacji i Oddłu­
żenia Rolnictwa i narażenie bu­
dżetu państwa na straty co naj­

Kolegium za statystykę
(INF. WŁ.) Już ponad 20 min 

zł wydał dodatkowo Wojewódzki 
Urząd Statystyczny w Tarnowie 
na ponaglenia prywatnych firm, 
które na mocy ustawy zostały 
zobowiązane do składania corocz­
nych sprawozdań ze swojej dzia­
łalności.

Firmy miały przygotować spra­
wozdania w ciągu trzech tygod­
ni. Termin złożenia wypełnionych 
formularzy minął 20 październi­
ka. Dyrektor tarnowskiego WUS 
Roman Podorski poinformował 
nas, że tylko niespełna 22 proc, 
firm podołało obowiązkowi w ter­
minie.

— Problem jest coraz poważ­
niejszy. gdyż w coraz większym 
stopniu dochodzi do głosu w go­
spodarce sektor prywatny, w tym 
małe zakłady, i wkrótce cała sta­
tystyka będzie się opierać głów­

NOTOWANIA WALUTOWE

Tabela kursów NBP nr 243/94 x dnia 94.12.16

KUPNO SPRZEDAŻ

Australia 1 AUD 16.351 19.309
Austria 1 ATS 2.153 2.241
Belgia 100 BEF 73.683 76.691
Dania 1 DKK 3.867 4.025
Finlandia 1 FIM 4.888 5.088
Francja 1 FRF 4.306 4.576
Hiszpania 100 ESP 18.021 18.757
Holandia 1 NLG 13.536 14.088
Japonia 100 JPY 23.767 24.737
Kanada 1 CAD 17.193 17.895
Luksemburg 100 LUF 73.683 76.691
Norwegia 1 NOK 3.474 3.616
Portugalia 100 PTE 14.763 15.365
RFN 1 DEM 15.157 15.775
USA 1 USD 23.837 24.809
Szwajcaria 1 CHF 17.941 18.673
Szwecja 1 SEK 3.157 3.285
W. Brytania 1 GBP 37.102 38.710
Włochy 100 ITL 1.458 1.518
ECU 1 XEU 28.870 30.057

(W.S.) Kursy w kantorach prywatnych.
A KRAKÓW - dolar, skup 24.060—24.090, sprzedaż: 34.180—24.200, 

marka, skup 15.320—15.330, sprzedaż 15.400—15.440, funt, skup 37.460 
—37,500, sprzedaż 37.880—37.910, frank szw., skup 17.900, sprzedaż 
18.150—18.180. frank fr, skup 4.529—4440, sprzedaż 4480-4.590.

A NOWY SĄCZ — dolar, skup 24.900—24.100, sprzedaż 24.280— 
24,320, marka, skup 15.100-15.150, sprzedaż 15.409-15 450, frank fr., 
skup 4.400—4.450, sprzedaż 5400—5450, frank szw., skup 17.700— 
17.750, sprzedaż 17.920—18.000, funt, skup 36400—36.520, sprzedaż 
37,400—37.450, szyling, skup 2.150—2.180, sprzedaż: 2.185—2.195, lir 
(100), skup 1.450—1.490, sprzedaż 1.500—1430, korona czes., skup 
810—825, sprzedaż 859—855, korona słów., skup 700—720, sprzedaż 
739—745.

prawnych. Ma ona charakter ot­
warty i mogą się do niej przy­
łączać inne prywatne domy ma­
klerskie. Każdy z członków spół­
dzielni tworzyć będzie Fundusz 
Ochrony Depozytów, zależny od 
wysokości środków na rachun­
kach pieniężnych klientów. W 
razie niewypłacalności któregoś 
z domów maklerskich, z FOD-u 
spółdzielnia zaspokajać będzie 
roszczenia klientów.

..Regulamin gwarantowania 
TUI” stwierdza także, że ochro­
na obejmie w całości depozyty 
pieniężne, które nie przekraczają 
równowartości 3 tys. ECU, w 
wypadku wyższego rachunku 
TUI zaspokoi wierzytelności 
klienta właśnie do sumy 3 tys. 
ECU.

W razie. upadłości jednego z 
. członków. TUI pozostali przyjmą 
na siebie funkcje syndyka.

(PAP)

mniej 16 miliardów złotych. NIK 
ujawnił również fakt pobrania 
przez Kazimierza J. kredytu bez 
Sprawdzenia przez Bank wiary­
godności finansowej przesiębior- 
cy.

Od decyzji prokuratury o are­
sztowaniu Kazimierza J. odwo­
łała się obrona podejrzanego. Po 
rozpatrzeniu zażalenia Sąd Wo­
jewódzki w Rzeszowie uchylił 
decyzję o tymczasowym areszto­
waniu. Ten fakt został z kolei 
zaskarżony przez prokuraturę.

Sąd Apelacyjny argumentując 
swoją decyzję zarzucił Sądowi 
Wojewódzkiemu obrazę przepi­
sów prawa i niezaznajomienie 
sie z materiałem dowodowym.

(S.J.)

nie na danych pochodzących z te­
go sektora. Tak zresztą jest już 
w kilku dziedzinach, np. w han­
dlu — mówi dyrektor Podorski,

Po dwóch miesiącach ponag­
leń — telefonicznych, osobistych, 
korespondencyjnych — WUS u- 
zyskał informacje od kolejnych 
940 firm, co w sumie dało wynik 
nieco ponad 60 proc.

Dyrektor Podorski zaznacza, iż 
problem dotyczy niewielkich za­
kładów, zatrudniających po kil­
ka osób. Zapowiedział, że co naj­
mniej kilkudziesięciu pracodaw­
ców będzie miało sprawę w kole­
gium ds. wykroczeń. W ub. roku 
WUS po raz pierwszy odwoływał 
się do pomocy kolegiów — w 
czterech sprawach orzeczono ka­
ry grzywny w wysokości 3—4 
min zł.

(zlob)

I i

KRÓTKO

O MAŁE BŁĘDY W VAT 
Od 1 stycznia 1995 r. dwukro­
tnie — do ok. 900 tys. osób 
— wzrośnie liczba płatników 
podatku od wartości dodanej, 
popularnego VAT — poinfor­
mował wiceminister finansów 
Witold Modzelewski na kon­
ferencji prasowej w Warsza­
wie.

Resort finansów ułożył z tej 
okazji tzw. „listę mniejszych 
błędów”, najczęściej popełnia­
nych przez podatników przy 
wypełnianiu dokumentów han­
dlowych. Wykrycie tych błę­
dów przez urzędy nie będzie 
pociągało za sobą żadnych kar 
— powiedział Modzelewski,

O WYSOKIE LOTY „LOTU” 
Rok 1994 zakończy się 14-proc. 
wzrostem przewozów pasażer­
skich „Lotu” w stosunku do 
ub.r. — poinformował na kon­
ferencji prasowej, w Warsza­
wie Adam Berezowski, głów­
ny inspektor lotnictwa cy­
wilnego.

Berezowski dodał, że w br. 
„Lot” lata efektywniej — 
tzw. współczynnik wykorzy­
stania miejsc wzrósł w ko­
munikacji zagranicznej z ok;
65 do ok. 68 proc., a w ko- | 
munikacji krajowej z ok. 45 I 
do ok. 47 proc. Główny int | 
spektor lotnictwa cywilnego g 
określił jednak ten wzrost ja- | 
ko niezadowalaiący.

O BANKIERZY, ŁĄCZCIE 
SIĘ! Konsolidacja polskiego 
systemu bankowego który 
znajduje się w stanie kryzy­
su. jest konieczna — uznali | 
uczestnicy seminarium zorga- I 
ryzowanego przez Klub 500 9 
„Życia Gospodarczego”. „Pol- I 
ski system bankowy — ppr S 
wiedział uczestniczący w se- s 
minarium wiceminister finan- | 
sów Krzysztof Kalicki — | 
świadczy swe usługi dwa razy ! 
drożej, niż dzieje się to w 
krajach zachodnich”.

Zdaniem Kalickiego konso­
lidacja sektora bankowego, 
która dziś odbywa się „na 
dziko”, powinna być w przy­
szłości prowadzona w sposób 
bardziej racjonalny. Umożliwi ! 
to osiąganie przez skonsolido- I 
wane banki, czy też grupy ! 
benkowe, korzyści wynikają- E 
cych z tzw. efektu skali I 
(mniejsza koszty jednostkowe j 
przy dużym zakresie usług). I

• „ZŁOTE ASY”. Dziś, pod­
czas uroczystej gali w Pała­
cu Wilanowskim w Warsza­
wie, rozdane zostaną nagrody 
„Złotego Asa” — promujące 
najlepsze polskie firmy j ich 
wyroby na naszym rynku. Po 
raz pierwszy przyznano też 
statuetkę honorowego „Złote­
go Asa”. Otrzyma ją prof. An­
drzej Zakrzewski, podsekre­
tarz stanu w Kancelarii Pre­
zydenta, „za zaangażowanie w 
promocję polskich firm”.

W III edycji „Złotego Asa” 
Polish Promotion Corporation 
(PPC) — organizator konkur­
su — przyznał nagrody ośmiu 
firmom: spółce Animex z 
Warszawy, Kujawskim Zakła­
dom Przemysłu Tłuszczowego 
z Kruszwicy, Spółdzielczej 
Mleczarni „Spolmek” z Ra­
dzynia Podlaskiego, Śląskiej 
Wytwórni Wódek Gatunko­
wych „Polmos” z Bielska-Bia­
łej. Zakładom Mięsnym „Poz- 
meat” z Poznania, Zakładom 
Piwowarskim „Warka’ z War­
ki, Zakładom Płyt Pilśniowych 
z Grajewa, a także firmie 
World Leasing z Warszawy.

Honorowego „Srebrnego A- 
sa” — przeznaczonego głów­
nie dla przedstawicieli me­
diów, które szczególnie wspie­
rają idee PPC — otrzymają:, 
dziennik „Trybuna”, czasopi­
smo techniczno-ekonomiczne 
branży mięsnej „Gospodarka 
Mięsna” oraz Zygmunt Koper 
z Krajowego Towarzystwa 
Propagowania Zdrowej Żyw­
ności.

PIONEER
Wartość aktywów netto, przy­

padających wczoraj na jednostkę 
uczestnictwa w Pierwszym Pol­
skim Funduszu Powierniczym 
„Pioneer” wyniosła 421 tys.: 900 
złotych (wzrost o 1,9 tys. zł).

Maksymalna cena zakupu. wy­
niosła 446 tys. 455 złotych.
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Wesele z „Camel Trophy“

(Inf. wł.) W okolicach wsi Dęb­
no kolo Łopusznej trwa najważ­
niejsza, centralna eliminacja bę­
dąca ostatnim krajowym etapem 
do rajdu — przygody' „Camel 
Trophy ’95”. Na trzydniowe 
sprawdziany organizatorzy, któ­
rymi kieruje Sławomir Makaruk 
(pomagają mu uczestnicy poprze­
dnich rajdów, m. in. Paweł Or­
kisz), zaproszonych, zostało 30 
kandydatów z całej Polski. Bar­
dzo silną ekipę stanowią miesz-

POSZUKUJEMY]
OSÓB, FIRM

SKLEPÓW 
do prowadzenia sprzedaży ■ 4 
zachodniej odzieży używanej I ; 

SZCZECIN 0-91/525-170

kańcy Krakowa — do krajowe­
go finału zakwalifikowało się ich 
aż 7. Są to Jarosław Kozioł (stu­
dent Politechniki Krakowskiej), 
Tomasz Król (elektronik-informa- 
tyk), Stanisław Kwieciński (fizyk 
jądrowy), Paweł Leżański (infor­
matyk), Wojciech Słowakiewicz, 
Wojciech Stawowiak (obaj stu­
denci Politechniki Krakowskiej) i 
Przemysław Gedl (geodeta). Ten 
ostatni w czwartek, czyli w dniu 
rozpoczęcia eliminacji... brał ślub. 
Operacja ta sama w sobie nie by­
ła być może skomplikowana, bo­
wiem uroczystość zaślubin odby­
wała się rano, zaś eliminacje wie­
czorem. Problemem jest, za to 
wesele, które miało odbyć się w 
sobotę, czyli dzisiaj. Z powodu 
Camel Trophy zostało ono jed­
nak przeniesione na karnawał, a 
państwo młodzi w podróż poślub­
ną udali się do... Łopusznej.

Kandydaci do reprezentacji Pol­
ski do wyjazdu na „Camel Trop­
hy'’. które w przyszłym roku od­
będzie się w Ameryce Środkowej 
wczoraj „zaliczyli” już kilka „ta- 
sków”, czyli zadań specjalnych. 
M. in. przeprawiali się na becz­
kach przez rzekę (nie obyło się 
beż kilku kąpieli), egzaminowani 
byli z jazdy terenowej i rozwią­
zywali testy z języka angielskie­
go.'Dzisiaj i jutro kolejne bardzo 
trudne sprawdziany z najbardziej 
interesującym, nocnym biegiem 
na orientację w okolicy Harklo­
wej.

(JUR)

Ma®

Na tropie seryjnego zabójcy PROGNOZA POGODY

100 milionów nagrody!
(INF. WŁ.) Na wczorajszej kon­

ferencji prasowej w Komendzie 
Wojewódzkiej Policji w Tarnowie 
dziennikarze zostali poinformo­
wani, że działa specjalna, 12-oso- 
bowa grupa, która ma za cel u- 
stalenie i zatrzymanie sprawcy 
zabójstw w Pilżnie i Łapczycy. Na 
jej czele stoi podinsp. Józef Jedy­
nak, zastępca komendanta woje­
wódzkiego. Przypomnijmy, że w 
KWP w Krakowie została powo­
łana podobna grupa, która tropi 
tę samą osobę, gdyż twierdzi się, 
że była ona również sprawcą za­
bójstwa w Morawicy.

Policja tarnowska, biorąc pod 
uwagę m. in. bezwzględność w 
działaniu, jest skłonna przypusz­
czać, że seryjny zabójca jest psy­
chopatą. Każdy jego napad ma 
także charakter rabunkowy. Wia­
domo już/że zabójca nie gustuje 
w biżuterii — w mieszkaniach 
jego ofiar pozostało sporo nie­

tkniętych wyrobów ze złota. Za­
wsze posługuje się pistoletem.

— Zachodzi obawa, że zabójca 
wkracza do akcji wtedy, kiedy 
wyczerpują się zapasy jego 
wcześniejszych łupów — twierdzi 
podinsp. Jedynak.

Na rozpowszechniony portret 
pamięciowy domniemanego za­
bójcy reaguje dużo osób, które 
zgłaszają się do policji. Komen­
da Główna w uzgodnieniu z mi­
nistrem spraw wewnętrznych wy­
znaczyła nagrodę 100 min zł za 
udzielenie informacji, które przy­
czynią się do ujęcia mordercy. 
Policja wciąż stara się odnaleźć 
kierowcę żółtego lub pomarań­
czowego „fiata 125 p”, który pra­
wdopodobnie 17 czerwca br., w 
godz. 10.40—11.00. w Łapczycy, 
podwoził sweim samochodem 
mężczyznę podejrzewanego dzi­
siaj o pięć zabójstw. (ziob)

PSYCHOPATA?
— Niewątpliwie jest bezwzględny i bardzo okrutny. Cechuje go 

brak równowagi osobowościowej, co nie oznacza, że jest psychopatą. 
Na pewno zabił w przeszłości. Zaatakuje na pewno i to jeszcze zanim 
skończą mu się pieniądze — twierdzi prof. Tadeusz Hanausek z Ka­
tedry Kryminalistyki UJ.

Kim jest morderca? Co mówią o nim ludzie — o tym w reportażu 
Ewy Kopcik, który zamieścimy w poniedziałkowym „Dzienniku Pol­
skim”.

Obsługa listy płac
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Polska południowa jest pod wpływem wyżu znad Alp. Krakow­
skie Biuro Prognoz IMGW przewiduje: w dzień zachmurzenie duże 
z większymi przejaśnieniami, miejscami słabe opady śniegu. Tem­
peratura maksymalna dniem od —1 do 4*2.  W nocy rozpogodzenia. 
Temperatura minimalna od —7 do —3 st, W Tatrach w dzień —9, 
w nocy —11! Wiatr słaby i umiarkowany z kierunków zachodnich.

Prognoza orientacyjna na niedzielę: pogodnie i bez opadów, tem­
peratura w dzień od 0 dp 3, w nocy od —4 do 4-1. W nocy wzrost 
prędkości wiatru w porywach do . 17 metrów na sekundę z kierun­
ków południowych. W Tatrach początek wiatru halnego!

Ciśnienie atmosferyczne w Krakowie z 16 bm.godz. 13.00: 747 mm 
tj. 996 hPa, niewielki wzrost ciśnienia.

Pokrywa śnieżna wczoraj rano wynosiła: na Kasprowym Wierchu 
85 cm, na Hali Gąsienicowej 75, w Zakopanem 25, na Obidowej 22. 
w Rabce 11, w Krynicy 15. na Kubalonce 37, w Korbielowie 17, w 
Dwerniku w Bieszczadach 20 cm.

Słońce wzeszło dziś w Krakowie o godzinie 7.33 a zajdzie o 15.39. 
Dzień jest dłuższy od najkrótszego tylko o 1 minutę i ma 8 godzin 
6 minut. W niedzielę pełnia Księżyca! (k)

Konto w banku 
to wygoda

CAŁKOWITA ZAWARTOŚĆ OZONU w atmosferze w rejonie Pol­
ski południowo-wschodniej wynosiła wczoraj 320 Dobsonów (norma 
wieloletnia dla grudnia 310 D).

UWAGA, KIEROWCY I PRZECHODNIE! Widzialność na ogół do­
bra. nawierzchnie dróg miejscami śliskie i lokalnie oblodzone. Sy­
tuacja biometeorologiczna zmienna, z tendencją do poprawy.

ZANIECZYSZCZENIE POWIETRZA W KRAKOWIE: z pomiarów 
przeprowadzonych wczoraj do godz 12 00 przez Wojewódzki Inspe­
ktorat Ochrony Środowiska w Krakowie wynika, że zanieczyszczenie 
powietrza (w niikrogramach na m3) wynosiło'

dwutlenek 
siarki

dwutlenek pył 
azotu \ ■

tlenek 
węgla

Rynek Główny 69 38 30 2100
Aleja Krasińskiego 86 52 SI 3300
Norma średniodobowa 200 150 120 1000

D
zień wypłaty jest dia niektórych dniem

■ niepotrzebnych problemów. Nowoczesny 

menedżer zna już wyjście z sytuacji. Wie 
jak uniknąć zbędnego zamieszania i .pobierania 

dużej gotówki z banku.

Rozwiązaniem jest bankowa obsługa listy plac. 

By z niej korzystać, wystarczy co miesiąc 

przygotować listę płac swoich pracowników lub 

wprowadzić ją na dyskietkę i przekazać do banku, 

Wtedy pensje pracowników zostaną przelane na 

rachunki oszczędnosciówo-rozliczeniowe.
Oprocentowanie tych rachunków jest zmienne 

i wynosi obecnie 16% w stosunku rocznym. Sy­

stem rachunków czekowych gwarantuje przedsię­

biorstwu bezpieczeństwo środków finansowych, 

a pracownikom poufność informacji o ich zarob­

kach
Posiadacze książeczek czekowych nie muszą już 

nieustannie pamiętać o uzupełnianiu zawartości 

portfela. Mogą realizować płatności za pomocą

czeków. Korzystając z karty IKM (Identyfikacyjna 
Karta Magnetyczna) mogą pobierać gotówkę do 
wysokości salda na rachunku we- wszystkich 
jednostkach banku włączonych do zintegrowanego 

systemu informatycznego.
Dodatkowym . udogodnieniem jest auto­

matyczne dokonywanie przez Bank, na zlecenie 

Klienta, terminowych opłat z rachunku 

oszczędnościow&rozliczeniowego.

Stałe, comiesięczne wpływy na rachunek 

czekowy dają możliwość korzystania ze 
specjalnych pożyczek w wysokości od 100% do , 

300% średnich miesięcznych wpływów na 
rachunek, w zależności od okresu posiadania 

rachunku. Po zawarciu umowy o pożyczkę 
korzystanie z niej odbywa się bez żadnych 

dodatkowych formalności.
Mówiąc krótko, koniec z pękatymi portfelami. 

Wystarczy czek i podpis. Dlatego właśnie konto w 

Banku Pekao SA to wygoda.

BANKPEKAOSA

Solidny partner w życiu i interesach

ZAPRASZAMY DO ODDZIAŁÓW I AGENCJI BANKU PEKAO SA: Oddział Kraków, 
Rynek Główny 31, tel. 22-66-22; Oddział II Kraków, ul. Kapelanka 1, tel. 67-05-36; Oddział Tarnów, 

ul. Kazimierza Wlk. 3a, tel. 22-12-53; Oddział Nowy Targ, Al. Tysiąclecia 44, tel. 62545

PREZENT POD CHOINKĘ
OD "DZIENNIKA POLSKIEGO”

17 - 20 grudnia’94, w godz. 10 • 20 
w Nowohuckim Centrum Kultury przy al. Jana Pawia .II ■■

Wielka Czterodniowa
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Krzemionki 
taasta

(INF. WŁ.) — Politycy zabie­
gają o to, by pewne informacje 
nie pojawiały się w programie 
telewizji publicznej — twierdzi 
Wiesław Walendziak, prezes Te­
lewizji Polskiej. Czy lokalne o- 
środki TVP również są podda­
wane naciskom sfer rządowych 
lub samorządowych?

Dyrektor oddziału TVP w 
Krakowie, Tomasz Jachna po­
wiedział nam, że nie odczuwa 
żadnych nacisków politycznych. 
Zdarza się natomiast, że ktoś 
dzwoni po to np., by nie do­
puścić do pokazania na ante­
nie reportażu, w którym jest 
negatywnym bohaterem. — 
Przyjąłem zasadę, by w telewi­
zji publicznej pokazywać każ­
dego interesującego człowieka, 
niezależnie od jego orientacji 
politycznej — twierdzi Tomasz 
Jachna. Dyrektor rozumie jed­
nak żale prezesa Walendziaka. 
Naciski mogą się zdarzyć w ka­
żdym środowisku i każdemu. 
Ważne, by im nie ulegać.

— Jako szef lokalnego ośrod­
ka telewizyjnego mam zagwa­
rantować pełną niezależność te­
lewizji — mówi dyrektor Ja­
chna. — Tak rozumiem swoją 
rolę. Na razie udaje mi się o- 
rninąć ewentualne rafy. Bez ko­
kieterii i z czystym sumieniem 
mówię, że jak dotąd nie odczu­
łem żadnych nacisków z żad­
nej strony. (e)

WAVE... ZAWSZE NA FALI

American Blend

5’

JAPAN TOBACCO INC.

American Blend - japońska Jakość i technologia 
przystępna cena

WARSZAWA TEL 6615380

Paienie albo zdrowie: wybór należy do Ciebie. Minister Zdrowia i Opieki Społecznej

Zbrodnie bez finału w sądzie
—a——————Bt— ii im i urpnrŁsrmnrzrtŁT»xłn.nT~Ł-.tzr3aci7</j<-,-:-

Nie kończąca się historia
(INF. WŁ.) W przyszłym roku 

Główna Komisja ds. Badania 
Zbrodni Przeciwko Narodowi 
Polskiemu będzie obchodziła 50- 
-łecie istnienia. Cztery lata temu, 
po uchwale sejmowej zobowiązu­
jącej Komisję do ścigania nie 
tylko, jak dotąd, zbrodni hitlero­
wskich ale również zbrodni stali­
nowskich, zmieniono jej nazwę i 
nałożono nowe obowiązki. W cią­
gu tych czterech lat nie zapatił 
jednak ani jeden wyrok, choć w 
całej Polsce toczy się w sumie 
9ft śledztw.

Na zarzut opieszałości, proku­
ratorzy z Komisji odpowiadają, iż 
po pierwsze jest ich mało (45 -w 
całej Polsce), ą po drugie — nie 
mają wstępu do archiwów. Za

„RZĄD NIE RZĄDZI”
(INF. WŁ.) W Nowym Sączu 

odbyło gię spotkanie samorządo­
wców „Forum Powiatowe”, o- 
mawiane były także założenia do 
programu „Miasta dla Rzeczypos­
politej”.

Zdaniem wiceprezydenta No­
wego Sącza,, członka zarządu 
Związku Miast Polskich Rudolfa 
Borusiewicza: — Niepokojące jesz 
zahamowanie decentralizacji pań­
stwa. Niedawno zgłoszona „Ini­

każdym razem, gdy chcą uzyskać 
jakieś materiały z archiwum 
UOP, muszą mieć zgodę ministra 
Milczanowskiego. Na tę zgodę 
czekają kilka miesięcy.

Krakowski oddział Komisji 
prowadzi aż 39 śledztw — więk­
szość to sprawy wschodnie, z te­
renów 29 powiatów dawnych wo­
jewództw stanisławowskiego i 
tarnopolskiego, dotyczące zbrod­
niarzy sowieckich. O stopniu 
skomplikowania tych spraw 
świadczy fakt, iż przesłuchano 
ponad 4 tysiące świadków, któ­
rych zeznania zebrano w 200 to­
mach. — To sprawy, które nigdy 
się nie kończą — mówią proku­
ratorzy. W Krakowie jest tylko 
troje prokuratorów plus jeden 
„na delegacji” w Komisji.

cjatywa Sądecka" nawiązująca 
do słynnego „eksperymentu" jest 
próbą złamania administracyjne­
go monopolu państwa. — Spotka­
nie prawie 30 prezydentów i bur­
mistrzów w Nowym Sączu m. in. 
z Poznania, Gdyni, Niepołomic, 
Zgierza pozwoliło na wymianę 
doświadczeń w organizowaniu 
związków gminnych, które mają 
stanowić zalążek przyszłych po­
wiatów.

Krakowska Komisją — jak do­
tąd — skierowała do prokuratury 
tylko sprawę „Zawojny”. Sprawa 
leży tam już dum lata i nie wia­
domo czy znajdzie swój finał w 
sądzie; trzy inne prokuratura u- 
morzyła (powodem było np. zni­
szczenie akt z lat 50).

Stalinowscy oprawcy mają dzi­
siaj po siedemdziesiąt, osiemdzie­
siąt lat. I nie chodzi ó to, aby z 
długim wyrokiem wsadzono ich 
do więzienia. Chodzi po prostu o 
ujawnienie tych zbrodni i spra­
wiedliwość.

Po ostatnich decyzjach Sejmu, 
byli UB-owcy hardo podnieśli 
głowy do góry, wierząc, iż otrzy­
mają uprawnienia kombatanc­
kie... (g)

— Cała kwestia reformy admi­
nistracji rządowej została teraz 
odłożona — powiedział „Dzienni­
kowi” prof. Michał Kulesza przy 
okazji Forum. — Oznacza to u- 
trzymanie dominującej cechy na­
szego dotychczasowego ustroju, 
czyli centralizmu biurokratyczne­
go. Rząd, niby jest, ale nie rządzi, 
nie ustala strategii polityki pań­
stwowej, tylko po prostu admini­
struje. (JEC)

Centrum informacji w Nawojowej

Pamiętajmy
(INF. WŁ.) W Nawojowej, w 

Ośrodku Doradztwa Rolniczego 
spotkali się wojewodowie 7 wo­
jewództw Polski poludniowo- 
-wschodniej. Tematem dyskusji 
którą zainspirował prof. Ber- 
hard Makosz z Centralnego 
Ośrodka Badawczo-Rozwojowe, 
go Ogrodnictwa w Nowym Sączu, 
jest przyszłość ogrodnictwa w 
Nowosądeckiem, Tarnowskjem j 
Przemy,skiem.

Zdaniem dyrektora Ośrodka 
Doradztwa Rolniczego w Nawo­
jowej Jana Basty, a także wszy­
stkich . obecnych, ostatnie lata 
pokazały — iż niezbędne są 
działania wspomagające i ratu­
jące polskie ogrodnictwo. Jed­
nym z jego elementów będzie 
stworzenie centrum informacji 
ogrodniczej dla całej Polski. 
ODR w Nawojowej, w najbliż­
szym czasie otrzyma bezpośred­
nie modemowe połączenie z Mi­
nisterstwem Rolnictwa: — Uzys­
kanie wszelkiej informacji bę­
dzie kwestią kilku minut. Wo­
jewodowie zdecydowali, aby ta-

Kowal zawinił, Cygana powieszą

4 lata za wypadek
(INF. WŁ ) Na cztery lata po­

zbawienia wolności, 6 lat zakazu 
kierowania pojazdami mecha­
nicznymi i pokrycie kosztów są­
dowych skazany został 26-letni 
mieszkaniec Sandomierza Krzysz­
tof .J„ oskarżony o czyn z art. 
136 par. 2 KK tj. nieumyślne spo­
wodowanie 17 czerwca br. w miej­
scowości Tarnogóra-Poręby koło 
Leżajska wypadku drogowego i 
śmierci 6 osób.

Przypomnijmy, że w wyniku 
zderzenia się autokaru wiozące­
go mołdawskich turystów z na­
leżącym do rzeszowskiego „Ex- 
budu”. mikrobusem „volkswagen” 
zginęło na miejscu 6 osób, a trzy­
naście zostało rannych. W dniu 
tragedii, mikrobusem jechało 19 
robotników! Jak stwierdził biegły 
sądowy mogły nim jechać tylko 
trzy osoby. Wszystkie ofiary by­
ły pracownikami „Exbudu”. Au­
tokar należał natomiast do pry­
watnej firmy przewozowej z San­

Mordował
(INF. WŁ.) Bardzo dobrymi in­

formacjami musiała dysponować 
bocheńska policja, która przed­
wczoraj odnalazła 1 ujęła w tym 
mieście 33-letniego obywatela 
Włoch, Ciro R„ podejrzanego o 
zamordowanie w bestialski spo­
sób mężczyzny. Mord miał miej­
sce 14 grudnia w Berlinie.

Informator policji przekazał jej 
wiadomość, że w Bochni ma prze­
bywać poszukiwany Włoch. 
Funkcjonariusze udali, się pod 
wskazany adres, ale już nie za­
stali podejrzanego. Rozpoczęli je­
dnak penetrację Bochni i okolic. 
W wyniku akcji Włoch został Za-

„Wykorzystywałem seksualnie i materialnie"

Kalibabka nr 2, 

czy fantasta?
(INF. WŁ.) Szczupły, średnie­

go wzrostu, kasztanowe, bujne 
loki spięte na karku w kucyk, 
piwne oczy, niepewne spojrze­
nie... Zawsze nosił ciemne ubra­
nie i krawat — w ten sposób 
kobiety opisują Dariusza D., 
uwodziciela bez skrupułów. 
Dwie panie złożyły doniesienie 
do prokuratury, on zaś utrzy­
muje, że wykorzystał seksual­
nie i materialnie czterdzieści 
kobiet w różnym wieku., Były 
materialnie niezależne, ustawio­
ne w życiu. Porzucał je, zabie­
rając ze sobą wartościowe prze­
dmioty. Wpadł 14 grudnia w 
lombardzie.

Urodził się 30 lat temu w 
podkrakowskim miasteczku. Nie 
palił się do nauki. Ukończył 
tylko szkołę średnią. Utrzymy­
wał się z wyłudzeń i kradzie­
ży, do których też nie miał zby­
tniego talentu — 10 lat spędził 
za kratkami.

Znajomości z kobietami za­
wierał nierzadko na przepust­
kach. U znajomych, w kawiar­
ni, na ulicy. Łatwowierne pa­
nie zapraszały go pod swój 
dach. On był troskliwy, uczyn­
ny, wzbudzający zaufanie.

— Poznaliśmy się w kawiar­
ni. Nawiązał ze mną miłą roz­

o ogrodach
kie centrum stworzyć w Nawo­
jowej, na basie juś istniejącej 
pracowni komputerowej , •--■ po­
wiedział nam Jan Basta,

Omawiane były problemy 
związane ze zbyciem owoców, 
warzyw, funkcjonowaniem punk­
tów skupu. Zagraniczni kontra­
henci, których wbrew pozorom 
wcale nie brakuje, nie . eheą 
rozmawiać z pojedynczymi pro­
ducentami. Dlatego potrzebą 
chwili jest tworzenie spółdaiełńi 
nroducentów. Opraeówtaiia, za­
łożeń takiej spółdzielni podjęli 
się Amerykanie z ACDI pfży 
współpracy ODR z Nawojowej. 
Zdaniem specjalistów, dopiero 
nowo powstałe organizacje spół­
dzielcze mogą się zawiązywać w 
związki, s którymi zachodni 
kontrahenci będą, armatnie chęt­
niej rozmawiali.

Następne spotkanie, na któ­
rym przedstawione zostaną 
pierwsze założenia centrum in­
formacji oraz spółdzielni ogrod­
niczych, odbędzie się 13 lutego 
95 r. (L®C) 

domierza należącej do rodziców 
oskarżonego. Krzysztof J. spora­
dycznie pełnił funkcję kierowcy.

Krzysztof J. od czerwca ub. ro­
ku przebywa w areszcie tymcza­
sowym. Na rozprawę doprowa­
dzany był w kajdankach. Sąd na 
poczet kary pozbawienia wolno­
ści zaliczył mu dotychczasowy po­
byt w areszcie. Sprawa jest o 
tyle bulwersująca, że w akcję os­
karżenia nie ma nic na temat 
winy ^Esbudu”.

Nie prowadzone jest też Żadne 
postępowanie wyjaśniające dla­
czego kierownictwo firmy pozwa­
lało na przewożenie swoich pra­
cowników w takich warunkach. 
Obrona zarzuciła biegłemu pew­
ne niedociągnięcia, lecz nie zostały 
one uwzględnione przez sąd. 
Wbrew zeznaniom świadków ja- 
dących autobusem, sędzia uznał, 
że Krzysztof J. poruszał się s 
nadmierną szybkością.

w Berlinie
trzymany w bocheńskim hotelu 
„Florian”.

Bocheńska policja skontakto­
wała się natychmiast z krajowym 
biurem „Interpolu”, które w tym 
momencie nie miało jeszcze żad­
nych informacji o mordercy po­
szukiwanym przez niemiecką po­
licję. Dopiero w dwie godziny 
później „Interpol” potwierdził, że 
zatrzymany w Bochni Włoch jest 
tą osobą, która jest ścigana. Ciro 
R. został osadzony w areszcie.

Wczoraj w południe dó Komen­
dy Wojewódzkiej Policji w Tar­
nowie dotarły z ambasady RFN 
podziękowania za szybką i spra­
wną akcję. . (ziob)

mowę — wspomina jedna z „o- 
fiar”, Dariusza D., kobieta w 
wieku balzakowskim, wdowa. —• 
Wielokrotnie zapraszałam go do 
siebie. Pomagał mi remontować 
i malować mieszkanie. Dostał 
wtedy ode mnie klucze. Miał 
świetną sposobność, żeby się zo­
rientować w rozkładzie miesz­
kania, wiedział gdzie trzymam 
wartościowe przedmioty. Ulot­
nił się, zabierając ze sobą od­
twarzacz płyt kompaktowych i 
wideo firmy Sharp, które nale­
żały do mojej synowej. Wsty­
dzę się, że do tego stopnia zau­
fałam obcemu człowiekowi.

Tylko dwie kobiety złożyły 
doniesienie do prokuratury. Da­
riusz D. wpadł podczas próby 
upłynnienia skradzionych prze­
dmiotów w lombardzie. Aresz­
towany tymczasowo 14 grudnia 
w Krakowie pod zarzutem kra­
dzieży na szkodę dwóch kobiet, 
podczas przesłuchania poinfor­
mował prokuratora o czterdzie­
stu miłosnych podbojach.

— Wykorzystywałem kobiety 
seksualnie i materialnie —wy­
znał. Czy było tak naprawdę, 
czy też Dariusz D. puszcza tyl­
ko wodze fantazji? 'Grozi mu 
kara pozbawienia wolności do 
lat siedmiu i grzywna. (OLA)
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Notujemy
I* * NAGRODA ZA POMOC w 

■ujęciu zabójcy, policja wyzna­
czyła 100 nuln nagrody za po­
moc w schwytaniu seryjnego 
zabójcy. Mężczyzna podejrza­
ny jest o zamordowanie pięciu 
osób — kobiety z dzieckiem w 
Łapczycy, starszego małżeństwa 
w Pilśnie i mieszkanki Mora­
wicy. Morderstwa dokonane zo­
stały na tle rabunkowym; we 
wszystkich przypadkach ofiary 
zginęły <>d strzałów z broni pal­
nej. (jś)

Warto wiedzieć 
i skorzystać...

• Prezydent Krakowa Józef 
Lassota zaprasza wszystkich na 
wspólny opłatek świąteczny, ju­
tro o godz. 17 do Sukiennic,

• Świąteczna giełda staroci, 
dziś w godz. 9—13 w siedzibie 
Krakowskiego Klubu Kolekc jo- 
nerów przy ul. Siemiradzkiego 
13/6. Giełdzie towarzyszy kier­
masz Siprzętu wojskowego.

e SCK Politechniki Krakow­
skiej „Kwadrat” zaprasza na 
giełdę sprzętu zimowego, która 
odbywać się będzie w soboty i 
niedziele (godz. 9—14) przy ul. 
Skarżyńskiego. Czynny będzie 
komis sprzętu sportowego.

• Giełda narciarska dziś f ju­
tro (godz. 9—17) w Klubie Ro­
tunda przy ul. Oleandry 1. Dziś 
w Klubie, o godz. 21 dyskoteka

• W Piwnicy pod Ogródkiem 
przy ul. Jagiellońskiej 6. dziś o 
godz. 20 koncert zespołu „Ku- 
dyk, Groborz Quintet”. Wstęp 
wolny.

• W Klubie 303 w os. Dy­
wizjonu 303 nr i dziś i jutro 
wystawa kwiatów „Gwiazda 
Betlejemska” (kiermasz kwiat ów 
doniczkowych, nasion, cebulek, 
roślin cytrusowych, leczniczych, 
owadożernych, wydawnictw, o- 
zdób choinkowych).

• Wieczór Wigilijny w Tea­
trze Stygmator — dziś o godiz. 
18 w SOK przy ul. Mikołaj­
skiej 2. W programie —- pa­
storałki, kolędy, poezje Gał­
czyńskiego, spotkanie z poetami 
krakowskimi. Stoisko z teatra- 
liami i tomikami poezji.

• Kawiarnia Abstract-2 (ul. 
św. Marka 27) zaprasza na kon­
cert, dziś o godz. 20 — Sasza 
Klujew (ballady i romanse ro­
syjskie). Wstęp wolny.

• W kościele św. Krzyża, ju­
tro o godz. 12 odprawiona zo­
stanie msza aktorska. Ostatnią 
świecę adwentową zapali kon­
sul generalny Austrii,

• W „Chimerze” przy ul. św. 
Anny 3, jutro o godz. 18 kon­
cert muzyki dawnej — Maria 
Skiba — śpiew, H. Kasperczyk 
— lutnia, i

• o DODATKOWYCH u- 
jjEZPIECZENIACH. Otwarta
międzynarodowa konferencja na 
temat dodatkowych ubezpieczeń 
społecznych, odbędzie się dziś 
o godz. 15, w siedzibie Katedry 
Prawa Pracy i Polityki Spo­
łecznej UJ przy ul. Grodzkiej 
53. Wezmą w niej udział osoby 
i instytucje zajmujące się prak­
tycznie bądź naukowo ubezpie­
czeniami społecznymi. Konfe­
rencja została zorganizowana w 
ramach programu „Tempus”, 
koordynowanego przez tę Ka­
tedrę UJ w skali całej Euro­
py. (wes)

» ZNÓW FAŁSZYWY INKA­
SENT. Przy ul. Chmielowskiego, 
w jednym z mieszkań zjawił się 
fałszywy inkasent. Wykorzystał 
nieuwagę gospodyni i Skradł jej 
12 milionów złotych. • W skle­
pie przy ulicy Floriańskiej za­
trzymano 31-letniego Ukraińca,, 
który ukradł spodnie. • Sprzęt 
komputerowy, o .wartości ofc. 50 
milionów złotych wynieśli wła­
mywacze- z jednego z mieszkań 
przy ul. Nowosądeckiej. • 30 
świerków zniknęło z kolei z te­
renu posesji jednego z gospoda­
rzy we Włosaniu. Drzewa war­
te były 20 milionów złotych. • 
Wycięto także jodły (o wartości 
3 milionów) z lasu W Rudniku 
k. Myślenk. (jś)

a PASOWANIE „ŁOKCIEM”. 
Założona w 1410 r. Kongregacja 
Kupiecka przywraca zwyczaj pa­
sowania na kupca. Pierwsza ta­
ka uroczystość odbędzie się ju­
tro w magistracie, gdzie kupcy 
zostaną j.pąsowani „łokciem” — 
dawną miara długość; — przez 
prezesa Rady Kongregacji Jana 
Okońskiego iuroczrstość ma na­
wiązywać do XVI-wiecznych 
zwyczajów). Pasowani mają 
podjąć zobowiązanie, iż będą 
dbać o to „by kupiec był ucz- 
ciwy i kierował sie służebnoś­
cią wobec nabywcy” — co za­
warte jest w rocie ślubowania.

(iś)

Słynny eksponat był już przygotowany, ale w ostatniej chwili 

zrezygnowano z podróży

Nosorożca nie stać
Jeden z najcenniejszych muzealnych eksponatów, nosorożec ze 

Staruni najprawdopodobniej jeszcze przez kolejnych kilka miesięcy 
nie będzie udostępniony publiczności. Zaplanowane na dziś jego 
przenosiny z siedziby przy ulicy Sławkowskiej do Muzeum Przy­
rodniczego na ul. Sw. Sebastiana zostały odłożone, choć gabloty w 
których stał były już rozebrane (na zdjęciu).

i i fcssss
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Do gmachu przy ul. Sławkow­
skiej nosorożec trafił dokładnie 
65 łat temu, od marca tego roku 
nie jest jednak eksponowany, 
gdyż większość zbiorów przenie­
siono już do nowego miejsca, a 
w obecnym nie ma warunków 
do przyjmowania „wycieczek”. 
W pomieszczeniach przy ul. Sw. 
Sebastiana przygotowano już ga­
bloty i czekano tylko na dobrą 
pogodę (bez deszczu i mrozu). Je­
dnak akcję pokrzyżowały proble­
my finansowe.

Kierownik Muzeum Przyrodni­
czego doc. Wiesław Krzemiński 
powiedział nam, iż przewiezienie 
nosorożca miało kosztować 36 mi­
lionów złotych tymczasem na nie­

Nie zorientowany traci
Pan, który na ostatnim przetargu na komunalne 

lokale użytkowe upatrzył sobie na sklep 25-metro­
we pomieszczenie przy ul. Krowoderskich Zuchów 
23, mógł wynająć je wyjątkowo tanio, bo według 
stawki czynszowej nawet 10 tysięcy za metr. Nie­
stety, brak dokładnej znajomości zasad przetar­
gu spowodował, że za każdy metr przyjdzie mu 
teraz płacić 30 tys. zł miesięcznie.

Lokum to znajdowało się na liście pomieszczeń 
z preferencyjną stawką wywoławczą (obowiązuje 
ona na te piwnice, oficyny i suteryny. na które cd 
dłuższego już czasu nie ma amatorów) w wys. 5 
tysięcy zł. Oznacza to, że właśnie od tej sumy 
rozpoczyna się licytacja, jeśli nikt z zaintereso­
wanych w złożonej przed przetargiem ofercie nie 
zaproponował wyższej kwoty. Zgodnie z regula­
minem, jeśli do licytacji stają c-o najmniej dwie 
osoby, lokal może pójść już po jednym przebiciu, 
czyli — jeśli stawka wywoławczą było 5 tys. — 
po 10 tysięcy od metra. Jeśli natomiast jest tylko 
jeden oferent, to przetarg też może się odbyć (sta­
ry regulamin nie dopuszczał takiej możliwości), ale

wówczas wymagne są dwa przebicia, a więc naj­
niższy czynsz wynosi wtedy 15, tysięcy za metr. 
Nierzadko zdarza się. że na dany lokal jest wpra­
wdzie dwóch chętnych, ale podczas licytacji je­
den w ogóle nie podnosi ręki (można się domy­
ślać, że w porozumieniu z konkurentem), co umo­
żliwia temu drugiemu tańsze wynajęcie lokalu. 
Pan, pragnący handlować przy ul. Krowoderskich 
Zuchów 23. był jedynym oferentem, a ponadto — 
mimo iż wiadomo było, że jest to lokal z listy 
tych z preferencjami — sam zaproponował stawkę 
wyjściową w wys. 20 tysięcy za metr, co po obo­
wiązkowych dwóch przebiciach dało właśnie sta­
wkę 30 tys. zł.

Na ostatnim w tym roku przetargu poszło zale­
dwie kilkanaście lokali z ponad stu oferowanych. 
Po raz kolejny licytowano 47-metrową piwnicę w 
Rynku Głównym 29, która wróciła pod młotek, 
gdyż zwycięzca poprzedniego przetargu (propono­
wał wówczas 660 tys. za metr) rozmyślił się i zre­
zygnował z podpisania umowy najmu. Tym razem 
wylicytowano stawkę 350 tysięcy, a w piwnicy ma 
powstać salon gier zręcznościowych. (wes)

ZARZĄD DO
Wyjątkowo burzliwą dyskusję 

wzbudziły na posiedzeniu Ko­
misji Rewizyjnej RM uprawnie­
nia Komisji i jej wzajemne re­
lacje z Zarządem i Urzędem Mia-

Gaumont w Krakowie

Francuskie towarzystwo kine­
matograficzne Gaumont, które 
przyszło na świat wraz z kinem, 
obchodzi w tym roku 100. rocz­
nicę swego istnienia. Z tej oka­
zji m. in. Instytut Francuski w 
Krakowie. Forum Kina Euro­
pejskiego w Łodzi oraz Ambasa­
da Francji zorganizowały, przy 
współpracy z Filmoteką Polską 
oraz Fundacją Sztuki Filmowej, 
przegląd filmów upamiętniający 
dostojny jubileusz.

Pierwsza, inauguracyjna pro­
jekcja — ■wyświetlano film „G. 
jak Gaumont” w reż. Pierre’a 
Phillippe’a — odbyła się wczoraj 
w kinie „Wanda”. Gaumont 
wiążą bliskie związki z Polską. 
Dzięki francuskiej wytwórni po­
wstało wiele znakomitych fil­
mów. także z udziałem gwiazd 
polskiego kina, m. in. „Danton” 
Andrzeja Wajdy. Obraz ten 
przedstawiony zostanie krakow­
skiej publiczności w ramach ju­
bileuszowego przeglądu obok fil­
mów: „Raz, dwa, trzy, Baba-Ja- 
ga opatrzy” Bertranda Bliera, 
„Chwała mojego ojca” i „Zamek 
mojej matki” Yvesa Roberta, 
„I.P. 5” Jeana-Jacąuesa Beinei- 
xa i „Subway” Lucą Bessona.

(M) 

spełna tydzień przed planowanym 
terminem operacji firma, która 
miała się tym zająć poinformo­
wała, żc w grę wchodzi ponad 
70 milionów. „Powiedzieli, iż my- 
śleli, że chodzi tylko o wypcha­
nego nosorożca, a nie także o gi­
psowy odlew (dużych rozmiarów, 
w takiej pozycji w jakiej go 
przed laty znaleziono oraz szkie­
let, który zrekonstruowany był 
osobno). Tyle pieniędzy jednak 
nie mamy i podróż musimy prze­
łożyć” — mówi doc. Krzemiński. 
Już w tym roku nie uda się go 
przewieźć gdyż same przygoto­
wania (m. in. budowa pómostu 
dla zwiezienia go z III piętra) 
zajmą tydzień. Później trzeba si<?

sta. W swojej działalności kon­
trolnej Komisja napotykała bo­
wiem na przeszkody ze strony 
dyrektorów Wydziałów w posta­
ci nieujawnienia dokumentacji 
(ustawa o samorządzie mówi, że 
gmina prowadzi swoją działalność 
finansową jawnie). Według istnie­
jących uregulowań, Wydział ma 
miesięczny termin na przygoto­
wanie potrzebnych danych, co w 
opinii radnych niweczy sens 
jakichkolwiek kontroli, przyczy­
ną urzędniczego oporii jest po­
dobno mityczne Zarządzenie nr 
56 Prezydenta Miasta z 1993 ro­
ku. którym zasłaniają się praco­
wnicy Urzędu.

Tymczasem działalność Urzędu, 
a zwłaszcza jej strona finanso­
wa szczególnie interesuje Ko­
misję. Pytano na przykład o ce­
lowość zatrudniania w magistracie

Propozycja Amerykańskiego Korpusu Pokoju

Ochotnik w
Jak się dowiedzieliśmy Ame­

rykański Korpus Pokoju zwró­
cił się z propozycją zatrudnienia 
pzrez krakowski magistrat je­
dnego z ochotników tej organi­
zacji. Ofertę przekazano Sejmi­
kowi Samorządowemu.

Władze miasta nie zajęły < je­
szcze w tej sprawie stanowiska, 
ale jeśli będzie ono pozytywne, 

na „bilet"
liczyć z niekorzystnymi warunka­
mi pogodowymi. Sądzę, że tran­
sport -nie będzie więc możliwy 
wcześniej niż w marcu lub kwie­
tniu. Przyjmiemy wszelką po­
moc”.

*

Muzeum ma niewielkie fundu­
sze i są obawy, że także wiosną 
placówka nie będzie w stanie za­
płacić za transport nosorożca. 
Być może znajdą się jednak in­
stytucje gotowe wesprzeć finan­
sowo to przedsięwzięcie bądź fi­
rma, która za niewygórowaną o- 
płatą przewiezie eksponaty. W 
przeciwnym wypadku jedna z 
największych atrakcji Krakowa, 
mający około 30 tysięcy lat no­
sorożec, będzie nadal za zamknię­
tymi drzwiami. Muzeum czeka 
na sygnał od tych którzy zcchcą 
pomóc.

JANUSZ SWIĘS

Fot. Anna Kaczmarz
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KĄTA
1300 osób. Przykładem „oszczęd­
ności” czynionych w tej materii 
jest np. zwolnienie 16 pań sprzą­
tających, z których kilka pozo­
stało w magistracie „do obsługi 
Zarządu”, zaś sprzątanie zlecono 
prywatnej firmie, co kosztuje 
prawie trzykrotnie więcej, niż 
pensje poprzednich pracowników.

Radnych zirytowała także ,,mil- 
kliwa” polityka Zarządu Miasta, 
który do tej pory nie ustosunko­
wał się do żadnego z dotąd przed­
stawionych przez zespoły kon­
trolne protokołów. Komisja Re­
wizyjna wystosowała więc pismo, 
w którym domaga się odpowie­
dzi na swoje wnioski. W trak­
cie formułowania jego tekstu ma­
luczko. a 'udałoby się zakończyć 
rzecz groźbą odwołania Zarządu, 
jeśli ten nie zacznie traktować 
Komisji poważnie. (kr)

magistracie?
członek Korpusu Pokoju trafiłby 
najprawdopodobniej. do Wydzia­
łu Ochrony Środowiska. gdzie 
jest zainteresowanie osobą kom­
petentną z zakresu edukacji eko­
logicznej i ochrony .wód'. Miasto 
miałoby ochotnikowi zapewnić 
zakwaterowanie, natomiast wy­
nagrodzeniem zajęliby się Ame­
rykanie — zapewniono nas.

(J.Sw)

Serce i
Wczoraj w Instytucie Pediatrii 

miała miejsce niecodzienna u- 
roczystość. Na wniosek dzieci « 
Domu Dziecka z Jasienia Brze­
skiego za „dar dalszego życia” 
został nadany Order Uśmiechu 
prof. dr hab. Eugenii Zdebskiej. 
Pani profesor jest jedyną ko*  
bietą-kardicchirurgiem na świę­
cie. Wykonała ponad 3600 opera­
cji serc dzieci. W Instytucie pra­
cuje od 1966 roku.

Po otrzymaniu orderu musiała 
przejść egzamin — wypić cały 
kielich cytrynowego soku bez 
skrzywienia się; egzamin zaliczy­
ła, a dzieci gratulując orderu 
wręczyły jej ogromne czerwone 
serce z emblematem orderu. Prof. 
Zdebska dziękując powiedziała, że 
jeszcze tak dużego serca nie mia­
ła w rekach, a trzymała ich wie­
le. nawet murzyńskie.

Komunizm to
„Komunizm to nie tylko igrasz­

ki — to system, który nadal jest 
górą” — powiedział Robert Bo- 
dnar podczas wczorajszej mani­
festacji. zorganizowanej przez 
Klub Polityczny Młoda Prawica. 
— „Czcimy pamięć ofiar komu­
nizmu, ale przede wszystkim pro­
testujemy przeciwko bezkarności

Kto zgubił pocisk?

W rejonie ulicy Pawiej, na 
trawniku pod krzakiem znalezio­
no nabój od działka. Policja „od­
cięła" teren, zabezpieczyła miej­
sce i wezwała saperów, pocisku 
nie dotykała.

Saperzy zabrali pocisk, który 
miał około 30 centymetrów dłu­
gości. W jaki sposób trafił je­
dnak na ulice Pawią, nikt na ra­
zie nie wie. (J. Sw.)

Pikietowanie schabowego

Fot. Anna Kaczmarz
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Grupa ok. 10 młodych osób t 
Federacji Anarchistycznej pikie­
towała wczoraj wejście do jed­
nego z lokali na ulicy Jagielloń­
skiej. Wywieszono transparenty: 
„Nie .jedz u złodzieja”, „Bogata 
hołoto, strzeż się odwetu oszuka­
nych pracowników” oraz rozda­
wano ulotki: „Brońcie swoich 
praw!”. Pikieta była skierowana 
przeciwko właścicielowi restau­

Kar pik
„Karpik wesoły na świąteczne 

stoły” — pokrzykuje zachęcają­
co sprzedawca, handlujący ży­
wymi karpiami pod Halą Tar­
gową. 'Wprawdzie nic nie wska­
zuje na to, aby tradycyjnej wi­
gilijnej ryby miało dla kogokol­
wiek zabraknąć, ale część prze­
zornych gospodyń zaopatruje się 
w nie już teraz, by uniknąć kło­
potów w ostatniej chwili.

Na placach targowych kilo­
gram żywego karpia kosztuje w 
granicach 45—50 tys. zł. Nie 
wszystkie sklepy rybne rozpo­
częły już sprzedaż żywych kar­
pi. Tam, gdzie one już są, trze­
ba za nie zapłacić najczęściej ok. 
55 tys. Te sklepy, które zamie­
rzają handlować nimi dopiero od 
poniedziałku, niekiedy nie wie­
dzą jeszcze, jaką cenę ustali hur­
townik (niestety, nie wszystkie 
placówki zaopatrują się bezpo­
średnio u hodowców). Część skle­
pów rybnych, jak choćby ten 
przy ul. Siennej, nie ma odpo­
wiednich warunków, by zaofero­
wać żywe ryby. Nie oznacza to 
jednak, że w ogóle karpia w nich 
nie będzie. Klienci będą mogli

cytryna

Fot. Anna Kaczmarz
Order Uśmiechu nadawany jest 

od 25 lat przez Kapitułę Orderu 
na wniosek dzieci. (aka)

nie igraszki...
sprawców tych zbrodni. Komu­
nizm to system odpowiedzialny 
za wiele zbrodni — nadal ni'e u- 
karany, a zbrodnia nie ukara­
na mści się”. Robert Bodnar 
stwierdził, że faszyzm został już 
potępiony i osądzony, a symbol 
tego — Norymberga — jest mia­
stem bliźniaczym Krakowa.

Przed Barbakanem rozwinięto 
transparenty: „Osądzić komuni­
stycznych zbrodniarzy — 195G,
1970, 1976, 1981”, „Zbrodniarze 
nie będą spać spokojnie”, „Dość 
PRL. Polsko obudź się”, zapalo­
no pochodnie, uczczono minutą 
ciszy wszystkie ofiary komuniz­
mu i odśpiewano pierwszą zwro­
tkę hymnu narodowego. Potem 
manifestujący udali się na plac 
Matejki przed pomnik Nieznanego 
Żołnierza, gdzie krótką modlitwą 
i zapaleniem zniczy oddano hołd 
pomordowanym przez komuni­
stów polskich. (Geg) 

racji, który — zdaniem anarchi­
stów — oszukuje zatrudnianych 
przez siebie ludzi.

— Protestujemy nie tylko dla 
tych, którzy już zostali oszuka­
ni — dodała młoda dziewczyna 

ale przede wszystkim dla tych, 
którzy podejmują pracę. Udzie­
lamy porad prawnych w tym za­
kresie, by podpisujący umowy 
zwracali uwagę na jej całość, a 
nie tylko na to, co jest wypisane 
dużym drukiem. Przejeżdżający 
na rowerze Feliks Dobrzański 
(..Samorządny Kraków”) stwier­
dził: — Nie bardzo wiem prze­
ciwko komu jest on skierowany. 
Obiecał jednak poruszyć podczas 
posiedzeń -komisji Rady Miasta, 
w których uczestniczy,' zarzuty 
skierowane do konkretnych osób.

(Geg)

l Mli wiWtea
O godz. 5.10 na ulicy Wielic­

kiej „polonez” potrącił 70-Ietnią 
kobietę, która doznała ogólnych 
obrażeń ciała. 0 Ambulatorium 
Chirurgiczne Pogotowia Ratun­
kowego udzieliło pomocy 120 pa­
cjentom. © Policja Drogowa 
interweniowała w 3 wypadkach 
i 12 kolizjach.

wesoły 
nabyć bitego patroszonego, pła­
cąc za ten komfort (także psychi­
czny) o ok. 1Ó tysięcy na kilo­
gramie drożej, bądź od razu u- 
smażonego, tp cenie mniej wię­
cej' dwukrotnie wyższej niż przy 
zakupie żywych karpi. (wes)

Fot. Anną Kaczmarz
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SOBOTA
Skrót wiadomości: 8.00, 9.00, 

10.00, 11.00, 13.00, 14.00, 15.00, 
16.00, 18.00, 19.00, 20.00, 21.00; 
Wiadomości: 6.00,7.00.12.00,17.00, 
22.00; Wiadomości lokalne: 7.25, 
10.25, 16.25; Serwis drogowy: 7.15, 
9.15, 13:15, 15.15.

6.10 „Włos ci z głowy nie spad- 
nie”. 10.05 „Każdy rodzi się 
poetą”. 12.15 Wywiad sponsoro­
wany. 13.05 „Krzyżówka z przy­
mrużeniem oka”. 14.05 Muzyka 
non stop 17.15 „Smutne trzy 
kwadranse”. 18.05 „Rock express”. 
19.05 Muzyka non stop. 20.05 
„Kącik Bubera”. 23.00—6.00 „Mu­
zyka ale nie tylko”.

GRUDNIA

SOBOTA
Łazarza, Olimpii
Grecja ojczyzną 
Olimpii była 
greckich więc bogów 
w Olimpii siła

.TEATRY

SOBOTA
MINIATUR.! — 19: „Śniadanie u 

Tiffany’ego” STARY _ 18.30:
„Miłość na Krymie”, KAMERAL­
NY — 18: „Mishima”, SCENA przy 
Sławkięj __ 20: „Ja jestem 
*'rd 3 Wesela” (abon, nieważne), 
-. --JATELA12,15: „Ośle lata”, 
STU — 16.45: „Rozmowy przy wy­
cinaniu lasu”, SCENA OPEROWA 
w Teatrze Słowackiego — 19;
„Ubu Króię LUDOWY (Duża sce­
na) —- 19.15: „Po górach, po chmu­
rach” (premiera). MASZKARON 
(Wieża Ratuszowa) — 19.30: „Spró­
bujmy jeszcze raz”, PWST (War­
szawska 5) — 19; ..Był pewnego 
rażu Mały Książę” (Historia życia 
i śmierci przybysza z asteroidu 
B-612), BtlCKLEINA -i 22.30: „Gra 
snu”.

NIEDZIELA
GROTESKA — 17: „Wśród Noc­

nej Ciszy”, SCENA OPERETKOWA 
(ul. Lubicz 48) — 19: .Skrzypek 
na dachu’’, LUDOWY (Duża sce­
na) —. 18: „Po górach, po chmu­
rach” MASZKARON — 19.39:
„Porwanie Sabinek”, SCENA OPE­
ROWA, PWST — nieczynne. Pozo­
stałe teatry jak w sobotę.

FILHARMONIA

SOBOTA
Godz. 18.30 — Koncert symfoni­

czny: orkiestra PFK, Christoph 
Campestrini (Austria) — dyrygent, 
Elżbieta Szmyt — harfa. W pro­
gramie: Strauss — Don Juan, 
Rodrigo — Conćierto de Aranjuez, 
Brahms — II Symfonia.

KINA

SOBOTA
Centrum Filmowe „Graffiti” 

Kino WANDA' (Dolby stereo 
SR, niepełnosprawni): „Proces” 
(The Trial) (ang. 15 1.) — 9, 
.Królowa Margot” (La Reine 

Margot) (fr 15 1.) - 11.,5. 14.30, 
17.30, Tydzień filmów Gaumont 
— Un Deus Trois Soleil — 
„Raz dwa, trzy Baba — Jaga 
patrzy” - 20.30, POD BARA­
NAMI: „Forrest Gump” (USA 
15 1.) — 11.30, 15.45, 20.30. „Pro­
ces” (The Trial) (ang. 15 1.) — 
18.15.

APOLLO: „Cztery wesela i po­
grzeb” (ang. 15 1.) — 13.30. „Bez

lęku” (USA 15 I.) — 15.45, „For­
rest Gump” (USA 15 11) — 18, 
20.30, KIJÓW: „Król Lew” (USA 
b.o. polski dubbing) —. 8.45, 10.30, 
12.15, 16, (14 — oryginalna wersja 
językowa), ,Stan zagrożenia” (USA 
15 1.) — 18, „Klient” (USA 15 1.) 
— 20.30, MIKRO: „Piknik pod Wi­
szącą Skałą" (austrąl. 15 1.) — 16, 
„Miasteczko Halloween” (USA 12 1.) 
— 18, „Wiek niewinności” (USA 18 
1.) - 20, PASAŻ: „Rapa Nui” 
(USA 15 1.) — 11.30, „Prawdziwe 
kłamstwa” (USA 15 1.) — 13.30, 
19.45, „Kruk” (USA 15 1.) — 16, 
„The Hudsucker Proxy" (USA 15 
1.) — 17.45, SFINKS: „Fortepian” 
(USA 15 1.) — 16 18, 20, ŚWIT 
(dwie sale): „Król- Lew” (USA b.o. 
polski dubbing) — 12.30, 14.30,
16.30, 18.15, „Stan zagrożenia” (USA 
15 1.) — 16.15, „Kiedy. mężczyzna 
kocha kobietę” (USA 15 1.) — 20.30, 
„Odlotowcy” (USA 12 1.) — 18.45, 
„Tajemnica morderstwa na Man­
hattanie” (USA 15 1.) — 20, UCIE­
CHA: „Król Lew” (USA b.o. pol­
ski dubbing) — 9, 13, 15, „Cud w 
Nowym Jorku” (USA b.o.) — 18.15, 
„Akademia Policyjna 7 — Misja 
do Moskwy” (USA 12 1.) — U. 
16.30, 20.15, TĘCZA: „Panna z mo­
krą głową” (poi. b.o.) — 16, „Wy­
równując rachuńkę z tatą” (USA 
12 1.) — 17.45, „Wyatt Earp” (USA 
15 1.) — 19.15, WARSZAWA:,
„Klient” (USA' 15 I.) — 15.45, 18, 
„Stan zagrożenia” (USA 15 1.) — 
20.15, WRZOS: „Bagdad Cafe” 
(niem.-ahg. 15 1.) — 15.45 (pożeg­
nanie z filmem), ..Eksplozja — 
blown away” (USA 15 li) — 17.30. 
„Trzy ‘kolofy — Czerwony” 
(szwajc.-fr. 15 1.) - 19.30, CENT­
RUM MI ODZIEŻY (Krowoderska 
8): „Stawka większa niż życie” — 
15.30, DKF — 17.45,-20, "CRICO- 
LAND (przy Bondzie Grunwaldz­
kim) — codziennie w godz. 13—21, 
święta, soboty, niedziele 11—21.
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WANDA: „Królowa Margot” — 

14.15, 14.30. 17.3Ó, Tydzień Filmów 
Gaumont — La Gloire de Mon 
Pere — „Chwała mojego ojca” — 
20.30, POD BARANAMI: „Forrest 
Gump” — 15.45 , 20.30, „Proces” — 
18.15, TĘCZA: .Panna z mokrą 
głowa.” — 15, „Wyrównując .rachun­
ki z tatą” — 16.45 „Wyatt Earp” 
— 18.20. WRZOS: „Złota kaczka” 
— zestaw bajek" (poi. b.o.) — 12. 
SKAWINA' — PIAST: „Proces” 
(ang 15 1.) — 14, „Niewinni” (ang.- 
-niem 15 1&.—: 16.15. „Król Lew” . 
(USA b.o.) — 18.30, CENTRUM 
MŁODZIEŻY — nieczynne. Pozo­
stałe kina jak w sobotę.

WYSTAWY

ZBIORY SZTUKI NA WAWELU: 
KOMNATY KRÓLEWSKIE: wto­
rek środa. czwartek piątek, 
sobota (9 30—14 30) niedziela 
(10—15), poniedziałek — nieczynne. 
WAWEL ZAGINIONY: nieczynne. 
MUZ. NARODOWE — SUKIENNICE: 
wtorek środa piątek. sobo­
ta—niedziela (10—15.30), czwartek 
110—18). poniedziałek — nie- 
czvńne. KAMIENICA SZOŁAY- 

SKICH: wtorek (10—18), środa -> 
niedziela (10—15.30), poniedziałek — 
zamknięte. MUZEUM . ST. WY­
SPIAŃSKIEGO: wtorek, środa, 
piątek, sobota, niedziela (10—15.30). 
czwartek (10—18), poniedzia­
łek — zamknięte DOM MATEJKI: 
wtorek, środa czwartek, sobota, nie­
dziela (10—15.30). piątek (10—18), 
poniedziałek — nieczynne GMACH 
GŁÓWNY — Wyst czas, Henryk Ro­
dakowski, wtorek, czwartek, piątek, 
sobota, niedziela (10—15.30), śro­
da (10—18), poniedziałek — nie­
czynne. MUZEUM XX CZARTO­
RYSKICH: środa, czwartek, sobo­
ta, niedziela (10—15.30), piątek (10 
—18) poniedziałek — nieczyn­
ne. MUZEUM CZARTORYSKICH 
ARSENAŁ: śr.'. cz. sob., niedz. (10 
—15.30), piat. (10—18), pon. — nie­
czynne. DWOREK JANA MATEJ­
KI W KRZESŁAWICACH, ul. 
Wańkowicza 25: sobota. nie­
dziela (10—17) dni powszednie 
tylko po wcześniejszym telefonicz­
nym uzgodnieniu (tfel 44-56-74). 
MUZEUM HISTORYCZNE — JU­
DAISTYCZNE, ul. Szeroka 24: co­
dziennie (9—15.30) piątek (11—18). 
MUZEUM TEATRALNE. Szpi­
talna 21: Wyst czas.: Młoda sceno­
grafia, prace Jolanty Krzyworzśki 
: Iwony . Stańczyk codziennie (9— 
15.30). MUZEUM ETNOGRAFICZ­
NE, ul. Krakowska 46: ..Karnawał w 
Walonii” poniedziałek (10—18). śr. 
czwartek, piątek (10—15) so­
bota. niedziela (10—14) wtorek — 
nieczynne, pl. Wolnjca 1: Wyst. sta­
ła „Polska kultura ludowa”, wyst. 
czas.: „Moje imię — mój patron: A- 
dam - i Ewa” pon. (10—18), 
wtorek - nieczynne, śr.. czw . pt 
(10—15) sobota. niedziela (10— 
14). MUZEUM ARCHEOLO­
GICZNE, ul. Poselska 3: Wystawa:
Jeńcy bolszewiccy z wojny 1920 

roku w fotografiach Jana 
Zimowskiego" — poniedziałek (9— 
14) wtorek czwartek (13— 
17) piątek (10—14) niedziela (II — 
14). sobota prac (13—17) MUZEUM 
STAREGO TEATRU, ul. Jagielloń­
ska 1: wtorek—sobota (11—13) i na 
godzinę przed spektaklem MUZEUM 
LOTNICTWA POLSKIEGO al. 
Jana Pawła II 39: czynne w dni 
powszednie (9—15). tylko po wcze­
śniejszym uzgodnieniu telefonicz­
nym (tel. 12-90-00). CENTRUM KUL­
TURY ŻYDOWSKIEJ, ul. Meiselsą 
17: Wyst. czas.: .Pożegnanie z Golu­
sem”. „Rzeźby f medale Jerzego 
Nowakowskiego” niedz.—pt (11—16) 
MUZEUM GEOLOGICZNE ING 
PAN (Senacka 3): Wyst. „Budowa 
geologiczna obszaru krakowskiego” 
— wtorek (10—17.30). środa—piątek 
(10—15), sobota. niedziela (10 
—14), poniedziałek — nieczynne. 
MUZEUM FARMACJI, ul. Flo­
riańska 25: wtorek (15—19), 
środa, czwartek. piątek (11—14). 
2. 3 i • 4 . sobota miesiąca
(11—14), poniedziałek, 1 i 5 sobota 
miesiąca — nieczynne. MUZE­
UM PRZYRODNICZE, ul. Seba­
stiana 8: codziennie (10—15), 
środa (10—18), poniedziałek — nie­
czynne.

WIELICZKA — MUZEUM ŻUP 
KRAKOWSKICH -r ZAMEK ŻUP-

NY: Wyst.: „Żupy krakowskie u 
schyłku Rzeczypospolitej. Pamiąt­
ki z czasów saskich i stanisła­
wowskich” czynne (9—14.30) z 
wyjątkiem wtorków i sobót. 
EKSPOZYCJA NA III p. KOPAL­
NI SOLI (8—16). — TRASA TU­
RYSTYCZNA (8—16) —

SOBOTA
CHIRURGII OGÓLNEJ, CHI­

RURGU URAZOWEJ, CHIRURGII 
DZIECIĘCEJ, UROLOGICZNY — 
Nowa Huta, LARYNGOLOGICZNY 
— Kopernika 23a, OKULISTYCZ­
NY — Witko wice, MYŚLENICE 
— Szpitalna 2, PROSZOWICE — 
Kopernika 2. Inne oddziały szpi­
tali wg rejonizacji.
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CHIRURGII OGÓLNEJ — Koper­

nika 40 CHIRURGII URAZOWEJ 
— Kopernika 19a. CHIRURGII 
DZIECIĘCEJ — Prokocim, LA­
RYNGOLOGICZNY — Nowa Huta, 
OKULISTYCZNY — Kopernika 
38 .UROLOGICZNY — Grzegórzec­
ka 10, MYŚLENICE — Sznitalna 
2, PROSZOWICE — Kopernika 2. 
Inne oddziały szpitali wg rejoni­
zacji.

^POGOTOWIA 
MMKiawMMaaBHKJz;.'MMmmmibh*

Łazarza 14: 999 — wezwania do 
wypadków, zachorowań i przewo­
zy: 22-29-99 Centrala: 22-36-00 
Lotnisko Balice: 11-19-99 Rynek 
Podgórski: 56-59-99. Nowa Huta: 
44-49-99 Krowodrza: Piastowska 
32, 33-39-99 Alarmowy: 33-39-80. 
Białoprądnieka 8: 34-39-99 Skawi­
na: 999 tel 55-93-80 Wieliczka: 
78-12-39, 22-33-54 Alarmowy: .999 
Myślenice: 999 Jerzmanowice:
384, 48 Niepołomice: 198 Iwa­
nowice: 99. Krzeszowice: 99. Pod­
stacja Pogotowia Ratunkowego 
Słomniki, tel 64 lub 67 czynna 
całą dobę. Proszowice: 999 Zacho­
rowania i przewozy: 86-21-35.

DOMOWA POMOC LEKARSKA 
lekarzy specjalistów. EKG. tel. 
55-56-64

NAGŁA POMOC LEKARSKA 
specjalistów, EKG. tel. 66-80-00.

„MEDICINA” — wizyty domowe 
lekarzy, tel 11-13-78.

DOMOWE WIZYTY LEKARZY 
szpitali krakowskich (również od­
truwanie, esperaij — „MEDICUS” 
tel. 47-43-18 (9—22).

„LEKARZ” — wizyty domowe 
pediatrów, codziennie: 8—22, tel. 
55-49-59.

APTEKI

Ul. Mogilska 21, tel. 21-04-42, 
Starowiślna 77, tel. 21-24-63, Szcze­
pańska 1, tel. 22-92-93, Centrum A 
bl. 3, tel. 44-17-36 Zielone 6, Ka­
zimierza Wielkiego 117, tel. 37-44-01, 

-Wybickiego 1, tel. 36-32-33, Opolska 
37, tel. 34-32-30, Telimeny 31, tel. 
55-23-82. Białoruska lOa, Skawina, 
Ogrody la, tel. 76-35-20.

TELEFONY ZAUFANIA

TELEFON ZAUFANIA: 33-71-37
—, (16—Ź2j,

MŁODZIEŻOWY TELEFON ZA­
UFANIA: 983 - (14—19).

TELEFON ZAUFANIA dla nar­
komanów: 56-24-24 (8—18).

TELEFON ZAUFANIA, choroby 
weneryczne: 66-09-51 — (9—17) — 
(prócz sobót i niedziel).

TELEFON ZAUFANIA DLA 
OSÓB Z PROBLEMAMI ALKOHO­
LOWYMI: 56-46-80 — (15—20).

TELEFON ZAUFANIA DLA 
OSÓB PRZEŻYWAJĄCYCH KRY­
ZYSY OSOBISTE: 56-39-8: — 
(8—15).

PROBLEMY SOCJALNE CHO­
RYCH PSYCHICZNIE: 56-39-81 — 
poniedziałek — piątek 15—18.

OŚRODEK INTERWENCJI KRY­
ZYSOWEJ — bezpłatna całodobo­
wa pomoc psychologiczna dla 0- 
sób w kryzysach życiowych — 
ul. Radziwiłłowśka 8b. 21-92-32.

TELEFON INFORMACYJNY’ IN­
STYTUTU ONKOLOGU: 21-00-60 
czynny w godz 10—11.

ÓŚBODEK INFORMACJI DLA 
INWALIDÓW: tel 22-28-11. czynny 
w' godz. 15—17.

TOWARZYSTWO PRZYJACIÓŁ 
CHORYCH „HOSPICJUM” — ul. 
Centralna 26 tel 47-28-03 — czyn­
ne 10—14.

INFORMACJA (automatyczna) o 
AIDS 958.

TELEFON ZAUFANIA W SPRA­
WIE AIDS: 21-96-57 (czw 10—12).

P.K. „MONAR” Kraków, ul. 
Ka,tarźyny.. 34, tel 56-43-45.

TELEFON ZAUFANIA DLA 
KOBIET PO AMPUTACJI PIERSI 
— Klub „Amazonek”: 22-76-13.

TOWARZYSTWO POMOCY' MŁO­
DZIEŻY, tel 47-19-33, w. 424, piąt. 
17—22, wt. 18—23.

DOM OTWARTYCH DRZWI, ul. 
Różana 3: Pomoc dzieciom i mło­
dzieży w każdej sytuacji. Czeka 
całą dobę psycholog pedagog, a 
jeśli chcesz — terapeuta i . duszpa­
sterz 67-49-00.

INFORMACJA TOKSYKOLOGI­
CZNA, . ul Kopernika 23, tel. 
11-99-99.

MŁODZIEŻOWA IZBA INFOR­
MACYJNA, tel. 22-52-44. w. 50 
(pon. 10—18, wt. — piąt. 14—18, so­
bota 10—15).

POMOC DROGOWA

CAŁODOBOWA — autoserwis 
elektromechanika: 36-79-14, 23-41-4"

CAŁODOBOWA: 21-13-21.

CAŁODOBOWA: 67-21-02._______
CAŁODOBOWA: 43-76-89.
SOS—PZMot. 24 godziny (VAT). 

tel. 931.

“wypożyczalneT"
SAMOCHODÓW

UL. REYMONTA 22, tel. 37-97-82.

UL. CZARNOWIEJSKA 54. tel. 
47-55-42

UL. KRZYWDA 17C, tel.56-29-82.

UL. GOŁAŚKA 8, tel. 553-012.

USŁUGI POGRZEBOWE

PRZEDSIĘBIORSTWO USŁUG 
KO1MUNALNYCH spółka z 0.0.

Zakłady Pogrzebowe

Ul. Rakowicka 41, tel. 11-47-76.
Na cm. Podgórskim, ul. Wapien­

na 13, tel. 56-55-11.
Obok cm. Prądnik Czerwony, 

ul. Reduty 1. tel 11-35-26.
Na cm. Grębałów, tel 44-31-61.
Czynne codziennie w godz. 7—16, 

soboty i święta, uh Rakowicka 41 
w godzinach 8—14.

Dyżur całodobowy (przewozy z 
mieszkań), tel. 11-45-02, 11-45-04.

INNE

URZĄD OCHRONY PAŃSTWA 
tel. 10-79-43. czynny całą dobę.

ŻANDARMERIA WOJSKOWA 
tel. 61-40-61. czynny całą dobę.

TELEFON DYŻURNY STRAŻY 
MIEJSKIEJ: Nowa Huta — 44-17-81, 
Krowodrza — 12-47-52, Śródmieście, 
Podgórze — 56-35-70 (całą dobę).

TELEFONICZNA INFORMACJA 
KULTURALNA, tel. 21-91-20, od 
pon. do piątku 10—18.

SCHRONISKO DLA BEZDOM­
NYCH ZWIERZĄT — 22-04-72.

TOWARZYSTWO OPIEKI NAD 
ZWIERZĘTAMI — 36-08-77. 36-30-34.

BIURO RZECZY ZNALEZIO­
NYCH (al. Słowackiego 20) — tel. 
34-42-66 w. 518 lub 33-65-26.

INFORMACJA
(f ) a a jr O HANDLU 

f F USŁUGACH 
Osfgfc I MEDYCYNIE

ąjgB 55-O2-O2 (całodobowa) 
&& 34-30-20 (pon.-pt. 9-18)

INFORMACJA
INFORMACJA 

SŁUŻBY ZDROWIA: 
tel. 22-05-11, czynna całą dobę.

PAŃ 
usługi medyczne w Czachach. 

Tel. (03) - 167-74-49; 
193-21-50, Będzin.

v TELEWIZJA KABLOWA y

SOBOTA
10.0 0 Przegląd wydarzeń ty­

godnia
10.30 Bliskie spotkania z kul­

turą
10.50 Dom rep.
11.00 Krakowiacy czy Górale? 

(2)
11.20 Wybór Miss Model 1994 r.

. 11.50 Gazeta telewizyjna
17.30 Ato Dodo..
17.35 „Touli” film anim.
17.40 „Przeklęte Oko Proroka” 

(2/3) film przygodowy (Polska).
18.25 Program na wieczór
18.30 „Santa Barbara” serial 

(USA)
19.15 Co nas czeka?
19.20 Lista przebojów „Tylko 

Rock”
19.45 Muzyka
20.00 „Zamieńmy się miejsca­

mi” komedia (USA)
21.30 Konkurs filmowy

MlO W
666-999
TAXI bagażowe 
pomoc drogowa

21.35 Teatrzyk Intryg przedsta­
wia: „Głosy zza ściany” serial 
sens.

22.0 0 „Teatr śmierci” thriller 
(Anglia)

23.25 Gazeta telewizyjna

NIEDZIELA

23.26 Przegląd wydarzeń ty­
godnia

23.27 Bliskie spotkania z kul­
turą

23.28 Dom rep.
16.40 Krakowiacy czy Górale 

(2)
17.00 Wybór Miss Model 1994 r.
,17.30. „Tóuli” film anim.
17.35 „Przeklęte Oko Proroka” 

(3/3) film przygodowy (Polska)
17.55 A to Dodo...
18.00 „Trójnogi” (11) serial SF 

dla młodzieży (Anglia)
18.25 Program na wieczór
18.30 Dobranocka od sąsiadów
18.40 „Santa Barbara” serial 

(USA)
19.25 Co. nas czeka?
19.30 „Co począć z poczęciem” 

z cyklu „Maguy”, serial kom. 
(Francja)

0.Ó0 „Z klauzulą tajności” dra­
mat sens. (USA)

21.30 MCM — parada przebo­
jów

22.10 Gazet a telewizyjna

TELEWIZJA kablowa AUTOCOM

SOBOTA
12.45 Początek programu
12.50 „W klatce” (1) — serial 

sensacyjny z cyklu „Poją pra­
wem”

13.35 Lista przebojów’ pisma 
„To Tylko Rock” — ranking CD

KRAKOWSKA ANlENA

14.05 „Wyspa wielkich nadziei" 
(1) — serial obyczajowy prod. 
USA

14.50 „Santa Barbara”— serial 
TV

15.35 Fort Boyard — gra te­
lewizyjna

17.05 „Przeklęte Oko Proroka” 
(1) — film przygodowy dla dzie­
ci

17.50 Nie tylko premiery... — 
program filmowy TKA

18.05 Teatrzyk intryg przedsta­
wia: „Lista oczekujących” — se­
rial sensacyjny

18.30 „Santa Barbara” — serial 
TV

19.15 Muzyka
19.30 „W jedności rozwód” — 

serial komediowy z cyklu ..Ma­
guy”

20.0 0 „Zamieńmy się miejsca­
mi” — amerykańska komedia ro­
mantyczna

21.30 Muzyka
21.40 „Teatr śmierci”' — an­

gielski thriller (85 min.)
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11.40 Początek programu
11.45 „Doktor Gburek” — se­

rial komediowy z cyklu „Ma­
guy”

12.10 „Wyspa wielkich nadziei” 
(2) — serial obyczajowy prod. 
USA

12.55 „Strip show” — francuski 
film sensacyjny z cyklu „Na- 
varro”

14.25 „W klatce” (2) — serial 
sensacyjny z cyklu „Poza pra­
wem”

15.15 „Przeklęte Oko Proroka” 
— film' przygodowy dla dzieci

16.25 Trans World Sport — 
program sportowy

17.20 Teatrzyk Intryg Przed­
stawia: „Głos zza ściany” — se­
rial sensacyjny

17.45 „Kochaj tego z kim jes­
teś” — serial komediowy z cy­
klu „Cafe Americain”

18.15 „Trójnogi” (11) — film 
SF dla młodzieży

18.45 „Santa Barbara”
19.30 „Marionetki” — film z 

serii „Ulice San Francisco”
20.25 „Z klauzulą tajności” — 

amerykański film sensacyjny
22.00 „Inwazja Ziemian” — an­

gielski serial sensacyjny z cy­
klu „Rewolwer i melonik”

23.00 Muzyka
23.50 „Lekcje bucciolo” — film 

z cyklu „Różowa seria” (27 min.)

Radio ALFA
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Skrót wiadomości: 8.00, 9.CO, 

10.00, 11.00, 12.00, 14.00, 15.00,
16.00, 17.00, 19.00, 20.00, 21.00;
Wiadomości: 7.00, 13.00, 18.00,
22.00; Wiadomości lokalne: 10.25,
17.25; Serwis drogowy: 9.15, 17.15.

6.00—8.00 Muzyka non stop. 
8.05 „Jacek i Beatka”. 12.05 „Off 
the wali”, 13.30 „Randka przez te­
lefon”. 15.05 „Co tak pięknie 
gra”. 17.05 Muzyka non stop. 
21.05 „Legendy starego Krako­
wa”. 22.10 Muzyka non stop. 
23.00—6.00 „Tabu”.

RADlO^fa<^ 

.MARIACKIE.
SOBOTA

Wiadomości Radia Mariackiego: 
6.15, 7.00—11.00, 12.05, 13.00—20.00.

6.00 Godzinki. 6.25—9.00 Pora­
nek Mariacki. (6.30, 7.30, 8.30 — 
wizytówki dnia, 7.45 Kalejdoskop 
sportowy, 8.40 zapowiedzi wyda­
rzeń kulturalnych) — Edyta 
Przybylska. 9.15 „Muzyczny An­
tykwariat” czyli stare ale jare. 
10.30 Magazyn filmowy — Ra­
diowe Graffiti — Monika Han- 
dziuk. 11.10 „Co w prasie pi­
szczy” — przegląd tygodników — 
Edyta Przybylska i ks. Kazimierz 
Sowa. 11.40 Program dnia. 11.45 
„600 sekund dla klasyki”. 11.55 
Ewangelia dnia. 12.00 Modlitwa 
„Anioł Pański”. 12.30 „Powróćmy 
jak za dawnych lat” czyli stare 
polskie, przeboje. 13.10 „Jedzie- 
my” — Magazyn motoryzacyjny. 
14.10 „Klejnoty z Muzycznego 
Raju — Lista Przebojów MCH 
czyli Muzyki Chrześcijańskiej” — 
Beata Mencel. 15.10 Tygodnik die­
cezjalny — ks. Kazimierz Sowa. 
16.15 Transmisja Dziennika Ra­
dia Watykańskiego. 16.30—-20.00 
Magazyn MIKS — (Muzyka, In­

formacja, Konkursy, Sport). 20.00 
Wiadomości dnia. 20.20 21 frag­
ment książki papieża Jana Pa­
wia II pt. „Przekroczyć próg na­
dziei”. 20.30 Różaniec oraz Apel 
Jasnogórski — transmisja z Ko­
ścioła Matki Bożej Zwycięskiej 
w Borku Fałęckim. 21.20 Felie­
ton Teresy Król. 21.30—23.00 
„Wieczór refleksji” — „Między 
pobożną tradycją a komercjali­
zacją”, Refleksja o zmieniającym 
się rozumieniu i przeżywaniu Ad­
wentu i Bożego Narodzenia — 
audycja Piotra Rączko. 23.00 Za­
nim nadejdzie północ. 24.00 Za­
kończenie programu.

NIEDZIELA
Wiadomości Radia Mariackie­

go: 7.00—11.00, 12.05, 13.00—19.00, 
21.00.

6.00 Godzinki. 6.15 Powtórzenie 
36 odcinka „Dzienniczka” siostry 
Faustyny Kowalskiej. 6.25 Nie­
dzielny Poranek Mariacki. 9.10— 
10.00 „Muzyka zwierciadłem du­
szy” — audycja Jerzego Stan­
kiewicza. 10.30—11.00 „Wczoraj i 
przedwczoraj — drobiazgi histo­
ryczne” — audycja Michała Ko­
zieła. 11.30 „Świat organów” — 
audycja Tomasza Dobrowolskie­
go. 11.55 Ewangelia dnia. 12.00 
Modlitwa „Anioł Pański”. 12.10 
Magazyn rodzinny — Beata 
Mencel. 14.30 Koncert życzeń. 
15.10 Tydzień w kulturze — 
Henryk Sułek. 16.15 Transmisja 
Dziennika Radia Watykańskiego. 
16.30 Niedzielna sjesta muzycz­
na. 18.10 Artystyczny Kraków. 
19.30 Bajki Zwierza Mariackiego. 
19.45 Kalejdoskop sportowy. 20.00 
Wieczorna audycja Radia Waty­
kańskiego. 20.20 22 fragment
książki Papieża Jana Pawła II 
„Przekroczyć próg nadziei”. 20.50 
KOMPLETA — niedzielna modli­
twa wieczorna. 21.00 Wiadomości 
dnia. 21.15 „Ogrody muzyki” — 
audycja Ojca Jacka Gałuszki. 
22.00 ..Mowa wiązana” — Hen­
ryk Sułek. 23.00 Zanim nadejdzie 
północ. 24.00 Zakończenie pro­
gramu.



DOMOWE
MEDICINA

wizyty domowe lekarzy.chirurg, 
internista, pediatra, urolog 
tel. 11-13-78. całą dobę.

ABC DOMOWEJ POMOCY 
LEKARSKIEJ

Wizyty: pediatrów, internistów, 
laryngologów, chirurgów, 

gastrologów. dermatologów, 
neurologów, reumatologów. EKG.

Tel: 555-664

ALFA” - internista, EKG, 
pediatra. Tel: 47-95-44

DOMOWA DIAGNOSTYKA USG 
oraz konsultacje chirurgów 

także w przypadkach nagłych. 
Rozpoznanie - leczenie 

tel. 36-27-91

DIAGNOSTYKA USG - INTERNISTA -i
w domu chorego 

tel. 56-51-45, 33-75-33

DOMOWE WIZYTY LEKARZY 
SZPITALI KRAKOWSKICH. 

specjaliści, pełna diagnostyka, 
również odtruwanie ESPERAL 

GABINETY LEKARSKIE:
® dermatologia, kosmetyka, 
usuwanie znamion
• psychiatra
• psychoterapeuta

MEOICUS, te!. 47-43-18 godz. S-22

MASAŻ • REHABILITACJA
tel. 12-14-71. wizyty domowe

DOMOWY PEDIATRA 
tel. 22-43-40.

PEDIATRYCZNE WIZYTY DOMOWE.
Zgłoszenia CAŁODOBOWE. Tel. 22-KM9.

CHOROBY DZIECI
Specjalista pediatra, tel. 66-27-74

DIAGNOSTYKA I LECZENIE 
CHORÓB NACZYŃ 

Badanie dopplerowskie, 
chirurg. Tel. 36-91-39.

„LEKARZ" - wizyty domowe 
pediatrów i internistów. EKG. 

codziennie: 8-22. tel. 55-49-59.

“PEDIATRA"
- specjaliści, tel. 55-76-98.

WIZYTY DOMOWE
- specjalista chirurg naczyniowy 
i ogolny. Doppler. Tel. 47-59-52.

ul. Krzywa 8 (obok Kleparza) 
tel.21-79-27

« konsultacje specjalistyczne Profesorów 
i Docentów Collegium.Medicuni U.J.

• śeyntografia tarczycy
• gastroskopia

CENTRUM 
KARDIOLOGICZNE

ul. Obożna 31, 
tel.33-59-06, 33-91-73 
pn.-pt. 9-19, sob. 9-13 

Kardiolodzy, kardiolog tiaed Dcy. 
kardiochirurg, chirurg naczyniowy, 

psycholog.
• Echokardiografia - Doppler + kolor, 
dorośli i dzieci o Ekg wysiłkowe na 
bieżni na ergometrze rowerowym.

• 24-godzinny zapis ekg met Hollera. 
• Badania analityczne

a Wizyty domowe.

rGABIłW CHIRURGII^) 

PLASTYCZNEJ
Kraków, ul. Mazowiecka 108 

tel.33-41-66
czynny 14-16.

OPERUJĄ CZŁONKOWIE 
POLSKIEGO TOWARZYSTWA

C chirurgii plastycznej. J

~AR^MEDICA
Kraków, ul. Warszawska 17, 

tel.33-18-67, 23-38-34
Czynne od popie działku do piątku O11 - /.P* ’.

SPECJALIŚCI WSZYSTKICH DZIEDZIN:
• ZABIEGI CHIRURGICZNE U DZIECI
* DOROSŁYCH • przepukliny, biopsje, 

stulejki. wodniaki jadra, tłuszczaki. kaszaki itp. 
OCHIRURGIA PLASTYCZNA • pełny zakres 
• DERMATOCHIRURGIA • ORTOPEDIA 
0TRAUMATOLOGIA - konsultacje, zabiegi 

® MEDYCYNA NATURALNA - akupunktura, 
akupresura

• LASEROTERAPIA • ALERGOLOGIA
• GASTROSKOPIA, REKTOSKOPIA,

• SONDY ŻOŁĄDKOWE • HORMONY
• EKG KOMPUTEROWE

• USG ■ pełny zakres m.in tarczycy, piersi, 
stawów biodrowych u dzieci

• LECZENIE NIEPŁODNOŚĆ! - pełna 
diagnostyka i leczenie zaburzeń funkcji 

rozrodczych u kobiet i mezczyzn 
• BADANIA PROFILAKTYCZNE

OKRESOWE DLA ZAKŁADÓW PRACY
• HIPERTERMIA ■ bezoperacyjne 

bezbolesne leczenie chorób prostaty
• KRIOTERAPIA • WIZYTY DOMOWE

• ALERGIA DZIECIĘCA - testy, leczenie

• ALERGO-PROFIL - badanie uczuleń we krwi 
Komorowskiego 12 (boczna Kościuszki) 

tel. 21-23-66, pon , śr. 15-17.
(dodatkowa inf. ALERGOPROFIL 37-01-64 

pn.-pt w godz. 16 ■ 18)

ALERG1A-ATOPIA: Centrum 
Diagnostyki i Leczenie Chorób 

Alergicznych (astma, katary, skora).
TESTY. ODCZULANIE.

Al. Słowackiego 39, tel. 33-01-75 
pn - pt 15.30 - 19.30, sob. 9.00 - 11.00 
REUMATOLOG - pon. 16.00 -18.00.

SPECJALISTYCZNE CENTRUM 
DIAGNOSTYCZNO ZABIEGOWE 
MEDICINA 

tel. 12-24-59,12-68-20.
• Konsultacje wszystkich specjalistów, 
dla dorosłych i dzieci • zabiegi chirurgicz­
ne (przepukliny, stulejki,spodziectwo, 
wnętrostwa, kaszaki. esperal, tłuszczaki 
i inne). • usuwanie zębów (narkoza) - 
protezy natychmiastowe •gastroskopia, 
rektoskopia. kolonoskopia. (narkoza) 
• RTG (urografia, mammografia i inne) 
• USG — pełny zakres •testy alergiczne 
• nieoperacyjne leczenie hemoroidów 
(mrożenie) •analityka, hormony ■ pełny 
zakres, •chirurgia plastyczna •mrożenie 
zmian skórnych •szczepienia ochronne 
•sondy żołądkowe J

GABINET OKULISTYCZNY

Lubicz 25, pok. 14. tel 21-04-33, wew. 12-09 
czynny od pon. do piąt. od 15 do 18. 

SOCZEWKI KONTAKTOWE.

GABINET

APARATY
SŁUCHOWE

wewnątrzuszne, zauszne, 
okularowe, pudełkowe

• dobór, serwis, akcesoria 
e indywidualne wkładki uszne 
e konsultacje laryngologiczne
30-812 K-ów, ul. Bieżanowska 66A 

telJfax (012)55-05-98,25-65-41 
ZADZWOŃ — USTAL TERMIN

Godz. przyjęć: 9-19 (pon.-pt.)

GABINETY LEKARSKIE
PD-..-- -

e Lekarze klinik Collegium Medicum U.J.
• Konsultacje profesorskie
• Wizyty domowe

^Kraków, ul. Krakowska4, Ip. tel. 21 -55-29^

r KRAKOWSKA 4, Ip, tel. 21-55-29
Okulistyka: dr. med. Jolanta Dubiel 

również soczewki kontaktowe
■ Endokrynologia: dr med. Magdalena 

Szurkowska
leczenie: tarczycy, cukrzycy, otyłości 

Gastrologia: dr hab. med. Tomasz Mach 
choroby przewodu pokarmowego

— USG
jama brzuszna, oinekologia, położnictwo 

HEMATOLOGIA
choroby wątroby i dróg żółciowych 

Krakowska 4. tel.33-41-35,21-55-29 
Uprawnienia L-4.

BÓLE KRĘGOSŁUPA 
leczenie dyskopatii, lumbago oraz pochodnych jak: 
bóle i zawroty głowy, ból kończyn i klatki piersiowej, 

uczucie .duszenia sie" rwa kulszowa rtp.
Gabinet Rehabilitacji Leczniczej 

Kraków, ul. Długa 31, lei. 33-33-12 (1.0-171, pn.-pt.

< : CENTRUM PSYCHOTERAPII
Kraków, ul. Batorego 2 

i/psychiatrzy psycholodzy kliniczni, seksuolog 
v nerwice psychozy problemy rodzinne 
v dzieci' młodzież dorośli osoby starsze . . : 
ót dysleksja' dyśgrśfra; dotrrąłęsó szkolna.

TMi33^j6iQ8j;piEą!L(9-20^

DzitciącA Pracownia 
AnaGt/czna

teI. 54-44-44 
Pełny zestaw badań krwi 

Bezstresowe, bezboleśnie z paical 
uL Sieniaszki_6p/Bp.

~EEG-GRAF

KRAKÓW, ul. Lea 124, tel. 36-31-36 
czynne 8°°- 18co

EEC i opisem. NEUROPEDLATRA, NEUROLOG, 
PSYCHIATRA. PSYCHOLOG, LOGOPEDA.

GABINET NEUROLOGII
tel. 37-07-33

SIle^żenienerwic
ul. Lenartowicza 14, tel. 33-12-03 (8-16)

XOCZOROWSJ&
Masz problemy z widzeniem!

Potrzebujesz porady okulisty!
Nasz adres: os. Niepodległości 3 

teL 43-66-66
pon.-pt 9.00 - 19.00, soboty 9.00 - 14.00

W NOWO WYPOSAŻONYM
GABINECIE

Badanie wzroku, dobieranie 
okularów, nowoczesny komputer 

OKULARY LORNETKOWE.
realizacja

RECEPT WYDZIAŁU ZDROWIA 
Podejmujesz decyzję 

^SPRAWDŹ U NAS NAJKORZYSTNIEJ!!!J

GABINET OKULISTYCZNY
i soczewki kontaktowe, tel. 55-76-98.

KRIOMEO
Kraków, ul. Friedielna 8,tel. 33-82-82.

•krioterapia • nieoperacyjne leczenie
•żylaki kończyn dolnych
•hemoroidy (rektoskopia)
•zmiany skórne
•schorzenia reumatyczne
•operacie przepuklin (dorośli, dzieci)
•gastroskopia, kolonoskopia

chirurg, chirurg dziecięcy, ginekolog, reumatolog, 
laryngolog, dermatolog - dorośli, dzieci, internista ■ EKG.

MULTIMEDICA
GABINETY SPECJALISTYCZNE 

ul. CZYSTA 8, tel. 33-46-62 
czynne 14.00 -19.00

WIZYTY DOMOWE 
PEDIATRY

rejestracja 14.00-17.00 j 
EKG, USG, EEG

REHABILITACJA - FIZYKOTERAPIA 
ul. Chrobrego 13. tel. 11-16-97 (po 18) 

pn. - pt- 9 ■ 16: mgr Andrzef Wąż

CENTRUM MEDYCZNE 

CERMED 
ul. Barska 12 (Dębniki) 

tel. 66-50-62
•gabinety specjalistyczne (pediatra, in­
ternista. okulista, endokrynolog - tarczy­
ca, cukrzyca, laryngolog, dermatolog, reu­
matolog, neurolog, ginekolog, psychiatra, 
gastrolog, ortopeda • zabiegi chirurgicz­
ne, ortopedyczne, naczyniowe (żylaki), 
plastyczne, ginekologiczne, urologiczne 
•leczenie chorób odbytu (rektoskopia) 
• leczenie alkoholizmu • leczenie zeza 
•analityka - pełny zakres. • wizyty domo­
we 11-13-78 •gimnastyka odchudzająca, 
solarium, siłownia, masaże, tel. 21-50-85.,

PRACOWNIA ANALITYCZNA
S 34-17-84

Krowoderskich Zuchów 23/31 
gao.gao Każda sobota g°°-93° 
Wyniki w tym samym dniu, 

także wizyty domowe

™ KARDIODENT
ul. Królewska 56/2, tel. 23 44 22

PORADNIA KARDIOLOGICZNA 
Konsultacje specjalistów kardiologów 

I kardlologw dziecięcych 

EKG. EKG wysiłkowy, Holter, 
echokardiografia u dorosłych i dzieci
IJSG jamy brzusznej

PORADNIA STOMATOLOGICZNA
PEŁNY ZAKRES USUG

KARDIO MEDIC
u| Lubicz 25

‘ tel. 21-04-33 w. 12-10

KONSULTACJE ADIUNKTÓW
INST1STYTU KARDIOLOGII

ECHO + DOPPLER. EKG. EKG WYSIŁKOWE

ah GABINET CHIRURGII 
T? laparoskopowej 
dr med. Andrzej Bobrzyński. 
Kraków, ul. Szlak 20, tel. 34-40-32

Operacje laparoskopowe: pęcherzyka 
żółciowego, przepuklin, wyrostka 
robaczkowego; zabiegi ginekologiczne.
Artroskople: usuwanie ląkotek, diag­
nostyka stawu kolanowego.
Chirurgia plastyczna i naczyniowa
Inne zabiegi operacyjne
Diagnostyka: gastroskopia, kolonoskopia, 
ultrasonografia, diagnostyka chorób piersi, 
cytologia.

M A D A L I Ń S l< I E GO
SPECJALISTYCZNA PRZYCHODNIA 

Kraków
UL MADALINSKIEGO 10, TEL 66-66-57 

downa Położniczo-Ginekologiczna SPÓŁDZIELNIA
• ginekolog • położnik • ginekolog dziecięcy

• cytologia • cyklecytohormonalne • próby ciążowe
• biocenoza pochwy • seksuolog

..,.,.• internista • EKG-UŚG • gastroskopia
• urolog • neurolog • chi mig ogólny

• konsultacje specjalistyczne dla pacjentów do lat 16-tu 
w pełnym zakresie • analityka • stacja zastrzykowa

Rejestracja od 8.00 do 18.00

MEDYCZNE CENTRUM
Rynek Gł. 34, 
tel. 21 -70-21, 21 -95-83 Mfgp*  
ul. Gazowa_17 JeL56-33-66
PEtNYlĄKRESJlStUGMEDYCTMYCH

» USG, gastroskopia, rektoskopia. EKG
• PORADY WSZYSTKICH SPECJALISTÓW 

min. profesorów, docentów i ordynatorów
• ZABIEG! OPERACYJNE U DZIECI 

(przepukliny, stulejki, wnętrowstwo, spodziectwo) 
I DOROSŁYCH (guzki, tłuszczaki. znamiona)

• CENTRUM ONKOLOGICZNE 1 SCHORZEŃ
SUTKA (konsultacje,diagnostyka, operacje)

• CENTRUM OKULISTYCZNE (szklą kontaktowe)
BMAMAAŃAUTOŹNE- WĘYTYD0M0WE

RENTGEN
Krzysztof Wyrobek, specj. radiolog 
Kraków, Smoleńsk 25a, tel. 22-00-63
Wszystkie badania radiologiczne. USG, 

bad RTG. motoryki przew. pokarmowego 
(żołądka, wlewy, tranzyt, defekografia) 

Badania dorosłych i dzieci.

McD

f SPECJALISTYCZNA PORADNIA 

abcMED
KONSULTACJE:

, •ALERGOLOGICZNE (testy skórne, 
odczulanie)
•PULMONOLOGICZNE (badania 
spirometryczne)
•LARYNGOLOGICZNE (badanie słuchu, 
dobór aparatów słuchowych) 
•PEDIATRYCZNE
OFERUJEMY:
•środki dla alergików
•bezpłatne dopasowanie aparatów 

słuchowych SIEMENS
•indywidualne wkładki uszne

Ustalanie terminów wizyt od poniedziałku 
do piątku w godz. 10.00 -18.00

i ahcMF.D Kraków. ul. J. Lea 114, \^ain.incu tel.37-63-70

SKWL
MED

ORDYNATORZY 
KRAKOWSKICH 

SZPITALI

11-88-03
pn.-piątek w godz. 11-19.

SPECJALISTYCZNA 
PORADNIA LEKARSKA 
22-64-53, Grodzka 26, 

■U pn-pt 7-19; sob.9-15
• KARDIOLODZY
• INTERNIŚCI
• ALERGOLOG
• LARYNGOLOG
• DERMATOLOG
• ORTOPEDA
• ONKOLOG

USG

• EKG
• GASTROLOG
• REUMATOLOG
• NEUROLOG
• PSYCHIATRA
• SEKSUOLOG
• WIZYTY

DOMOWE

• NARZĄDY JAMY BRZUSZNEJ
• GINEKOLOGICZNO-POŁOŻNICZE
•SERCA-ECHOKARDIOGRAFIA

OZON LASER MED
ul. Pawia 9, tel. 24-36-15, godz. 10-19. 

Ozonoterapia - leczenie schorzeń naczyń 
kończyn, mózgu, wieńcowych. 
Laseroterapla, akupunktura. USG Echo­
kardio. HOLTER, gastroskopia. EEG, 
masaże. Konsultacje specjalistów.

PORADNIA
GASTROENTEROLOGICZNA

g| endoGono
Kraków, ul. Lubomirskiego 7 

(obok Dw, Wsch.PKP) 
rejestracja 9.00-18.00 

821-63-63.
■ gastroskopiaBrektoskopia 

■sigmoideoskopiaBkolonoskopia 
■chirurgia ogóinaBUSGBleczenie, porady 

■sonda żołądka i dwunastnicy.
Pizygotowanie do zabiegów operacyjnych. 
Laryngolog, chlrurg-ortopeda, Internista.

lit*  Kraków, ul. Dunajewskiego 6 
tel. 22-44-41 

• pełny zakres badań dorosłych 
i dzieci

• rejestracja godz. 9.00 -19.00

USG
Jamy brzusznej, ginekologia - 

położnictwo, tarczyca 
gruczoły piersiowe 

Ul. Długa 30, tel. 33-02-58 (10-18) 
oprócz sobót. KRÓTKIE TERMINY

USG
GABINET GASTROENTEROLOGII, 

ul. Żuławskiego 14/7 
Schorzenia układu pokarmowego: 

konsultacje i leczenie. Tel. 33*14-75.

r DIAGNOSTYKI 1
ULTRASONOGRAFICZNEJ

® Kraków, ul Szwedzka 27 
(Przych Rej.)

•pełny zakres badań dorosłych! dzieci,
•bad sutków, tarczycy oraz biopsje (BACC),
•ginekologa! położnictwo
•echokardografa
rejestracja godz. 8'£-19'f, tel. 67 69 66
nnei ||Y" - USG bioder + profilaktyka 

i< "fLUA + zaopatrzenie ortopedyczne

»RTO P EDI A •dorośli i dźieci^

GABINET ENDOSKOPII 
GASTROENTEROLOGICZNEJ.

Dr med. W Uciński, ul. Szewska 4/5 - 
gastroskopia, kolonoskopia, leczenie, 

tel. 21-25-20 (9-17)

„HIPOKRATES"
- USG, urolog, gastrolog (gastroskopia),: 

internista, laryngolog. Pomorska 10/1. 
Tel. 33-79-85.

PRÓBY CIĄŻOWE
-leczenie nadżerek LASEREM 
Ul. Pomorska 5a, tel. 23-38-38 
Os. Teatralne 16, tel. 44-37-32.

żWiiNETĆINEKOf.tMilP

ul. Francesco Nullo 10/62
* endokrynologia ginekologiczna
* GINEKOLOGIA. POŁOŻNICTWO
* NIEPŁODNOŚĆ KOBIECA I MĘSKA

poniedziałek, czwartek I 5.00 - IS.00

GINEKOLOGIA GABINET 
GINEKOLOGICZNI)*  
-POŁOŻNICZY

POŁOŻNICTWO, GINEKO­
LOGIA, ONKOLOGIA, LA­
SER, KRIOTERAPIA, USG 

cytologia, próby ciążowe, analityka 
ul. Długa 30 (10-18)

Rej. od godz. 8.. tel. 11-15-51,33-02-58

AMPROTDENT 
Naprawa, podścielanie protez, 

protezy niełamliwe 

tel.66-15-68

। POLSKO-AMERYKAŃSKA ’
I KLINIKA
I STOMATOLOGICZNA
| - profilaktyka i kosmetyka stomatologiczna |
> - specjalistyczne leczenie zachowawcze .

- chirurgia stomatologiczna
I - uzupełnienia protetyczne (gwarancja) | 

BEZBOLESNOŚĆ! ZNIECZULENIA
NARKOZY

i ul. Sienna 14. tel. (12) 21-90-25 ■
pn.-pt. 9-20. sob. 9-14

I specjalistyczne gabinety dziecięce,ortodoncje I 
. PI. Szczepański 3, lip., 21-75-11 .

❖ SPECJALISTYCZNY GABINET 
DIAGNOSTYKI

GINEKOLOGICZNO-POŁOŻNICZEJ 
lek. med. Kazimierz Karolewski |j 

ul. Komorowskiego 8/3, teUfax 67-07-01 
GINEKOLOG-POŁOŻNIK, ONKOLOG S 
KONSULTACJE CHIRURGICZNE Q

UII€D€Ń
oJSTFrnr

GMKOLOGII 
“MAIRO”

Zespół lekarzy specjalistów 
ginekologii, położnictwa 
i anestezjologii ■ zabiegi, 

nowoczesna antykoncepcja, 
diagnostyka. Możliwość noclegu 
w ramach świadczonych usłng. 
Terminy, informacja również w języku 

polskim w poniedziałki i środy 
w godz. 18 ■ 19. telefon 00431Z2127500.

STOMATOLOGIA
MEDICINA

usuwania zębów i korzeni zębowych 
w narkozie, protezy natychmiastowa, leczenia 

zmian zapalnych laserem 
Al. Pokoju 3, 12-68-20. 12-24-59

EKSPRESOWE WYKONYWANIE 
PROTEZ (5 dni)

Usuwanie zębów i leczenie w najnowszym 
znieczuleniu, protezy natychmiastowe.

Zniżki dla emerytów
ul. Beskidzka 20, od poa. do pi. 15 - 20, 

lii. 48-07-06, o«. Piastów 41/9 wt. i pl, 16-20

h 1^Niord^
Kraków, Pl. Matejki 8, lip., 

tel. 22-78-51
pon.-pt. 9-19, sob. 9-14

DENTA-med
- stomatologia, protetyka, 

ortodoncja - rentgen - 
ultradźwięki - laser.

Ul. Augustiańska 13. tel. 56-56-44, 
Pn.-pt. 10-20: sob. 10-14.

<EXPROM superekspresowa naprawa A 
iwyironywanie protez zębowych, mikroprotez, 
dostawa zębów do protez.

ul. Kurasia 26. tel 66-01-18.
Pon -niedziela 8 ■ 20

Wysoka jakość, promocyjne cenyl y

GABINET CHIRURGII 
STOMATOLOGICZNEJ

Kazimiera i Marek Witkowscy 
Kraków, ul. Królowe] Jadwigi 247 A 25-33-69 
•USUWANIE ZĘBÓW •LECZENIE
• PROTEZY NATYCHMIASTOWE 

(zabiegi w narkozie)

GABINET STOMATOLOGICZNY
• Leczenie i usuwanie zębów 

w narkozie
• Uprawnienia do zwolnień L-4

Niskie ceny. Ul. Aleksandry 19
Pn-pt: 15 - 19. sob: 9 - 12

tel. 23-51-67

GABINET
STOMATOLOGICZNY

- niskie ceny, gwarancja na wykonane usługi. 
Zabiegi w narkozie

Al. Słowackiego 17A. tel. 33-50-96. 
33-54-33, poniedziałek - piątek 10-18.

f CENTRUM DEŃTYŚTYKl'"
IMPLANTY, LASER 

RENTGEN,NARKOZA 
Pl. Biskupi 18, 

pn.-pt. 8-20.sob. 10-16 
tel. 34-58-93, 34-24-09

Informujemy pacjentów, ze pref. dr hab. med.
ZOFIA KNYCHALSKA-KARWAN 

prowadzi h- Centrum Dentystyki 
EURODENT

KONSULTACJE Z ZAKRESU:
• chorób przyzębia
• chorób błony śluzowej jamy ustnej
• leczenia zachowawczego dorosłych i dzieci

Pon. 12.00 - 14.00. Tel. 34-58-93

IMPLANTY
wszczepy stomatologiczne

Gabinety chirurgii 
stomatologicznej 

ul. Sobieskiego 16b, tel. 22-09-16 
ul. Piastowska 37, tel. 37-60-S2 
Pełny zakres zabiegów chirurgii 

stomatologicznej (narkoza)

CENTRUM STOMATOLOGII

VADENT
Leczenie, protezowanie, 
porcelana, kosmetyczne 

rekonstrukcje złamanych zębów, 
zabiegi w znieczuleniu.

Nowoczesne leczenie laserem. 
Ul. Szlak 53 (15 - 19).Tei, 23-31-92

KRAK-DENTAL
polsko-niemieckie

Laboratorium Techniki Dentystycznej
UaDugi dla gabinetów stomatologicznych

GABINET STOMATOLOGICZNY I
- rpecjalistyczne leczenie zachowawcze
- bezbolesne usuwanie zębów
-protezy, korony, mosty, rekonstrukcje
• L Rakewidsa 1 (róg Lubią i Rakowickiej) 

tel. 21-08-66

COemt ]-ij ł

f I
•j Polsko-Amerykańska ii

j Klinika Stomatologiczna i
j: pl. Szczepański 3, tel. 21-89-48 
ij pon. - pt. 9-20, sob. 9-14, niedziela 9-14 
i - leczenie zachowawcze
jj - specjalistyczne le.czenie chorób przyzębia | 
I - laser
ij - stomatologiczne zabiegi chit u i giczne 
i w znieczuleniu miejscowym i ogolnym 
jj - wszczepy stomatologiczne - implanty 
ji- leczenie protetyczne
!-zabiegihigieniczne.
ji profilaktyczne - zdejmowanie kamienia.
ij wybielanie.
;j - RTG panoramiczny i zębowy:
ij- Najwyższa jakość przy najmniejszej dawce 
!!.' promieni ।
(^EZBOLESNOŚĆ! WE SPEAK ENGLISH J

“ROMA” - Stomatologia
- Protetyka ul Grzegórzecka 17 

tel. 22-73-76, czynne 14-19 
Stomatologia zachowawcza

• protetyka • chirurgia • ortodoncja 
__________ Ratalne płatności._________  
'protettka”

Kraków, ul. Krakowska 6 

__________tel. 22-39-24__________ z 

l SE' Słuch Stpmgtohgii Estetycznej

dr n. med. Barbara Kslążklewicz-Jóźwłak ij
Specj. II0 z protetyki stomat.

ś • Specjalistyczne leczenie 
zachowawcze, protetyczne/

;. • Leczenie chorób przyzębia:
- • Estetyczne unieruchamiąfiie 

zębów.
, • Ńajngwoęzesniejsze u.rżądze- 

: nia db zdejtnowania kamienia 
Tali 33-7’9-72, ul. Batorego 6/2 

RejWn. - Pt. 900-il00 06°° -18°°

STOMATOLOGIA A । 

PROTETYKA

Pełny zakres
usług stomatologiczno-protetycznych, 
protezy niełamliwe z gwarancją.
Ul. Daszyńskiego 11/2. tal. 21-15-85 (10-18/

S< omal «»1 ogia Prodety ka 
Niskie ceny. Czynny codziennie 

tel 44-29-70(9-12. 16-19).
os. Zgody 7/35 (Świat Dziecka)

»WieMar-Dent« OMt Specjalistyczne Laboratorium 
I^^^ÓĘeraiYiiki i Prote ty ki Deritystyćźrie j

WYKONIE:
Ustugi dla gabinetów 

stomatologicznych w pełnym zakresie 
nowoczesnej techniki dentystycznej

GABIXI'lSTOMAT(>LO<nCZNY
Pełny zakres usług 

Czynny: pn.-pt. 9-19. sob. 10-19 
| Kraków, ul. Stachiewicza 3 (Azory), , 
i tel.37-14-41 ; J

Usuwanie zębów 
w znieczuleniu miejscowym I ogólnym 

Wykonywanie protez natychmiastowych. 

33-82-82 8
CHIRURG STOMATOLOG Jan Malinka 
specjaiista-anestezjolog Adam Różycki, 

lekarz stomatolog Lidia Malinka 
- pełne leczenie, narkoza, protezy 

natychmiastowe - wtorki, piątki 16-18, 
tel. 33-06-81. ul. Długa 60.

‘ GABINET STOMATOLOGICZNY 
ul. Jozefitow 3/10. tel. 34-43-00.

Bezbolesne leczenie, porcelana, protezy 
zatrzaskowe, usuwanie kamienia 

ultradźwiękami, implanty.

STRADOM 3 S
Stomatologia. Protetyka 

Chirurgia, Narkozy 
czynne codziennie + soboty 

tel. 33-11-52, 33-65-51

NARKOZY 
usuwanie i leczenie 
zębów w narkozie

Gabinet Chirurgii 
Stomatologicznej

Spółdzielni “DENTYSTYKA” 
ul. Kielecka 7a 

tel.11-56-04, 11-96-22 
pn-pt 8 -19, sob 9*14  

Wszyscy lekarze mają uprawnienia 
do wydawania zwolnień L-4

„LIBRODENT” - 8.00 - 20.00. 
Stomatologia, protetyka, ortodoncja, 

chirurgia, rentgen na poczekaniu, laser, 
ul. Librowszczyzna 3, tel. 21-09-62.

„PROMED” 
Stomatolodzy specjaliści. 

UL Na Błonie 3B/34. tel. 37-76-24. 
Bezpłatne porady.

PROTEZY ZĘBOWE 
w domu pacjenta.

„ADH-dent". tel.34-48-27

RENTGEN ZĘBÓW

RENTGEN ZĘBÓW
Pl. Matejki 8. lip

Zdjęcia punktowe, panoramiczne r 
EXPRESS.Tel. 22-78-51, 

pon.-pt 9-19. sob. 9-14

RENTGEN STOMATOLOGICZNY
al. Krasińskiego 20. 9°° -19°° 

Najnowsza aparatura. Wyniki natychmiast.

RENTGEN STOMATOLOGICZNY
- zdjęcia panoramiczne, punktowe, 

ul. Królewska 6 (od 9.00).

RENTGEN ZĘBÓW 
panoramiczny, punktowy' 

sw Gertrudy 8.
godz. 8-19, sobota 9-14, tel. 21-92-72. 

Wyniki natychmiast 
Najniższe ceny.
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PANU REDAKTOROWI

ADAMOWI TENECIE

Człowiekowi wielkiego serca, które okazał mojemu OJCU 

TADEUSZOWI ŚLIWIAKOWI

w czasie Jego choroby, dziękuję.

EWA MIELICKA

Wszystkim, którzy wzięli udział w pogrzebie mojego OJCA

TADEUSZA SLIWIAKA

serdecznie dziękuję.
EWA MIELICKA

Całemu Zespołowi Lekarsko-Pielęgniarskiemu Oddziału Neurologii 
Szpitala Specjalistycznego im. J Dietla, w Krakowie, a w szcze­
gólności Ordynatorowi dr. Jackowi Buczyńskiemu i Pani dr Elż­
biecie Pykosz-Mazur wyrazy najgłębszej wdzięczności za pomoc, 
opiekę i serce okazane w okresie choroby i ostatnich chwil życia 

naszej drogiej

MARII MACKIEWICZ

składają
PRZYJACIELE

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 15 grudnia 1994 r. 
zmarła ■

PIELĘGNIARKA ŚRODOWISKOWA

ZOFIA NADKAŃSKA
długoletni pracownik Szpitala MSW, oddany Przyjaciel chorych, 

skromna i życzliwa Koleżanka.

Rodzinie Zmarłej składamy wyrazy głębokiego współczucia.
Dyrekcja Zespołu Zakładów Opieki Zdrowotnej 

Zarządu Służby Zdrowia MSW
w Krakowie 

wraz z Pracownikami
Pogrzeb odbędzie się .w dniu 19 grudnia 1994 r. o godz. 10.20 na 

cmentarzu Batowickim.

fc f p.

MICHAŁ KUBICKI

długoletni główny projektant branżowy w 
Oddziału Projektowania Stacji oraz Zespołu 

„Energoprojekt-Kraków”

serdeczny Przyjaciel

ł t p.

Z talem zawiadamiamy, że zmarła

JÓZEFA GAWEŁ

była dyrektorka naszego Zakładu Produkcji Pomocniczej w Porębie 
Wielkiej, wspaniały i życzliwy Człowiek, serdeczna Koleżanka.

Rodzinie Zmarłej ekładamy wyrazy głębokiego współczucia.
Dyrekcja, Koleżanki i Koledzy

> Przedsiębiorstwa Rewaloryzacji Zabytków 
w Krakowie

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 16 grudnia 1994 r. 
odszedł od nas na zawsze najdroższy Ojciec i Dziadek

*• t F.

mgr ANTONI POWALACZ
długoletni dyrektor Zespołu Szkół Ekonomicznych w Nowym Targu.

Msża św. zostanie odprawiona w kaplicy na cmentarzu w No­
wym Targu w dniu 18 grudnia 1994 r. o godz. 12.30, po czym na­
stąpi odprowadzenie Zmarłego na miejsce wiecznego spoczynku.

Pogrążeni w głębokim smutku
SYN z RODZINĄ

s

Z głębokim żalem i smutkiem zawiadamiamy, że w dniu 14 gru­
dnia 1994 r. w Krakowie, w wieku 54 lat, zmarł nagle nasz 

Drogi Kolega

ś. t P-

zasłużony 
zawodowe

FRANCISZEK MATERNA
pracownik naszej Firmy, w której spędził całe swoje 
życie, od stażysty do zastępcy kierownika KGR-5.

Zawsze był dla nas wzorem ofiarności, rzetelności i fachowości.
Uroczystości pogrzebowe odbędą się w poniedziałek, w dniu 19 

grudnia 1994 r. o godz. 13.40 na cmentarzu komunalnym w Ba- 
to wicach.

Poruszeni do głębi Jego nagłym odejściem łączymy się w bólu 
z Jego Zoną Basią — naszą Koleżanką — Synem Grzesiem oraz 
Rodziną, składając Im wyrazy serdecznego współczucia.

Zarząd i Rada Nadzorcza 
„KPIS-Cracovia” SA

w Krakowie
oraz Koleżanki i Koledzy

PANI

BRONISŁAWIE DRABEK

wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci MĘŻA 
składają

Dyrekcja i Pracownicy
Banku Depozytowo-Kredytowego SA 

II Oddział w Krakowie

KOLEDZE

mgr. inż. KAZIMIERZOWI CHRAPUSTA

składamy wyrazy współczucia z powodu śmierci 
SIOSTRY.

Koleżanki i Koledzy 
z Przedsiębiorstwa Polsko-Austriackiego 

„FRAPOL” w Krakowie

Serdeczne wyrazy współczucia z powodu śmierci OJCA

ZBIGNIEWOWI BUCKIEMU

składają
Rada Nadzorcza, Zarząd oraz Koleżanki i Koledzy 

Spółki MEGA-TRANS

Duża firma spedycji międzynarodowej w Poznaniu | 
ul. Łacina 1

zatrudni w biurze w Krakowie
HANDLOWCA

ze znajomością Języka zachodniego.
Oferty prosimy kierować pisemnie pod adresem firmy 

w Poznaniu lub telefonicznie
pod nr. (0-61) 77-26-61 wew. 228, w godz. od 8 do 16.

K412Z

FIRiViXX „TOP DACH
oferuje do sprzedaży w systemie przedpłat 

MIESZKANIA w budynkach 6115 mieszkaniowych, 
zlokalizowanych przy ulicy Wesele w Krakowie-Krowodrzy. 

Oferowane mieszkania są ostatnimi jakie można nabyć w/w lokalizacji:

• 2 mieszkania, o pow. 90,89 m", parter, 4 pokojowe;
• mieszkanie, o pow. 75,66 parter, 3 pokojowe;
• mieszkanie, o pow. 79,50 mł, parter, 3 pokojowe;
• 2 mieszkania, o pow. 87,87 m’, parter, 4 pokojowe;
• 3 mieszkania, o pow. 68,66 m ,  parter, 3 pokojowe.**

Z głębokim smutkiem zawiadamiamy, że w dniu 14 grudnia zmarł 
nagle w wieku 52 lat najukochańszy Mąż i Ojciec

Mszą św. zostanie odprąwi<j.ną.. w, kaplicy, na. cmentarzu Rako- i 
wickfm w poniedziałek 19 grudnia -o godz. 10.20, po czym nastąpi j 
odprowadzenie Zmarłego ,na miejsce wiecznego , spoczynku

Pogrążeni w żalu
ŻONA, DZIECI i RODZINA

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Z głębokim, żalem, zawiadamiamy, że w dniu 14 grudnia 1994 r. 
zmarł nagle w wieku 52 lat

mgr inż. MICHAŁ KUBICKI

Pracowni Elektrycznej 
Sprawdzającego BSiPE. 
SA.

Doskonały fachowiec, prawy Człowiek, 
i oddany Kolega

Były zawodnik, sekcji koszykówki AZS Kraków, a następnie sę­
dzia związkowy Krakowskiego Okręgowego Związku Koszykówki.

Odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi. '
Pogrzeb odbędzie, się w poniedziałek, 19 grudnia 1994 r. o godz.

10.20 na cmentarzu Rakowickim
Rodzinie Zmarłego skłądaińy wyrazy najgłębszego współczucia.

Zarząd. Rada Nadzorcza 
oraz Koleżanki i Koledzy 

„Energoprojekt-Kraków” SA

Pogrążeni w głębokim ’ bólu zawiadamiamy, że dnia 15 grudnia 
1994 r. odszedł od nas W wieku 57 lat, po długiej i ciężkiej

• chorobie

mgr inż; JÓZEF GAWLIK
ukochany Mąż, Tatuś, Brat i Dziadziuś.

Nabożeństwo żałobne odprawione zostanie w poniedziałek, 19 
grudnia o 13 30 w kościele parafialnym św. Klemensa w Wielicz­
ce, po czym nastąpi odprowadzenie Zmarłego do grobowca ro­
dzinnego na cmentarzu komunalnym w Wieliczce.

ŻONA CÓRKA, SYN, SIOSTRA, ZIĘĆ, 
WNUCZKA i RODZINA

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 15 grudnia 1994 r. 
zmarł nasz Pracownik

mgr inż. JÓZEF GAWLIK

Zmarły był wysokiej klasy specjalistą i wspaniałym Kolegą.
Pogrzeb odbędzie się 19 grudnia 1994 r. o godz. 13.80 w kofciele 

parafialnym św. Klemensa w Wieliczce-
Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębokiego współczucia.

Zarząd i Rada Nadzorcza „Biprostal” SA
Firma Inżynieryjno-Konsultingowa

oraz Koleżanki i Koledzy

Wszelkie informacje mogą Państwo uzyskać w sieuzibie 
firmy w Krakowie, przy ulicy Juliusza Lea 112, pok. 113, tel. 39-14-28.

• ............... ............. ......... .............. ................................ I ! I M-U44 -

Skawińskie Zakłady Materiałów Ogniotrwałych^ 
Spółka z o.o.

32-050 Skawina, ul. Tyniecka 12 
aateudnlą pracownika posiadającego wykaatełceade 

wyftsae ekonomiesne lub fcodnie ekonomiczne 
a praktyką, min. 3 lata na stanowisko

specjalisty d/s mbUcboA kosatów w Działo Ssięgowofci.

DEHAG

AUTO - FIT
* środków czyszczących

zgodnie z uchwałą nr 53/LiV/94 z dnia 7 grudnia 1994 r.

ZATRUDNI 
AKWIZYTORÓW 

NA TERENIE CAŁEGO KRAJU

• dezodorantów

AmBree
Przedstawiciel Handlowy
Kraków, tel./fax (012) 55-66-60

ZABEZPIECZYMY TWA 
EGZYSTENCJĘ NA-PRZYSZŁOŚĆ

Niemiecka Anna kosmetyczne * chemiczna
producent niezawodnych
* odmrażaczy samochodowych

MILE WIDZIANE:
• doświadczenie w handlu hurtowym 
i detalicznym w branży kosmetyczno- 
chemicznej
• umiejętność nawiązywania 
kontaktów
• wskazane posiadanie samochodu

Oferty wraz z życiorysem I zdjęciem 
prosimy kierować na adres:

DEHAG Sp z o.o.
15-959 Białystok, 
ul. Handlowa 5, tei./fax 085/ 
22325, tol. 085/28 811

ZARZĄD IV! ^ASTA 
WOWV TARG

ogłasza

PISEMNY PRZETARG 
OFERTOWY NIEOGRANICZONY 

na prowadzenie placu targowego 
na os. Bereki w Nowym Targu.

1. Pisemna oferty należy składać w Urzędzie Miejskim w Nowym Targu, 
pok. nr 81 (II piętro) w terminie do dnia 27.12.1994 r. do godz. 15.

2. Pisemna oferta w zaklejonej kopercie winna zawierać:
— imię, nazwisko i adres oferenta lub nazwę i siedzibę jeżeli oferentem 

jest osoba prawna,
■ — datę sporządzenia oferty, i
— oferowany wskaźnik procentowy jako wynagrodzenie za pobór opłaty 

targowej na placu targowym, liczony od ogólnej kwoty zebranej 
opłaty targowej liczonej w okresie miesiąca, , , ' .

— oferowana wysokość kwoty wynagrodzenia za administrację, utrzy­
manie porządku i czystości na placu targowym w skali miesiąca,

— sposób prowadzenia i organizacja handlu na placu targowym 
z uwzględnieniem utrzymania stałej czystości i porządku,

— oświadczenie, że oferent zapoznał się z warunkami przetargu i przyj­
muje je bez zastrzeżeń.

3. Warunkiem uczestnictwa w przetargu jest wpłata wadium w wysokości 
70.000.000 zł w kasie Urzędu Miejskiego lub przelewem na konto Urząd 
Miejski — BPH Kraków Oddział Nowy Targ Nr 324832-3030-133-1, 
w terminie do 28.12.1994 r„ do godz. 10.

4. Otwarcie ofert w obecności oferentów (część jawna) odbędzie się dnia 
28.12.94 r„ o godz. 11, w budynku Urzędu Miejskiego, pok. nr 51.

5. Szczegółowych informacji udziela Wydział Infrastruktury Komunalnej 
Urzędu Miejskiego, pok. nr 81, w godz. pracy Urzędu.

6. Zastrzega się prawo swobodnego wyboru oferty i unieważnienia przetar­
gu bez podania przyczyny. 772

j ł

KIEROWCO !
krakowskie 

nowosądeckie tarnowskie.

♦ OC-“ i.ioo j 800

♦ AC“ 4-6% 3-5% SSL

KUPISZ w CONPENSIE
♦ NW DOSTANIESZ ZA DARMO !

MAJĄC WIĘCEJ NIŻ 35 LAT 
I JEŻDŻĄC BEZPIECZNIE

Szczegóły sprawdź

KRAKÓW 
Sławkowska 11 
NOWY SĄCZ 
Wolności 19 
TARNÓW 

Lwowska 11

21-66-11

42-15-01

22-17-24
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\ SPRINTEM j

I
 TRIUMF STROBLA Ś

(F) Pierwszy w tym sezonie r 
bieg zjazdowy o PS, który r 
cdbył się w Val d’Isetre, wy- 5 
grał Jossf Strobl (Austria) 5, 
1.57.30 min. przed Lukiem Al- i 
phanŚą (Francja.) 1.57,41 4 5 ... 
Guentherem Maderem (Aus- ( 
tria) 1,57,57. ' ' C

PUCHAR „IZWIESTII” /

W eliminacyjnych meczach i 
hokejowych turnieju o Puchar L 
„Iźwiestii” w Moskwie, Cze- A 

Ichy pokonały Norwegię 5—0 ?

(2—0; 1—0, 2—0), a Finlandia >- 
wygrała z Włochami 2—0 j 
(1—0, 1—0, 0—0). i

GEST AGASSIEGO l
Ż okazji świąt Bożego Na- 5 

rodzenia tenisista Andre Agas- V5 si (USA) przekazał na potrże- V 
? by klubu „Boys and Girls l 
S Club West’’ w Las Vegas (w 
;< tym mieście mieszka) ...milion ' 
/ dolarów, ■ ,5

j AWANS PARMY . }
j! W rewanżowym meczu ) 
ż ćwierćfinałowym piłkarskiego ) 
j Pucharu Włoch. Parma wy*  i 
3 grała, we. Florencji i Fioren- \ 
j tiną 2—1 (pierwszy niecz wy- \ 
5 grała 2—0) i awansóWałd dó s 
\ półfinału, ’

Kalendarzyk sportowy 

tenis stołowy
Wanda — Spółdzielca Płock 

(ekstraklasa kobiet) sobota godz. 
17. . ■ • , < , .

Bronowianka — Broń (ekstra­
klasa kobiet), niedziela godiz. 18.

KOSZYKÓWKA
Wisła/Hutnik — Resovia (II li­

ga mężczyzn), sobota godz. 15, 
hala Kusego.

AZS AWF Kraków — Korona 
(II liga kobiet), sobota godz. 17.

PIŁKA RĘCZNA
Cracovia — MKS Kraśnik (II 

liga kobiet), sobota godz.- 17, 
hala Kusego.

BIEGI NA ORIENTACJĘ
Bieg podchoinkowy dla drięci 

i młodzieży SP, niedziela godz. 
11, Park Jordana.

Ile wygrałeś?

Oto wyskość wygranych w za­
kładach z 14 bm.: Duży Lotek: 
za „6” po ok. 2.03 mld zł,, zą 
„5" po ok. 2,7 min zł, Za ,,4” po 
ok. 58 tys. ił, za „3” po 10 ty®, 
zł: Espress Lotek: za „5" po ok. 
182.5 min zł. za ,.4” po ok 404 
tys. zł., za „3” po ok. 16,9 tys. zł.

Serdecznie zapraszamy PT Klientów
do korzystania z usług HI Oddziału PKO -bp mieszczącego 
się przy al.Powstaaia Warszawskiego 10 oraz Ekspozytur, od 
poniedziałku do piątku w godz. 7*  - 1900, w soboty 9™ - 1300.
Wszystkim zainteresowanym zapewniamy rzetelną, 
wyczekującą informację oraz sprawną i fachową obsługę w 
zakresie:

1.O brotu oszczędnościowo - czekowego.
2 .Udzielania kredytów:

na finansowanie budownictwa mieszkaniowego
na rozwój działalności gospodarczej (kredyty: obrotowe, inwestycyjne, 
krótkoterminowy tj. płatnicze przeznaczone na finansowanie doraźnych 
płatności oraz na finansowanie potwierdzonych czeków rozrachunkowych), 
gotówkowych oraz gotówkowych z dyskontem, 
lombardowych, 
dlą posiadaczy r-ków oszczędnościówo-rozliczeniowych "kont osobistych".

3 .Prowadzenia r-ków bieżących dla podmiotów gospodarczych.
4,Przyjmowania ha przechowanie w kasetach przedmiotów i papierów wartościowych 

Szanowny Kliencie - przyjdź, skorzystaj z bogatej oferty!
Pamiętaj! PKO-bp tor JP taktyka 

Konkurencyjność 

O peratywność j

Riposta prezesa
Rozmowa z szefem Cracovii ANTONIM ŁOPATĄ

— Panie Prezesie, od ostatnie­
go walnego zgromadzenia Craco- 
vii przez krakowską prasę prze­
toczyła się fala negatywnych pu­
blikacji o kierownictwie klubu. 
Zaeznijmy od tego wrześniowego 
zgromadzenia. Zarzuca się Panu 
żonglowanie przepisami, „wyko- 
lego wanie” opozycji, odebranie 
piłkarzom prawa głosu, a w su­
mie określa się to zgromadzenie 
jako nieprawomocne...

— Istotnie, zarząd Cracovii i 
ja znaleźliśmy się pod obstrza­
łem krytyki, wyrosłej z opozycji 
wewnątrzklubowej. Ton ten pod­
chwyciły środki przekazu, ataku­
jąc zarząd, ale poza jednym wy­
jątkiem nikt nigdy nie zgłosił się 
do nas w celu choćby konfron­
tacji Obiegowych opinii.

— Szanując zasadę „audiatur 
et altera pars” — oddajemy Pa­
nu głos!

— Zaeznijmy od tego zebrania. 
Nie złamałem klubowego statu­
tu, wręcg dbałem, by został za­
chowany. Statut ten rozróżnia po­
jęcia uczestnika klubu j człon­
ka, Piłkarki ręczne są uczestni­
czkami klubu, jako takie mogły 

. być tylko biernymi obserwatórka- 
nii zgromadzenia. Owszem, ka­
żdy uczestnik klubu może zostać 
członkiem, po złożeniu podania, 
uiszczeniu składek etc. Tymcza­
sem ktoś z opozycji wewnątrz­
klubowej rozdał piłkarkom, nie 
będącym członkiniami klubu, 
mandaty. Czy należało wówczas 
naginać regulamin dla nich? To 
chyba właśnie opozycja chciała 
złamać nasz statut, do czego zre­
sztą nie dopuściłem nie tyle ja, 
Co prowadzący obrady. Nie mo­
gę też zgodzić się ze stwierdze­
niem, wyczytanym w prasie, że 
zebranie było nieprawomocne. 
Na jakiej podstawie tak się pi- 
sze? Sami zwróciliśmy się teraz 
do prokuratury z zapytaniem, 
czy można twierdzić o nieprawo­
mocności i czy ktoś w prokura­
turze udzielił takiej informacji, 
powielanej w prasie? Nawiasem 
mówiąc, ciekawy to sposób dzia­
łania naszej opozycji. Istnieje 
przecież zwykła procedura, któ­
ra zakłada rozpoczęcie poczynań 
od klubowego Sądu Koleżeńskie­
go. Tymczasem udano się aż do 
prokuratury, co jest spektakular­
nym pociągnięciem, przez co o- 
pihia publiczna zaczyna trakto­
wać obecne kierownictwo klubu 
jako kryminalistów! Nie jest też 
prawdą stwierdzanie, że w trak­
cie żebrahia interwencja urzęd­
nika Urzędu Wojewódzkiego 
przeszkodziła w zgłoszeniu wnio­
sku o wyrażenie wotum nie­
ufności, prezesowi. Przedstawiciel 
urzędu (który jest Organem zało- 

■ życielskim stowarzyszenia) wręcz 

stwierdził, że przestrzegano sta­
tutu i zgromadzenie było prawo­
mocne.

— Mówimy o opozycji w klu­
bie, kim jest U grupa?

— To część działaczy nieraz 
powiązanych z poprzednimi kie­
rownictwami Cracovii. Niekiedy 
ludzie bardzo zasłużeni dla klu­
bu, ale też tkwiący mentalno- 
ściowo w minionej epoce, gdy 
ekonomiczno-społeczne warunki 
działania klubów sportowych by­
ły inne niż dziś. A jeśli to taka 
gorliwa grupa w tropieniu wszel­
kich nieprawidłowości, to czemu 
nie porusza takich spraw z po­
przednich lat, np. nierozliczenia 
afery aspiryny, czy sprzedaży 
boisk pod budowę hotelu, albo 
nie docieka powodów nieudzie­
lania absolutorium zarządowi pod 
kierownictwem prezesa Kality.

— I jeszcze w kwestii zgroma­
dzenia. Ponoć 40 osób opozycji 
demonstracyjnie opuściło zebra­
nie...

— Tak duża ta grupa nie by­
ła, co można choćby sprawdzić, 
przeglądając listę obecności na 
zebraniu, tyle osób nie mogło 
wyjść.. Reasumując — krakowska 
prokuratura nie unieważniła na­
szego zgromadzenia (według mo­
jej wiedzy prokuratura nie mo­
że unieważnić walnego zebrania), 
a kto pisze inaczej, powiela nie­
prawdę!

— Przejdźmy do kolejnego za­
rzutu: chce Pan sprzedać nieru­
chomość przy ul. Szenwalda o 
wartości 12 mld zł za 5 miliar­
dów...

—■ Uchwałę p przeznaczeniu te­
renu przy ul. Szenwalda podję­
ło jeszcze wcześniejsze zgroma­
dzenie, z 11 października 1993 r. 
i obowiązuje ono do dziś. Teren 
jest nie wykorzystany,. a mógł­
by przynieść klubowi tak po­
trzebny zysk. Uchwała dopuszcza 
możliwość np. sprzedaży. Zwró­
ciliśmy się do wielu instytucji 
Nie jest prawdą, że sprzedajemy 
teren za 5 miliardów, natomiast 
przyjmiemy najkorzystniejszą 
propozycję.

— Zarząd toleruje fakt, że 
Grupa Osób Wspierających (fut­
bol w Cracovii) przekazała do in­
nych klubów 18 piłkarzy, dopu­
szczając do uchybień finansowo- 
-proceduralny ch...

— Ewidentne kłamstwo. GÓW 
— spółka z o.o. — ma prawo 
transferów zawodników I dru­
żyny, ■ ale musi to być zaakcep­
towane przez zarzad. GOW po­
biera z transferów 70 proc, (re­
sztę klub), ale wg statutu pie­
niądze przeznacza na sekcję pił­
karską. Takie są korelacje. Cie­
kawe, kto oszukuje opinię o 
sprzedaży 18 piłkarzy, bo mogę 
mówić tylko o dwóch: Gruszce i 

Ostapczuku. Wszelkie dokumen­
ty, dotyczące transferów, śą do 
sprawdzenia także w KOZPN.

— Cracovia nie zapłaciła 1 
miliarda zł na rzecz Urzędu 
Skarbowego...

— Klub ma zaległości Nie 
stworzył ich obecny zarząd, ale 
poprzednie ekipy, nie płacąc po­
datków, rachunków za energię 
itd. Dziwne to, bo przecież w 
poprzednich zarządach zasiadał i 
okresowo pełnił funkcję skarbni­
ka p. Zawrotniak, zastępca na­
czelnika Wydziału Skarbowego 
Kraków-Krowodrza. który z- tej 
racji powinien dopilnować tej 
sprawy. My teraz staramy się 
spłacać.

— Wydzierżawiliście basen o- 
sobie, która po sezonie zniknęła, 
a straty wynoszą 200 min zł...

—Zawarliśmy umowę z jedy­
nym oferentem — Przedsiębior­
stwem Usługowo-Handlowym w 
Krakowie. Ponieważ jego szef 
ciągle uchyla się od płacenia, 
przygotowujemy pozew do sądu.

— Wydzierżawiliście też po­
mieszczenia spółce, której udzia­
łowcem jest Pana syn, strata — 
300 min zł...

— Wydzierżawiliśmy bezużyte­
czne i zniszczone pomieszczenia 
szatni basenu spółce „Transa- 
mon”, która dokonała remontu, 
modernizacji lokalu i miała nam 
uiszczać czynsz. Wpłaty ustały 
przy 81 min zł. Natychmiast syn, 
który był udziałowcem tej spół­
ki, przeprowadził kontrolę i 
ujawnił nadużycia, zawiadamia­
jąc organa skarbowe. Dokumenty 
wykazały, że miał rację, „Trans- 
amon” oszukiwał Cracovię. Pod­
jęliśmy kroki prawne. Nie jest 
prawdą, że z tego tytułu brak 
nam 300 min zł. Nakłady, jakie 
spółka poniosła na modernizację 
budynku, oceniane są na ok. 400 
min zł, stanowią majątek klubu.

— Jaką Pan widzi przyszłość 
Cracoyii?

— Sytuacja jest trudna. Klub 
— wiadomo — zdany na siebie, 
a kibice chcieliby widzieć świet­
ność każdej sekcji. Tymczasem 
lada chwila ma zostać nam wy­
łączony gaz i prąd. Staramy się 
jednak funkcjonować, spłacać 
długi. Realizujemy konsekwent­
nie koncepcję działania. Są oso­
by, którym na sercu leży dobro 
Cracovii, chcą działać. Potrzeba 
spokoju, a nie szkalujących opi­
nii, które sprawiają, że każdy 
przedstawiciel Cracovii staje się 
niewiarygodny. Komuś widocznie 
na tym zależy. Może zbyt dłu­
go milczałem, nie zważając na 
ataki, ale w końcu trzeba ripo­
stować. A Cracovii pozwolić dzia­
łać.

Rozmawiał:
JAN OTAŁĘGA

(Rozmowa autoryzowana)

LOKALE

DWA pokoje 70 m kw, ul. Lea. 
garsoniera Azory do wynajęcia. 
22-01-10, 36-60-04. (51937)

POSZUKUJĘ mieszkania do wyna­
jęcia. 22-01-10. (51936

aoŁ—pŁł —19
■k.tt-15 tatMMSjra or

lunO.WWUK
POŚREDNICTWO

Srurjjo 19 ti: 22-58-27,22-56-75
BlcrłacMtgo 5 tri. 33-34-59

GARSONIERA umeblowana z tele­
fonem sprzedam. (0-197) 225-78.

t-466

PILNIE dwupokojowe, 38 m kw. 
250.000.000 sprzedam. 11-74-32.

(4114)

POSZUKUJĘ lokalu do produkcji 
spożywczej w Krakowie, min. 150 
m . kw. 33-45-02. . (4085)

nieruchomości

DZIAŁKĘ 7 arów ; uzbrojoną — 
Wola JustowSki -sprzedam. Teł. 
37-36-49. (51967)

DWA budynki w systemie bliźnia­
czym do małego wykończenia, moż­
liwość odpisu (0-192) 318-36. t-252

MOTORYZACYJNE•■ii '*

SPRZEDAM Scorpio 2.4i, 1990, TeL 
21-57-41. 1 1 (51870)

SIERRA zderzak tył ląmpa — 
sprzedam, 47-42-68. C-3236

HYUNDAI PONY GLS 1992, pełne 
wyposażenie, Ritmo diesel 1700, 
1981/82. (0197) 255-82 wieczorem.

t-253

OKAZJA! Nowy Dodge Voyager. 
najlepsza wersja, 680.000.000,— 
11-35-06. g-52028

FORD Sierra DOHC 1990/91 sprze­
dam. Tel. 12-97-46. (40712)

GARAŻ do wynajęcia, 55-56-00.
(4090)

POLONEZ .1600 SLE, rocznik. 91 — 
sprzbdam. SóSOSĄis ^ ^wew'. . '

(4100)

RENAULT Trafie 92 r. sprzedam. 
47-09-33. (4113)

SKODA 105L, 1982, stan b. dobry, 
sprzedam. Tel. 55-29-57. (4141)

KUPNO
MASZYNĘ do produkcji makaronu 
La Monferina lub inną — 33-45-02. 

(4084)

SPRZEDAŻ

NAWILŻACZE powietrza łagodzące 
schorzenia dróg oddechowych, tęl. 
67-40-66. (4064)

Jfuz w przyszłym roku mozesz 
mieszkać w nowym mieszkaniu, 

które budujemy 
w bardzo atrakcyjnych miejscach 

w Krakowie !

LOKALIZACJE BUDÓW:
Śródmieście, ul. Kwartowa — Spółka
SRW i Spółdzielnia Mieszkaniowa „Kwar­
towa";

w*  Krowodrza, ul. Radzikowskiego—Spół­
ka KRW i Spółdzielnia Mieszkaniowa „Łony".

• budownictwo wielorodzinne • technologia tradycyjna 
• garaże w przyziemiu • ogrzewanie: niezależne 

kotłownie gazowe • cena 1 nf pow. użytkowej — 
ok. 390 USD • dla zainteresowanych ulga podatkowa 

oraz, możliwość uzyskania kredytu ® 
Wszelkie informacje uzyskasz w biurze spółek:

11 ni Ll: " , 
Kraków, 

os< Kościuszkowskie 2, >
Mllp., pok. 300, tel. 48-99-85x^rSEKS^

OWCZARKI niemieckie sprzedam, 
tel (0-197) 237-82. t-449

KIOSK na placu mięsnym, 44-92-29.
(4126)

KIOSK na placu mięsnym, VOL-
VO 7B r., 44-92-29. (4127)

STÓŁ, krzesła, 43-74-67. (4121)

NAGRODA! Łaskawy znalazca te­
czki z dokumentami na Ujejskie­
go 3/10 proszony o zwrot. (51945)

WRÓŻKA — 37-43-16. (4136)

PRACA • ■
•Wś*.v.v.w.v.v fv.v.r.v........... • •

MALARZY, posadzkarzy (emery­
tów) przy jrne. 34-Ś5-27. . (51975)

PRZYJMĘ dziewczyny do tańca na 
rurce. „Boomtown” Gertrudy 21. 
Zgłaszać się od 19.00, codziennie. 

(51960)

RENCIŚCI — do produkcji skar­
pet (przyuczenie), overloczki, tel. 
11-43-S2, po 14.00. (51880) '

HURTOWNIA napojów i soków za­
trudni akwizytorów od zaraz. Wla- . 
domość: tel. kom,. (090) .33-43r.82.

PRZYJMĘ barmankę. Tel. 44-12-96 - 
(14.00—16.00). (4095)

ZATRUDNIĘ montera — spawacza - 
instalacji centr. ogrzew. Budowa:
Bursa nr 3, Kotłownia, Kraków, 
■il. Ułanów 21 A. (4047)

ZAKŁAD FRYZJERSKI zatrudni 
16-lethią, ul.' J. Lća 20. (41i.8)

ZBROJARZY doświadczonych z u- 
dokumentowanym przebiegiem pra­
cy zawodowej zatrudnimy na bu­
dowie eksportowej w Niemczech. 
Praca w akordzie. OFERTY nr 
4124, wraz ze stosownymi doku­
mentami, prosimy kierować pod 
adresem: Kraków, Wiślna 2.

NAPRAWA telewizorów, magneto­
widów. Przestrajanie PAL — do­
jazd bezpłatny. Tel. 43-27-86.

1028-gB

ATRYMąNIAEŃE

POLAK zamieszkały za granicą po­
zna miłą, przystojną przyjaciółkę, . 
do ' lat 33, mającą ' wykształcenie 
wyższe. Cel matrymonialny. Foio- 
oferty mile widziane. Oferty:,31-557, 1 
(Kraków 49, skr. pocżt. 1’. (51894) :

ZGUBY

NAGRODA! Łaskawy znalazca te­
czki z dokumentami na Ujejskie- , 
go 8/10 proszony o zwrot.

g-51945

BARBARA ZIELIŃSKA zgubiła le­
gitymację szkolną wydaną przez 
Policealną Szkołę Służb Społecz­
nych, tel. 44-62-18.
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7.00 Z Polski
7.10 Proszę o odpowiedź
7.25 Wszystko o działce i ogro­

dzie — w cytrynowym gaju
7.50 Agrolinia
8.30 Sportowa apteka
8.55 Program dnia
9.00 Wiadomości
9.10 Ziarno — program redak­

cji katolickiej
9.35 Dla dzieci i młodzieży: — 

5 — 10 — 15 oraz serial „Nie­
zwykły przyjaciel”

11.00 „Balonem nad Mount E- 
verestem” — australijski film 
dokumentalny

11.55 Swojskie klimaty
12.0 0 Wiadomości
12.10 Swojskie klimaty — ma­

gazyn weekendowy
12.45 Zwierzęta świata: „Po­

wietrzni clowni” — angielski se­
rial dokumentalny (emisja z tele­
tekstem)

13.15 Daj szansę dzieciakowi
13.30 Wait Disney przedstawia: 

„Goofy i jnni”, „Zorro” (emisja z 
teletekstem)

14-50 Telewizyjny teatr rozmai­
tości: Magdalena Samozwaniec 
„Malowana żona”, reż. Barbara 
Borys-Dami cka, wyk. Wojciech 
Malajkat, Jolanta Fraszyńska, 
Leonard Pietraszak, Jan Jankow­
ski, Dorota Nowakowska

16.0 0 Kraj — magazyn regio­
nalny oddziałów TVP S.A.

16.25 „Spółka rodzinna” (8) — 
serial TP

17.0 0 Teleexpress
17.25 MdM, czyli Mann do Ma­

terny, Materna dó Manna
17.50 Minivideofashion
18.10 „Beverly Hills, S0210” (24) 

— serial USA
19.00 Małe wiadomości DD
19.10 Wieczorynka „Strażak 

Sam”
19.30 Wiadomości
20.10 „Miasto wichrów” (Windy 

City) — film USA (138!) reż_ 
Armyan Bernstein, wyk John 
Shea, Kate Capshow (108 min.)

22°5 Wieczorny uniwersytet te­
lewizji łatwej, lekkiej i przyjem­
nej — wykład XVII

23.00 Wiadomości
23.10 Sportowa sobota
23.20 Pokaz mody: Karnawał’95
23.55 „Samotne serca” (Loriely 

Hearts) — film USA (1991) reż. 
Andrew Lane, wyk. Erie Roberts. 
Bevęrly D’Angelo, Joanna. Ćassi- 
dy (105 min.)

1.45 „Czarna toga dla zabójcy" 
(Robę Noire Pour un Tueur) — 
film fraucuski (1980), reż. Jose 
Giovanńi, wyk. Annie Girardot, 
Claude Brasseur. Bruno Cremer

3.15 Muzyczna Jedynka nocą

NIEDZIELA
7.0 0 Rolnictwo na świecie: Nor­

wegia
7,15 Daleko i blisko
7.30 Tydzień
8.00 Notowania
8.25 Program dnia
8.30 Niedzielny poranek filmo­

wy
8.55 Teleranek
9.25 Tęczowy musie box
9.55 „Niebezpieczna zatoka’? — 

serial kanadyjski
.10.20 Teatr dla dzieci: H. Ch. 

Andersen „Dziewczynka z zapał­
kami” reż. Waldemar Wolański

11.0 0 Wiadomości
11.10 Na spotkanie z przygo­

dą: Tajwan — film dokumental­
ny USA

11.55 Most pomocy Polakom w 
Kazachstanie

12.05 Koncert życzeń
12.35 Z kamera wśród zwierząt 

— Zoo w Sao Paulo, Brazylia
12.50 Encyklopedia II wojny 

światowej: Śmieszna wojna (emi­
sja z teletekstem)

13.10 Magazyn morze
13.40 Zakryj zera — program 

o denominacji
14.05 Relacja z uroczystej przy­

sięgi wojskowej przed Grobem 
Nieznanego Żołnierza w Warsza­
wie

14.25 W Starym Kinie „Don 
Ccmillo prałatem” (2 — ost.) — 
komedia włoska (1961) reż. Car- 
mine, Gallóne, wyk. Femandel, 
Gino Cervi, Giną Rover>e (60 
min)

15.30 On, czyli kto? — Lech 
Falandysz

16 05 Antena
16.25 Oko w oko — z Micha­

łem Lor-necm
17.00 Teleespress
17.25 Śmiechu warte
18.05 „Doktor Ouinn” (2) — se­

rial USA
19.00 Więczorynka: Gumisie
19.30 Wiadomości
20.10 „To eo najlepsze” (3 — 

ost.' -- film USA'
■21,05. Sportowa niedziela
21.30 ..'hollywoodzcy czarodzie­

je” (10) — „Czworonożni akto­
rzy” — serial dokumentalny'USA 
(emisja z teletekstem)

21.50 Racja stanu — program 
publicystyczny

22.20 Wieczór z Alicją
23.15 Spotkania domowe: Krzy­

sztof Zanussi — O relacji duszy 
i ciała

23.45 „Sprawa Jennifer” (The 
Preppie Murder) — dramat USA 
(1990) reż. John Marzfeld, wyk. 
William Baldwin, Joanna Kerns, 
Danny Aiello (92 min.)

1.15 Koncert galowy 33. Festi­
walu Moniuszkowskiego w Kudo- 
w!e

SOBOTA
7.00 Panorama
7.10 Muzyczny poranek: Dedy­

kacje — Moniuszko dla przyja­
ciół śpiewaków

7.30 Tacy sami
7.50 Spotkania z językiem mi­

gowym
8.00 Zawód amator
8.30 Lis Leon (4) — serial ani­

mowany TP
8.50 Halo Dw'ójka
9.00 Program lokalny z Krako­

wa
10.00 Monografia współczesne­

go Wojska Polskiego — War­
szawski Okręg Wojskowy

10.30 Animals
11.00 Ulica Sezamkowa — pro­

gram dla dzieci
12.00 Akademia Filmu Polskie­

go „Poślizg” — film z 1972 r. 
reż. Jan Łomnicki, wyk. Jan En­
glert, Barbara Sołtysik, Broni­
sław Pawlik, Jerzy Kamas

13.40 „Machul” — portret Jana 
Machulskiego

14.30 „Życie obok nas”: „Kwe- 
zal herbowy — święty ptak In­
dian” — niemiecki film doku­
mentalny

15.00 Studio sport — Apetyt na 
zdrowie

15.30 Powitanie — gość Dwój­
ki: Wiesław Ochman

15.35 „Dziadek Mróz”
16.00 „Wszystko tylko nie mi­

łość” (5) — serial USA
16.30 Familiada — teleturniej
17.00 Wielka gra — teleturniej
17.55 Losowanie gier liczbo­

wych Totalizatora Sportowego
18.00 Panorama
18.10 Program lokalny z Kra­

kowa
18.30 7 dni świat
19.00 Gra — teleturniej
19.35 Róbta co chceta — pro­

gram Jurka Owsiaka
20.0 0 Bez prądu: Lady Punk
21.0 0 Panorama
21.30 Słowo na niedzielę
21.35 Chimera
22.05 Czarne legendy Dzikiego 

Zachodu: „Butch Cassidy i Sun. 
dance Kid” (Butch Cassidy and 
the Sundance Kid) — western 
USA (1969), reż. George Roy Hill, 
wyk. Paul Newman, Robert Bed­
ford, Katharine Ross (106 min.) 
(emisja z teletekstem)

24.00 Panorama
0.05 Rocknoc
1.35 Zakończenie programu

NIEDZIELA

7.00 Echa tygodnia (dla niesły- 
szących)

7.30 Film dla nieslyszących 
„To, co najlepsze” (3 — ost.) —

-serial USA
8.20 Słowo na niedzielę (dla 

nieslyszących)
8.25 Giovanni Perluigi Da Pa- 

lestrina: Gffertorium na IV Nie­
dzielę Adwentu

8.30 Dyktando ’94
9.00 Program lokalny z Kra­

kowa
10.00 Akademia Mozartowska w 

studiu koncertowym S-l
11.00 Godzina z Hanna Barbera 

— filmy animowane dla dzieci
12.00 „Lucky Lukę” (9 — ost.) 

— serial włoski
13.00 Rotary Gala — koncert z 

okazji 5. rocznicy odrodzenia ru­
chu rotariańskiego w Polsce oraz 
inauguracji światowych obcho­
dów jego powstania

14.00 Podróże w czasie i prze­
strzeni: „Skrzydlaci rybacy” — 
niemiecki film dokumentalny

14.55 „Pan Magoo” — „Pan 
Magoo spieszy na pomoc” — 
film niemiecki

15.00 Koncert „Ofiarom poża­
ru” — fragmenty koncertu z 
Teatru Muzycznego w Gdyni

15.50 Halo Dwójka
16.00 „Jest, jak jest” (12) „For­

tuna puka do drzwi” — serial 
TP

16.30 Familiada — teleturniej
17.0 0 Szansa na sukces: Marek 

Grechuta
18.0 0 Wydarzenie tygodnia
18.25 Studio sport — Dystans
18.50 Program lokalny z Kra­

kowa
19.0 0 Gra — teleturniej
19.35 „Przygody Animków” — 

serial animowany USA
20.0 0 Protokół zbieżności
21.00 Panorami
21.30 Wiadomości Wielkiej Or­

kiestry Świątecznej Pomocy

,21.35 Zbigniew Górny przedsta­
wia: Mały przewodnik operowy

22.30 „Hebe zaprzęga pawie” 
(2 — ost.) — film angielski

23.30 Teatr TV: Aleksander 
Fredro „Zemsta” reż. Olga Li­
pińska

1.10 Ben Sidran i Billy . Cob- 
ham na targach Midem ’89

2.00 Zakończenie programu

SOBOTA

8.30 Pac Man — serial animo­
wany dla dzieci

9.00 Sąsiedzi (239) — austra­
lijski serial obyczajowy

9.30 Fashion TV
10.00 Telewizja 101 (11) — 

amerykański serial dla młodzie­
ży

11.00 Brygada Acapulco (12) — 
serial scnsacyjno-przygodowy 
USA

12.00 Wielkie filmy, \ wielkie 
gwiazdy: „Niewidzialny czło­
wiek” (Inyisible Man) — film 
USA (1933), reż. James Whale, 
wyk.: Claude Rains, Gloria 
Stuart, Una 0’Connor, William 
Harrigan (80 min.)

Szalony uczony z noweli H.
G. Wellsa wynajduje Środek 
czyniący go niewidzialnym — 
z tragicznymi skutkami.

13.20 Oskar — magazyn filmo­
wy

13.50 Charlie Chaplin
14.30 4X4 — magazyn motory­

zacyjny
15.00 Płonące drzewa Tłuki (5) 

— angielski serial przygodowy
16.00 Prawo Burke’a (7) — se­

rial sensacyjny USA
17.00 Rajska plaża (23) — se­

rial USA dla młodzieży
17.30 Banana Split — serial 

animowany dla dzieci
18.0 0 He man — serial animo­

wany dla dzieci
18.30 Informacje
19.0 0 „Lincoln” (3) — minise- 

rial USA (50 min.)
20.0 0 Film tygodnia: „Zakochać 

się” (Falling in Love) — film 
USA (1984), reż. Ulu Grosbard, 
wyk.: Robert De Niro, Meryl 
Streep (105 min.)

22.00 „Nocny Marek” (A Night- 
man) — film USA (1991), reż. 
Charles Haid, wyk.: Jianna 
Kerns, Jenny Robertson, Ted 
Marcoux (100 min.)

23.50 Dire Straits — koncert 
rockowy

1.20 Link Journal — magazyn 
mody

1.50 Pożegnanie

NIEDZIELA

8.0 0 Wielkie filmy, wielkie 
gwiazdy „Niewidzialny człowiek” 
(„Inyisible Man” — film USA 
1933), reż. James Whale (po­
wtórzenie)

9.30 Charlie Chaplin
10.0 0 Koncert rockowy
11.00 Płonące drzewa Thiki (5) 

— angielski serial przygodowy
12.00 „Chciałbym się zgubić" 

— film polskj (1979), reż. Jadwi­
ga Kędzierzawska, wyk.: Witek 
Wiśniewski, Adaś Jankowski (90 
min.)

13.30 GRAMY! — magazyn 
muzyczny

14.00 Jesteśmy — program re­
dakcji katolickiej

14.30 Fashion TV
15.00 Świat według dziecka — 

program rozrywkowy
15.40 Plebiscyt tygodnika „Pił­

ka nożna”
16.00 Film tygodnia „Zakochać 

się” (Falling in Love) — film 
USA (1984), reż. Ulu Grosbard 
(powtórzenie)

18.0 0 Rajska plaża (23) — se­
rial USA dla młodzieży

18.30 Informacje
19.0 0 „Lincoln” (4) — minise- 

rial USA (50 min)
20.0 0 Roboeop (13) — amery- 

kańsko-kanadyjski serial fanta- 
styczno-przygodowy

21.0 0 Kino Satelitarne: „Biloxl 
Blues” — film USA (1988), reż. 
Mikę Nichols, wyk.: Matthew 
Broderick, Christopher Walken, 
Casey Siemaszko, Penelope Ann 
Miller (106 min.)

23.0 0 4X4 — magazyn motory­
zacyjny

23.30 Program rozrywkowy
0.00 Koncert rockowy
1.00 Pożegnanie

WPOLONIA
SOBOTA

Telewizja Szczecin na antenie 
TV Polonia

8.05 Żagle, 8.40 Hity satelity 
(powt.), 9.00 Wiadomości, 9.10 
Ziarno — program katolicki, 9.35 
Brawo! bis!, 12.00 Wiadomości,, 
12.10 Program dnia, 12.15 Mała 
'księżniczka, — serial anitn. dla 
dzieci, 12.40 Teatr komedii: Ale­
ksander Fredro „Ciotunia”, reż. 
Witold Zatorski, wyk.: Jadwiga

Andrzejewska, Zbigniew Józefo­
wicz, Ilona Bartosińska, Elżbieta 
Jasińska i inni, 14.10 Gdziekol­
wiek jesteś panie prezydencie — 
reportaż, 14.30 Historia jednej 
znajomości, 15.00 „Siedem ży­
czeń” (7 — ost.) — serial kome­
diowy (napisy w jęz. angielskim), 
16.00 Sport z satelity: Chemik 
Police — Stal Bielsko (transmi­
sja meczu siatkówki kobiet), 
17:00 Teleexpress, 17.15 Sport z 
satelity: c.d. meczu siatkówki 
kobiet, 18.00 Szczeciński program 
informacyjny, 18.30 Magazyn 
globtrotera, 19.15 Dobranocka: 
Przygody misia Coralgola, 19.30 
Wiadomości, 20.00 Hej Hey — 
talk show, 21.00 Panorama, 21.30 
„CK dezerterzy”, cz. 2 — film 
polsko-węgierski (1986), 22.35
Program na niedzielę, 22.45 Sło­
wo na niedzielę, 22.50 „Carmen” 
Bizeta, 23.40 Fama ’94, 0.15 Jazz 
nocą, 1.00 „Dom” (3) (powt.) (na­
pisy w jęz. angielskim), 2.25 Za­
kończenie programu.

NIEDZIELA

8.05 „CK dezerterzy”, cz. 2 — 
(powt.), 9.15 Zaproszenie do Pol­
ski (powt.), 9.35 Magazyn kultu­
ralny (powt.), 9.50 Polska Kroni­
ka Ogórkowa (powt.), 10.00 „Ta­
ta, a Marcin powiedział...” (powt.), 
10.15 „Siedem życzeń” (7 — ost.) 
(powt.), 11.15 Studio kontakt — 
Magazyn polonijny (powt.), 12.00 
Na polską nutę, 12.45 Teatr dla 
dzieci: „Małgosia kontra Małgo­
sia” (1), reż. Tadeusz Worontkie- 
wicz, 13.40 Rody polskie: Siera­
kowscy (napisy w jęz. angiel­
skim), 14.10 Koncert życzeń, 14.35 
Komedianci: „Poczet aktorów 
polskich — Bogumił Kobiela”, 
15.30 Powtórka z przeszłości (2) 
— „Kolorowe jarmarki”, 15.45 
„Żulu Gula”, 16.00 Biografie: 
„Dymny, Dymny” — film dok. 
Jolanty Słobodzian, 16.45 „Wła­
dysław Slewiński” — film dok. 
Marii Mrożek, 17.00 Teleexpress, 
17.15 Spojrzenia na Polskę, 17.30 
Wspomnień czar: „Co mój mąż 
robi w nocy” — film polski 
(1934), reż. Michał Waszyński, 
wyk.: Michał Znicz, Maria Gor­
czyńska, Tola Mańkiewiczówna, 
Kazimierz Krukowski i inni, 
19.05 Dobranocka — Denver, 
ostatni dinozaur, 19.30 Wiadomo­
ści, 20.00 „Jubileusz” —. kabaret 
Olgi Lipińskiej, 21.00 Panorama, 
21.30 „Och Karol” — komedia 
polska (1985), reż. Roman Zału­
ski, wyk.: Jan Piechociński, Do­
rota Kamińska, Marta Klubo­
wicz, Danuta Kowalska i inni, 
23.10 Czar par (8), 0,25 Sporto­
wa niedziela, 0.55 Zakończenie 
programu.

SOBOTA

15.00 Idziemy do miasta
15.10 Miasto Piesprawia
15.35 Świat magii Paula Da- 

nielsa (8)
16.15 Nie z tej ziemi — kome­

dia sf dla młodzieży
16.30 Look Ahead — kurs ję­

zyka angielskiego
16.45 Podpowiedzi w plenerze
17.00 Frykas — magazyn kuli­

narny
17.20 Co ludzie powiedzą (15)
18.10 Kronika
18.30 Animalka — bajka dla 

dzieci
19.05 Magazyn rekreacyjny
19.15 Koń, jaki jest... — maga­

zyn popularnonaukowy
19.30 Tragedia w Gdańsku — 

reportaż
20.00 Transmisja koncertu „O- 

flarom pożaru” z Gdańska
21.30 Rozmowa dnia
21.40 Album krakowskiej sztu­

ki — Paweł Chawiński
22.00 Kronika
22.10 Sport
22.20 Szóstym zmysłem
22.40 Kocie klipy
22.55 Nasza antena
23.00 Ściśle tajne — film sen­

sacyjny USA (1989) reż. Frederic
Fonrest, wyk. Patty Duke, Fre­
deric Forrest (94 min.)

0 .45 Hejnał

NIEDZIELA

14.40 Antystacja — magazyn 
muzyczny

15.05 Program dnia
15.15 Miasto Piesprawia
13.35 Alicja w krainie czarów 

— australijski film animowany
16.30 Strofa Krzysztofa
16.35 Karuzela z piosenkami
16.40 Gość łubiany
17.00 7 dni ulica — program 

Grzegorza Bukaty
17.25 Zupełnie niewiarygod­

ne! (3)
18.00 Krzyżówka Szczęścia — 

teleturniej
18.25 Rozmowa dnia
18.35 Portret europejski
18.50 Kronika
19.05 Aktualności sprzed lat — 

przegląd dawnej prasy krakow­
skiej

19.13 „Start” (3) — serial an­
gielski

20.15 Świat sportu — magazyn 
aktualności sportowych

21.05 Natalie Cole — angielski 
program muzyczny

21.15 Rozmowa dnia
21.25 Młodzieżowy koncert ży­

czeń
22.00 Kronika
22.10 Sportowy magazyn spra­

wozdawczy
22.55 Nasza antena
23.00 Koncert
0.30 Hejnał

Tl/ Katowice
SOBOTA

7.00 MTV, 7.40 Różowa dama, 
10.00 Muzea Austrii, 10.30 Od­
krywcy, 11.00 Nie tylko w szafie, 
11.30 Z ziemi i z powietrza, 12.00 
Aktualności. 12.05 Gazeta domo­
wa, 12.30 Lała, czyli Liga Lice­
alna, 13.30 Gol, 13.45 W cztery 
świata strony, 14.10 Śląski Klub 
Jazzowy, 14.40 Nowa płyta W. 
Wojtasika, 15.00 Aktualności, 
15.10 Seriale dla dzieci i młodzie­
ży, 16.30 Magazyn filmowy, 17.00 
Reklama reklamy — teleturniej, 
17.15 Teatrałki, 17.20 Co ludzie 
powiedzą? 18.10 Aktualności, 18.30 
Country Bar, 19.00 Kronika, 19.15 
Zemsta komedianta — film ang. 
20.50 Wyprawa w dół Amazonki 
— film dok. 21.25 Joker, 22.00 
Aktualności, 22.05 Sport, 23.10 
Moje fascynacje, 23.40 32 paź­
dziernika — film sf USA.

NIEDZIELA

7.00 Moje fascynacje, 7.30 Ma­
gazyn filmowy, 8.00 Country Bar, 
8.30 Sport przy śniadaniu, 9.30 
Czarodziejski ogród, 10.05 Ody­
seja, 11.00 Rockowe wspominki, 
11.30 Detektywi, 12.00 Aktualno­
ści, 12.05 Muzyczne fascynacje, 
12.35 Nieznane oblicza muzycz­
nych arcydzieł, 12.45 Kącik me­
lomana. 12.50 Gość Tele Trójki, 
13.00 Kino Familijne: Lampa 
Aladyna, 14.00 Telefcniada — te­
leturniej, 15.00 Aktualności, 15.10 
Seriale dla dzieci i młodzieży, 
16.35 Tylko wtedy, gdy się śmie­
ję, 17.20 Zupełnie niewiarygod­
ne — serial, 18.00 Gość Tele 
Trójki, 18.10 Kronika, 18.25 Stu­
dio Gol, 18.50 Aktualności, 19.00 
Przegląd wydarzeń tygodnia, 19.15 
Stark — serial ang. 20.15 Świat 
sportu, 21.05 Natalie Cole — kon­
cert, 21.25 Sacrum w sztuce, 22.00 
Aktualności, 22.05 Sport, 23.10 
Film

^Al
UNO

SOBOTA

6.00 Euro News, 7.00 Banda 
Zecchino — program dla dzieci 
(filmy rysunkowe i niespodzian­
ki), 8.55 Błękitne drzewko — pro­
gram dla najmłodszych, 9.45 „Ho­
lenderski skarb” — film USA, w 
roi. gł. Howard E. Rollins, Joe 
Seneca, 11.35 Zielony poranek, 
12.20 Check up — program medy­
czny, 12.25 Prognoza pogody, 12.30 
Dziennik, 12.35 Check up-c.d„ 
13.30 Dziennik, 13.55 Trzy minu­
ty o..., 14.00 Niebieska linia, 15.00 
Tydzień w parlamencie, 15.45 Fil­
my Disneya (Kaczor Donald), 
16.15 Nagroda Collodi, 17.40 Al­
manach, 17.55 Lotta, 18.00 Dzien­
nik, 18.20 Zdrowsi i piękniejsi, 
19.35 Niedzielna Ewangelia, 19.50 
Prognoza pogody, 20.00 Dziennik, 
20.40 Założymy się, że — pro­
gram rozrywkowy, 23.05 Dziennik, 
23.15 Wydarzenia tygodnia, 0.05 
Dziennik, 0.15 Nowe filmy kino­
we, 0.20 „Proces Joanny D’Arc” 
— film, w roi. gł. Florence Car- 
rez, 1.25 Półgłosem, 1.40 Doc Mu­
sie Club, 2.00 Wielcy śpiewacy: 
Giuletta Simionato, 3.55 Dziennik, 
4.00 Doc Musie Club, 4.30 Uni­
wersytet telewizyjny.

NIEDZIELA
6.00 Euro News, 6.45 Świat 

Quark — filmy przyrodnicze, 7.30 
Banda Zecchino — program dla 
dzieci (filmy rysunkowe), 8.00 
Błękitne drzewko — program dla 
najmłodszych, 8.30 Banda Zecchi­
no — c.d., 10.00 Zielona linia — 
magazyn rolniczy, 10.55 Msza św., 
12.30 Zielona linia, 13.30 Wiado­
mości, 14.00 Niedziela w... — pro­
gram rozrywkowy, 15.20 Sport: 
zamiana boisk, 15.30 Niedziela w..., 
16.26 Sport, 16.30 Niedziela w..., 
18.00 Dziennik, 18.10 Magazyn 
sportowy „90. minuta”, 18.40 Nie­
dziela w..., 19.50 Prognoza pogo­
dy, 20.00 Dziennik, 20.40 „Miecz 
dla króla” — film animowany 
Walt*  Disneya, '22.15 Niedziela 
sportowa, 23.25 Dziennik, 23.30 
Sport, 0.05 Dziennik, 0.15 Maga­
zyn śródziemnomorski, 0.45 Pół­
głosem, 1.00 Doc Musie Club, 1.30 
„Fan na zamku” — serial, 2.35

Dziennik, 2.40 Partitissima — 
program rozrywkowy, 3.55 Dzien­
nik, 4.00 Doc Musie Club, 4.30 U- 
niwersytet telewizyjny.

TV Polonia 1

SOBOTA
6.00 Maria, 6.45 Design, 7.15 

Sport, 8.15 Filmy dla dzieci, 9.30 
1 + 10, 10.25 Jolanda, 10.55
Zbuntowana, 11.50 Magnum, 12.40 
filmy dla dzieci, 13.30 1 + 10, 
15.00 Pokarm bogów — film 
USA, 16.35 Filmy dla dzieci, 
17.30 1 + 10, 18.30 Jolanda, 19.00 
Zbuntowana, 20.00 Magnum, 21.45 
Morderstwa z Chinia Lakę —< 
— film USA, 23.20 Bez negaty­
wu, 23.50 Ostry zjaizd — film 
USA, wyk. R. Bedford, 1.45 
Zbuntowana, 2.25 Magnum

NIEDZIELA

6.00 Maria, 6.45 Bez negatywu, 
7.15 Filmy dla dzieci, 8.45 Mag­
num, 9.35 Morderstwa z China 
Lakę — film USA, 11.10 Jolan­
da, 11.40 Filmy dla dzieci, 13.30 
Kronika wydarzeń tygodnia, 14.00 
Design, 14.30 Manuela, 16.15 Fil­
my dla dzieci, 18.00 Sport, 18.30 
Bez maski, 19.00 Sprawiedliwi, 
20.00 Słodka mała — film USA, 
22.00 Lista Hit-Uff, 22.55 Taka 
ryba, 23.25 Sport, 23.55 Amity- 
ville — horrer USA, 2.00 Bez 
maski

TV Bratysława I
SOBOTA

8.00 Wiadomości, 8.30 pziecię- 
ca Nike, 9.10 Kamień Marco Po­
lo, 9.40 6 + 1 — teleturniej dla 
dzieci, 10.20 Filmy dla dzieci, 
11.15 Podróż do Indii, 12.10 Au- 
to-moto-rewia, 12.45 Szklarze — 
film dokumentalny, 13.05 Sir Ye- 
hudi Menuhin, 13.15 Lumen 2000, 
13.45 Drogi nadziei, 14.10 Tele- 
zoo: „Ryby w piasku rzeki Ru- 
davy”, 14.25 Hity MTV, 15.20 Re­
kordy . Guinmessa, 15.45 Wideo- 
trójkąt, 16.25 9 km wybrzeża — 
film o kontaktach słowackich 
przedsiębiorców z Bośnią i Her­
cegowiną, 16.55 Bogate tradycje, 
17.20 Teatr TV:. „Wielka Kata i 
jej brat”, 18.30 Rodzina Addam- 
sów, 19.00 Dobranoc, 19 10 Salon 
piękności, 19.30 Dziennik, 20.05 
Wieczór Milana Markovicza, 20.55 
Magazyn reklamowy, 21.30 Ulica 
ukrytą kamerą, 22.10 Sport, 22.30 
główny podejrzany — serial, 
23.20 Masakra na Świętego To­
masza — film francuski

NIEDZIELA
8.40 Program dla dzieci, 10.30 

Magazyn policyjny, 11.10 Świat 
w obrazach, 11.40 Ludzie i świat, 
12.35 Chwila muzyki, 12.55 To­
tolotek i loteria państwowa, 
13.25 Kroki — program dysku­
syjny, 14.40 Muzyka ludowa, 
15.10 Stare kino: „Honor ziemi”. 
16.20 Programy katolickie, 16.50 
Ivana Christova dzieciom, 17.05 
filmy dla dzieci, 18.00 Domek na 
prerii, 19.00 Dobranoc, 19.10 
Chwila poezji, 19.30 Dziennik, 
20.05 Globtroter, 20.45 Teatr TV 
„Szukam porozumienia”, 21.50 
Słowacy w Ameryce — film do­
kumentalny, 22.25 Sport, 22.40 
Konfrontacje, 22.55 Arts spec­
trum: Wizje komputerowe w 
grafice, 23.55 Dzieła mistrzów: 
Velazquez

TV Bratysława II

SOBOTA
15.35 Wiadomości, 15.50 Pro­

gram dla dzieci, 16.40 Złote Ser­
duszko ’94, 17.35 Magazyn naro­
dowościowy, 18.05 Liga przeci-w- 
rakowa, 18.15 Teleserwis, 18.30 
Dobranoc, 18.40 Kalejdoskop in­
formacyjny, 19.00 Co się stało w 
ostatnich 50 latach? 19.30 Dzien­
nik, 20.05 Shingen — film ja­
poński, 21.00 Na bocznych dro­
gach Europy: „Południowo-za­
chodnia Drente”, 21.30 F&V, 
21.55 Sport plus, 22.15 Musie 
Club, 23.05 Wydarzenia

NIEDZIELA
16.35 Magazyn podróżniczy: 

Rothenburg, 17.30 Habsburgowie 
(ost.) — serial, 18.30 Dobranoc, 
18.40 Flip i Flap, 19.00 Karna­
wał w Maroku — australijski 
serial dokumentalny, 19.30 
Dziennik, 20.05 Droga do Monte 
Carlp — komedia USA, 22.10 
Rhytmick, 22.50 Przygody kry­
minalistyki, 23.40 Wydarzenia

Za zmiany wprowadzone w 
ostatniej chwili w programach 
radiowych i telewizyjnych, re­
dakcja nie ponosi odpowiedzial­
ności.
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Dziennikiem
Na kadłubie samolotu okrakiem na bombie siedzi kow­

boj rzucający lasso. W środku dziesięciu amerykańskich 
chłopaków. Do celu pozostało 21 mil. Niebo nad Tatrami, 
oglądane z wysokości 5,5 tys. m jest ciemnogranatowe. Na­
wet w południe widać na nim gwiazdy. Ośnieżone wsie, lasy 
to zaledwie dno powietrznej otchłani — odległe i nierealne. 
W huku si/lików załoga nie może słyszeć zduszonego prze­
kleństwa od strony sterów, gdzie siedzą dowódca William 
Beimbrink i 2 pilot Spencer Felt. Na czterech manometrach 
strzałki gwałtownie lecą w dół. Wkrótce dwa z czterech sil­
ników przestają pracować — lada chwila zaczną się palić. 
Dochodzi pierwsza po południu.

P
orucznik Beimbrink 
wie, że na dwóch 
silnikach może prze­
dostać się na so­
wiecką stronę fron­
tu. Maszyna odłącza 
się od reszty srebrzystej eskadry. 

W okolicy Pszczyny Robert Nel­
son, odbywający swój pierwszy 
lot bojowy, zrzuca zabezpieczone 
bomby. Jack Blehar, skulony w 
małej wieżyczce pod pokładem, 
obraca nią oczekując ataku krą­
żących w pobliżu niemieckich 
myśliwców. Ale te pozostawiają 
w spokoju śmiertelnie rannego. 
Zaciera się trzeci silnik — po- 
zostaje tylko jeden. „Zalesione 
kompleksy górskie... partyzanci...” 
— Beimbrink kieruje ciągnącą 
za sobą smugi dymu maszynę 
nad pasmo Gorców. Strzępy in­
strukcji, bicie serca, uścisk dło­
ni. Ktoś nie chce wyskoczyć, 
trzeba mu pomóc. Masyw Luba­
nia, Runka, Magurek. Samolot 
coraz niżej, jeszcze trochę 1 spa­
dochron już się nie otworzy. Ska- 
cze Felt. Na pokładzie zostaje 
dowódca. Maszyna nawraca 1 je­
szcze raz wykonuje — bardzo 
zawężoną — pętlę. Nie jest już 
sterowana przez nikogo. Ryk sil­
nika wypełnia dolinę Jaszcze. Pa­
dają skoszone buki na przełę­
czy Przehybka. Jeszcze dziś sta­
rzy ludzie z Ochotnicy idąc na 
Przehybkę mówią — ..do lot­
nika’’.

»*»

Cóż takiego siedzi w człowie­
ku, co każę mu wziąć plecak i 
iść w góry, by sprawdzić wiado­
mość przeczytaną w przewodni­
ku? „To nie tylko przewodnik. 
Mój ojciec przebywał w cżasie 
wojny w Łopusznej i też wspo­
minał o zdarzeniu. Ale od niego 
już nic nie mogliśmy się dowie­
dzieć” — twierdzi Krzysiek. La­
tem 1982 r. po raz pierwszy zja­
wili się we czwórkę w Ochotni­
cy. Górale nieufnie spoglądali na 
przybyszów wypytujących o ka­
tastrofę sprzed lat. Trudno zro­
zumieć, dlaczego kilku studentów, 
nawet legitymujących się papie­
rem z Muzeum Lotnictwa w Kra­
kowie, poświęca swój czas i pie­
niądze, by odgrzebać wydarze­
nie. o którym zapomnieli nawet 
świadkowie. Tłumaczenie, że 
Krzysiek Wielgus i Julek Czer­
wiński są fanatykami lotnictwa. 
Jagoda Srodulska kocha góry, a 
Staszka Bednarza fascynują gó­
ralskie wsie i stvl życia ich 

mieszkańców — nie brzmiało 
przekonywająco. „Samolot? Co ja 
tam, panie, wiem — tyle, że 
spadł. Ja nie pamiętam. Może 
niech pan w Jaszczem pyta — 
tam taki stary chłop mieszka...". 
W końcu jednak ktoś zaczął mó­
wić. Wskazywano miejsca, gdzie

Mirosława Kareta

Miejsce katastrofy ponownie zarosło lasem. Tylko na stoku można zauważyć bruzdę, 
którą wyrył kadłub samolotu...

spadł samolot i gdzie wyskaki­
wali lotnicy. Każdy pokazywał w 
inną stronę. Zaczęli gromadzić 
fakty. Ich uporządkowanie i do­
tarcie do prawdy miało zająć 
dziesięć lat. Z Ochotnicą związa­
ły ich nie tylko badania. „To 
miejsce, jakby zapomniane przez 
Boga i ludzi, po prostu nas u- 
rzekło”.

«•«

Józef Rungier w 1944 r. miał 
18 lat. „Byłem pierwszy przy 
tym wypadku. Z ojcem pojecha­
liśmy po drzewo, Niemcy bili po 
polanach. Widzimy, leci samolot 
od strony Maniów granicą zbo­
cza, jeden jęk silników, potem 
huk i cisza. Tam jest polana 
Przehybka. Pobiegłem, bo byliś­
my 40 metrów od miejsca, ale 
nic nie widzę, tylko że coś się 
pali. Myślałem, że to leśni pod­
palili. Dopiero potem — w poto­
ku coś leży, pokoszone drzewa. 
To zabrałem się lecieć do party­
zantów — niedaleko był patrol 
na Magwrkach”. (W.okolicy dzia­
łał IV Batalion 1. Pułku Strzel­
ców Podhalańskich AK dowo­
dzony przez kpt. Juliana Zapalę, 
ps. „Lampart”.) „Samolot pozna­
wało się po graniu — czy ruski, 
czy niemiecki, czy angielski — 
mówi inny świadek wydarzenia, 
Franciszek Wójciak. — Widzie­
liśmy, jak szedł ten samolot, jak 
się motor palił, widzieli we wsi, 
jak wyskakiwali piloci („.). Z 
kolegą my podchodzili, strzelani­
na była okropna, a bo się te kule 
paliły. Partyzanci otoczyli teren, 
kazali nam szukać ludzi między 
drzewami, albo krwi. ale nic nie 
znaleźliśmy. Jedno skrzydło wi- 

siało na drzewie, paliwo było w 
nim — zabrali ludzie do zapal­
niczek (tzw. „wetwing” ze zbior­
nikami paliwa). Silniki popalo­
ne były w potoku”.

Jesienią 1983 r. trafili do Jana 
Masiarczyka, który mieszkał naj­
bliżej miejsca upadku samolotu. 
On wskazał im drogę. „Szliśmy 
tam wzdłuż potoku, cały czas 
okropnie lało. W miarę zbliżania 
się napięcie rosło. Wydawało się, 
że lada chwila zobaczymy wrak 
samolotu. Nic nie zobaczyliśmy 
— oczywiście — przecież ludzie 
mówili nam, że tam już nic nie 
ma”. Okazało się jednak, że coś 
jest W,potoku pojawiły się „łzy” 
— niebieskawe amorficzne bryły 
stopionego duralu. Im bliżej, 
tym było ich więcej. W okolicy, 

pod cienką warstwą ściółki, po­
niewierały się fragmenty blachy, 
instalacji, części radiotechnicz­
nych. Wszystko to, czego w cią­
gu dwóch lat od wypadku nie 
rozebrali okoliczni mieszkańcy. 
„Jak spadł tam, to procesjami 
ludzie chodzili za blachami, bo 
bieda była, to robili garnki, po­
krywki. Każdemu czegoś trzeba 
było. U nas jeszcze są drzwi z 
tego samolotu,— kiedyś na nich 
siano suszyliśmy. To jeszcze po­
krywka z samolotu jest, ta tu­
taj” — opowiadają starsi górale.

Jagoda, Krzysiek i reszta eki­
py,'która rosła z upływem czasu, 
trafili z aparatem fotograficz­
nym do- niejednej zagrody. Od­
kryli ułamaną lufę Browninga 
służącą jako skobel do wygódki. 
Gałki z nawisem „EMERGENCY 
OXYGEN PRESSURE” tkwiły w 
zrobionym z miejscowego drew­
na kredensie. Niektóre góralki 
zachowały bluzki szyte ze spado­
chronów. Do dziś tyka w pew­
nym domu zegar z rozbitego sa­
molotu. Znajdowali także więk­
sze całości — m. in. duży frag­
ment poszycia kadłuba z zacho­
waną przeciwodblaskową farbą 
oliwkowozieloną.

Miejsce katastrofy ponownie 
zarosto lasem. Leżą tam powalo­
ne omszałe pnie, stoją poszarpa­
ne kikuty lub żywe, lecz zdefor­
mowane na skutek uderzenia — 
drzewa — świadki. Na stoku za­
uważyć można niezbyt. głęboką 
już bruzdę, którą wyrył osuwają­
cy się kadłub. Wyraźne zagłę­
bienie znajduje się w miejscu, 
gdzie zatrzymał się nos maszy­

ny. Prawe skrzydło i dwa silni­
ki znalazły się w potoku Jaszcze, 
powodując osunięcie gruntu.

Podzielili teren na kwadraty 
10X10 i 1X1 m. Zastosowali wy­
krywacz metali. Okazało się, że 
znaleziska z różnych części samo­
lotu koncentrują się w pew­
nych miejscach — można więc 
było z dużym prawdopodobień­
stwem odtworzyć przebieg kata­
strofy. Co więcej, z upływem 
czasu udało się trafnie — jak 
miało się potem okazać — ziden­
tyfikować maszynę. Na podsta­
wie odnalezionej tabliczki zna­
mionowej z numerem silnika u- 
stalili numer seryjny samolotu 
— /4/251714. Był to amerykański 
czterosilnikowy bombowiec da­
lekiego zasięgu B-24 „Liberator”, 
o nazwie własnej „California 
Rocket”. Wraz z 757. Dywizjonem 
459. Grupy 304. Skrzydła Bom­

bowego 15. Armii Powietrznej 
USA brał udział w akcji bom­
bardowania zakładów chemicz­
nych w Oświęcimiu 18 XII 1944 
r. Wyleciał z bazy w Cerignoli 
we Włoszech o godz. 8 rano. 
Przyczyną Wypadku było praw­
dopodobnie uszkodzenie instalacji 
olejowej w czasie ostrzału ar­
tylerii przeciwlotniczej ze Sło­
wacji. W ważącej blisko 30 ton 
maszynie nikt nie poczuł uderze­
nia — wystarczył 5-cm. odła­
mek.

Dziewięciu lotników przeżyło 
katastrofę. Poszukiwania rozpo­
częli zaraz nie tylko Niemcy 
(którzy w małych grupach bali 
się zapuszczać na zalesione sto­
ki), ale partyzanci i ludność 
miejscowa. Pewien góral, reemi­
grant z USA, pobiegł na połud­
niowe zbocze Runka. Widząc w 
oddali ludzkie sylwetki, zaczął 
wołać po angielsku. Tragiczna 
omyłka kosztowała go życie — 
został zastrzelony przez niemiec­
ki patrol. Górale odnaleźli sze­
ściu lotników — do przybycia 
partyzantów przebywali w gos­
podarstwie pp. Urbaniaków. Bill 
McCuttie zawisł na drzewie, ze 
skręconą nogą sprowadzono go 
do koleby u Czepieli. Przeraził 
się okropnie na widok partyzan­
ta odzianego w niemiecki mun­
dur i uzbrojonego w stena. Ro­
berta Nelsona przejęli partyzan­
ci .radzieccy mjra Żołotara. Naj­
silniejsze wrażenia miał 2 pilot 
Spencer Felt, który nocował sam 
w opuszczonej kolebie, starając 
się tej mroźnej nocy nie palić 
ognia. Gdy następnego dnia zde­

cydował się zejść do wsi, uj­
rzał sześciu lotników prowadzo­
nych przez „Niemców”. Na szczę­
ście nie udała się mu ucieczka 
i — ku swej wielkiej później 
radości — musiał do nich do­
łączyć. Wkrótce do reszty dotarł 
także Nelson.

Jaki los spotkał dowódcę ma­
szyny, Williama Beimbrinka? Za­
dawali to pytanie setki razy. 
„Myśleliimy o nim czasem tak 
intensywnie, że niemal czuliś­
my jego obecność. Nie wiedzie­
liśmy, jak wyglądał, ale śnił się 
nam po nocach”... Czy wyskoczył 
z samolotu? Na miejscu kata­
strofy nie znaleziono żadnego 
ciała. Niektórzy świadkowie 
twierdzą, że widzieli dziesięć 
spadochronów, ale miejsca lądo­

wania ostatniego nie ustalono. 
Obszar poszukiwań tworzy krąg 
o średnicy 10—15 km. Spencer 
Felt, który skakał ostatni stwier­
dził, że nie widział, by dowód­
ca opuścił po nim maszynę. Je­
śli wyskoczył, to nie wiadomo, 
czy zdążył się mu otworzyć spa­
dochron. Mógł ucierpieć od o- 
strzału niemieckich placówek 
granicznych, uderzyć w drzewo... 
mogło wydarzyć się tysiąc rze­
czy. Ale zastanawiające jest, że 
— jak twierdzą świadkowie — 
ani partyzanci, ani górale, ani 
Niemcy nie odnaleźli ciała ćży: 
spadochronu. Miejsce’ spoczynku 
por. Beimbrinka pózostaje nie­
znane.

W kwaterze IV Batalionu na 
Kurnytowej Polanie spędzili 
Amerykanie kilka dni, potem 
przebywali w Bukowce koło 
Szczawy. Zachowało się zdjęcie 
przedstawiające uroczystą kola­
cję wigilijną 1944 r. Czy była 
tam także załoga „Liberatora”? 
Billa McCuttie rozpoznała stara 
góralka — „To przecie ten mój, 
ten kędzierzawy”... widać jego 
czarna czupryna robiła wrażenie 
nię tylko w . Stanach. W stycz­
niu 1945 r. zostali przekazani 
władzom sowieckim. W drodze 
powrotnej do domu przez Odessę 
dwa razy omal ich nie rozstrze­
lano. Czy wrócili do swoich ro­
dzin i jakie były ich dalsze losy 
— tego już gorczańscy górale nie 
wiedzieli.

Latem 1991 r. do Jagody' i 
Krzyśka dotarła wiadomość. że 

„dwaj lotnicy z HamerykłF od­
wiedzili Ochotnicę. Żyją, przyje­
chali, ale bardzo się spieszyli i 
musieli wracać. Jak się okazało, 
Tadeusz Dejewski i Spencer Felt 
przylecieli do Polski, lecz nie 
wiedzieli, z kim mają się kon­
taktować. Trafili wreszcie na 
ślad żołnierza IV Batalionu L 
PSP AK, uczestnika akcji ratun­
kowej — Zbigniewa Faix-Dą» 
browsklego, który kilk® lat wcze. 
śniej opublikował swe wspomnie­
nia dotyczące bombowca i jego 
załogi — „Na ratunek lotnikom 
Liberatora”. Na miejscu w O- 
chotnicy wziął sprawę w swoje 
ręce Jerzy Świetlik, sam niegó- 
ral, ale od dwudziestu lat wroś­
nięty w tę ziemię, właściciel jed­
nego z najwyżej w Polsce poło- 
żanych domów (ok. 1000 m npm). 
On to zdobył adres p. Dąbrow­
skiego, pozyskał współdziałanie 
górali i połączył wszystkie nitki 
prowadzące do „Liberatora”.

...

Po pięćdziesięciu latach znowu 
zeszły się drogi przybyszów zza 
Atlantyku, mieszkańców „zapo­
mnianej przez Boga i ludzi” gor­
czańskiej wsi, dawnych party­
zantów i kilku zapaleńców skła­
dających do kupy samolot i zda­
rzenia dwa razy starsze od nich. 
Na Przehybce powstanie pomnik 
— „widmo samolotu sprzed pół­
wiecza, majaczące w półmroku 
karpackiego boru, które wróciło, 
by strzec pamięci swego zaginio­
nego dowódcy i innych załóg 15. 
Armii Powietrznej, poległych na 
naszej ziemi podczas Ofensywy 
Bombowej 1944/45”. Nie będzie 
to tablica oamiątkowa koło szko­
ły w Ochotnicy, ale naturalnych 
wymiarów nos maszyny zaryty 
w ziemię nad potokiem Jaszcze, 
w środku lasu. Gdy ktoś tam 
trafi wędrując po Gorcach, zo­
baczy stojące nadal drzewa 7- 
świadki, zobaczy wkomponowa­
ne autentyczne części samolotu 
a może i obrys całego bombtJW 
ca — tak jak unadł w tym rniei- 
scu 18 grudnia 1944 r., kilka mi­
nut po 13, pozostawiając nieza­
tarty ślad w gorczańskim kraj­
obrazie i ludzkiej ■pamięci. „Bo 
mnie się, pani, nylclzl, że to 
wszystko powinno tam wrócić, na 
Przehybkę. Zawszę to bedzie u- 
pamiętnione, zawsze ktoś wspo­
mni, a tak to trawą zarośńie i 
nikt już nie będzie pamiętał z 
młodego pokolenia...”. ;

Do dziś spośród uratowanych' 
lotników żyją: Tadeusz Dejewski, 
Soencer Felt, Edward Sich, Cla- 
ręrice Dallas. Prawdopodobnie 
przyjadą do Ochotnicy na uro­
czystość odsłonięcia pomnika 
13 XII 1994 r. Ambicją gminy 
Ochotnica jest zorganizowanie w 
przyszłym roku sesji poświęconej 
udziałowi lotników alianckich w 
działaniach powietrznych nad 
Polską i losem zestrzelonych za­
łóg.

Kiedy pytano Pana Prezy­
denta, jak mu się podoba 
profesor Longin Pastusiak 

jako ewentualny minister o- 
brony, usłyszano w odpowiedzi, 
że kandydatury tej nie zaak­
ceptuje „za żadne pieniądze”. Ja 
wiem oczywiście, że było to 
tylko takie powiedzenie (jak te, 
które odgadywać muszą ochot­
nicy zgłaszający się do „Koła 
Fortuny”), ale boję się takich 
powiedzeń, jeśli padają one na 
naszej scenie politycznej. Panu­
ją na niej już tak dziwaczne 
obyczaje i pojawiają się tak 
absurdalne pomysły, że i testo­
wa Pana Prezydenta ktoś mo­
że potraktować całkiem serio i 
wysunąć propozycję, by działa­
nia polityków ujęto w pewną 
tabelę stawek i płacono za ta­
kie, czy inne posunięcia.

Na przykład za zgłoszenie w 
Sejmie wniosku w sprawie for­
malnej — tyle a tyle złotych, 
za głosowanie zgodne ze stano­
wiskiem klubu — tyle a tyle 
(płacone przez tę partię), a za 
głosowanie wbrew temu stano­
wisku — nieco więcej (z kasy 
partii przeciwnej). Byłaby to o- 
czywiście zalegalizowana ko­

rupcja, ale wypada przypom­
nieć, iż byłoby to — w jakimś 
sensie — przywracanie tradycji 
sejmowych ze schyłku istnienia 
Rzeczypospolitej Szlacheckiej. 
Wiadomo przecież, iż w owych 
czasach można było kupować 
głosy posłów, co powszechnie 
stosowali na sejmach elekcyj­
nych poszczególni kandydaci do 
polskiego tronu. Nie raz i nie 
dwa płacono też posłowi za to, 
by krzyknął na sali „Veto!” i 
zerwał obrady, w czym z kolei

(NIE TYLKO)POTYCZKI RODZINNE
specjalizowali się ambasadoro­
wie krajów ościennych.

Tradycja wciągania obcych 
państw do naszych spraw już 
zresztą wraca. Parę razy Unia 
Właścicieli Nieruchomości zapo­
wiadała że zaapeluje do zagra­
nicznych ośrodków, by wstrzy­
mały pomoc finansową dla Pol­
ski, dopóki rząd i Sejm nie za­
łatwią reprywatyzacyjnych ro­
szczeń, a ostatnie odrzucenie u- 
stawy reprywatyzacyjnej w Sej­
mie ma być zaskarżone do try­
bunału w Genewie. Do Bruk­
seli natomiast, czyli do Rady 
Europy, odwołała się grupa pra­
wicowych pań, przeciwko wy­

braniu przez polskie jury nie­
właściwej ■— ich zdaniem — 
kandydatki do tytułu Kobiety 
Europy. Na razie nikt nie po­
suwa się tak daleko, jak swe­
go czasu Hieronim Radziejow­
ski, który dla pomszczenia 
krzywd doznanych od Jana Ka­
zimierza, sprowadził do Polski 
szwedzkie wojska pod wodzą 
Karola Gustawa, ale początek 
już zrobiony, a wiadomo, że od 
rzemyczka do koniczka. Rośnie 
przecież liczba dymisjonowa-

nych, proponowanych, odrzuca-r 
nych, nie zatwierdzanych, a tak­
że niedoszłych i zawiedzionych 
kadydatów na ministrów obro­
ny, w końcu więc zawiązać mo­
gą konfederację i zwrócić się, 
do NATO o. interwencję, nawet 
zbrojną. W pierwszej kolejności 
przewiduję jednak coś mniej­
szego. Opozycja tak bardzo ma 
za złe rządzącej koalicji, że jest 
za mało lewicowa, iż lada dzień 
poseł Rokita wniesie skargę do 
Międzynarodówki Socjalistycz­
nej na Kwaśniewskiego. I

BRUNO i

W trącania się obcych
państw w nasze sprawy
bywają bardzo różne i ró­

żnie też są przyjmowane. Jes­
teśmy zachwyceni, gdy ktoś da- 

je nam pieniądze, a czyn taki, 
wpływa przecież i na sytuację 
wewnętrzną i na stabilność wła­
dzy, jest więc pewną ingeren­
cją. A z drugiej strony nie po­
doba nam się, gdy Rosja, u- 
stami jednego lub drugiego dyg­
nitarza, przypomina nam, że je­
szcze niedawno byliśmy jej wa­
salem, oraz że nadal leżymy w 
jej strefie wpływów, więc ona 
nie życzy sobie żadnego przyj­
mowania nas do NATO. Czuje- 
my się wtedj’’ spo.stsponowani i 
obrażeni, a ^ryra.z temu dają 
politycy wszystkich partii od. 
lewa do prawa. Tymczasem — 

powiedzmy sobie szczerze — na­
sza ranga międzynarodowa jest 
wprost proporcjonalna do u- 
działu naszej gospodarki w 
światowej produkcji i handlu, 
oraz do naszych możliwości mi­
litarnych. We wszystkich tych 
kategoriach Rosja jest od nas 
lepsza, i to mimo katastrofal­
nego wręcz stanu, w jakim jest 
jej: przemysł. W tej sytuacji 
trudno' się dziwić, że politycy 
zachodni patrzą na Polskę bar­
dzo często oczami Rosjan. To, 

co wtedy widzą, nie jest dla 
nas zbyt wesołe. Dla Rosjan 
bowiem nadal to, co dzieje się 

. w Polsce, tak naprawdę dzieje 
się w Rosji, albo prawie Rosji, 
a próby wprowadzania nas do 
NATO są mieszaniem się Za­
chodu w jej wewnętrzne spra­
wy. Zachód głośno oczywiście 
podkreślą nasze prawo do su­
werenności, po cichu jednak 
zapewnia Rosję, że nie uczyni 
niczego bez jej wiedzy i apro­
baty. By zmienić tę sytuację, 
nie potrzebna nam jest oczywi­
ście bomba atomowa, ale sta­
bilna gospodarka typu fińskie­

go (przy ciągłych awanturach 
politycznych rzecz raczej nie do 
osiągnięcia), lub też doprowa­
dzenie do sytuacji, w jakiej od 
lat jest Izrael, a w jakiej by­
liśmy już przez kilkanaście kró­
tkich miesięcy. Myślę o sytua­
cji państwa, które jest jakąś o- 
azą, Izrael w świecie arabskim, 
Polska (w 89 i później), w mo­
rzu komunizmu. Taka wyjątko­
wość jest bowiem do sprzeda­
nia. Izrael sprzedaje ją rocznie 
za trzy miliardy dolarów pła­
conych przez USA. (Ciekawe 
jak by wyglądała Polska, gdyby 
co roku dostawała porównywal­
ne kwoty, czyli około 20 mi­
liardów dolarów!?) Nam płaco­
no mniej i krócej, ale też to 
było odczuwalne. Dzisiaj nie je­
steśmy kimś wyjątkowym. 
Wszystkie otaczające nas kraje 
przyjęły demokratyczne , syste­
my, trzeba więc szukać czegoś 
innego. Rozumiejąc całą nie­
stosowność tej propozycji na ty­
dzień przed świętami, muszę 
jednak powiedzieć, że ■ szansą 
dla nas jest tylko Islam. Gdy­
by Polska stała się forpocztą 
islamizmu w Europie Central­
nej, to nie ma takiego rządu ą- 
rabskiego, który odmówiłby 
nam petrodolarów. 1

GRZEGORZ
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Małgorzata IskraLudzie spożywający za dużo 
soli, mięsa, jajek, drobiu, 
czy serów mają skłonność 

do ukrywania uczuć, potępiania 
innych, są materialistami i chęt­
nie manipulują bliźnimi.

Do tego wniosku Żywią Pląs­
kowska doszła niedawno.

— Całe życie zajmowałam się 
wyłącznie pracą zawodową, wy­
chowaniem dzieci i prowadze­
niem domu. Nie było mowy o 
rozwijaniu własnych zaintereso­
wań — powiada. O. tym, że za­
jęła się propagowaniem zdrowe­
go stylu życia zdecydował je­
dnak przypadek.

Owszem, w młodości chciała 
zostać lekarzem,, ale m.in. ze 
względu na Dochodzenie społecz­
ne (wywodzi się z rodziny fabry­
kantów) na studia medyczne 
nie została przyjęta. Studiowała 
psychologię, ukończyła szkołę 
analityki medycznej. Założyła 
rodzinę, prowadziła dom trady­
cyjny — także gdy chodzi o styl 
odżywiania. W latach 80. przesz­
ła na rentę i' wraz z mężem- 
•■naukowcem wyjechała na kil­
ka lat do Wielkiej Brytanii. 
Mąż pracował na uczelni, a ona 
miała dużo czasu, którego ze 
względu na słabą znajomość 
języka angielskiego nie potrafi­
ła sensownie zagospodarować. 
Oddawała się zatem przyjem­
nościom kulinarnym. Z rozko­
szą zajadała się na przykład 
pyszną angielską czekoladą. Na 
efekty nie trzeba było długo 
czekać: utyła do 90 kg.

To był sygnał alarmowy. Pa­
ni Żywią najpierw zainteresowa­
ła się racjonalnym odżywianiem. 
Czytała książki na temat zdro­
wego życia. Rychło się przekona­
ła, że na Zachodzie pojęcie die­
ty od lat nie jest kojarzone z 
liczeniem kalorii, a skuteczna 
dieta polega na jedzeniu zdro­
wej żywności. Wielu lekarzy 
twierdzi, że umiejętnie skompo­
nowane menu może stać się 
fundamentem odnowy człowie­
ka.

Uwierzyła, że sposób odżywia­
nia należy dobrać do metabo­
licznego typu człowieka, gdyż 
reakcje, jakie zachodzą w ko­
mórkach naszego organizmu, 
decydują o jakości życia fizycz­
nego i psychicznego. Przyjęła, że 
kolejne pory roku niosą od­
mienne żywieniowe potrzeby or-

ROMANS Z JABŁUSZKIEM
Odżywianie często bywa przyczyną chorób, więc jego zmiana może pomóc w leczeniu...

ganizmu. Dieta okazała się sku­
teczna. Już wkrótce mogła wło­
żyć dawną garderobę.

Po tym sukcesie postanowi­
ła propagować zdroWy styl 
życia — na początek wy­

łącznie wśród najbliższych. Po­
rady: co jeść, z czym, kiedy i 
dlaczego pisała dla własnych 
dzieci. To mąż namówił ją, by 
swe przemyślenia wysłała do 
jakiegoś pisma. ..Posłałam do 
»Przekroiu«, bo jak spadać, to 
z wysokiego konia” — żartuje. 
Artykuły zostały wydrukowane, 
rekomendował je sam Jan Kal- 
kowsfei. Tak zebrały się mate­
riały do książki. „Alchemia zdro­
wiał’ została wydana przez 
„Twój styl”.

— Jestem w połowie drogi: 
między propagowaniem przepi­
sów na dietę, a naukowym wy­
jaśnianiem wpływu żywienia na 
życiową pomyślność — twierdzi 
Żywią Pląskowska.

Los spłatał jej zresztą figla. 
Okazało się, że najtrudniej być 
prorokiem we własnej rodzinie. 
Córka i syn, dla których pisała 
porady, pozostali przy tradycyj­
nym Sposobie odżywiania, ich 
dzieci również, chociaż wnuczka 
wyda je się być urodzoną wege­
tarianką. Tylko mąż poddał się 
sugestiom żony. Żywią Pląskow­
ska twierdzi, że efekty tego są 
widoczne: 67-letni Andrzej jest 
w doskonałej formie i dzielnie 
dźwiga trud przejmowania 
Pruszkowskich Zakładów Mate­
riałów Biurowych — dawnej 
fabryki ołówków Majewskiego, 
dziadka pani Żywii. Nawiasem 
mówiąc dziadek był niezwykle 
malowniczą postacią: to właśnie 
jemu wszyscy w rodzinie za­
wdzięczają nietypowe, stare, sło­
wiańskie imiona.

— Leczenie jest sprawą leka­
rza — twierdzi entuzjastka zdro­

wej żywności. — Skoro jednak 
odżywianie bywa częstą przy­
czyną choroby, to jego zmiana 
może pomóc w leczeniu.

Niestety, zdaniem autorki 
„Alchemii zdrowia”, prze­
ważająca część lekarzy ma 

zbyt skromną wiedzę na temat 

y
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nowych badań medycznych, by 
zalecać pacjentowi skuteczną 
dietę. A dieta to indywidualna 
sprawa: sama zanim komuś ją 
zaordynuje, przeprowadza szcze­
gółowy wywiad dotyczący nie 
tylko pacjenta, ale i kilku po­
koleń jego przodków. Jedynie 
podstawowe wskazówki są je­
dnakowe. Wszystkim np. radzi, 
by usunęli z jadłospisu cukier 
rafinowany i sztuczne środki 
słodzące, produkty z białej mą­
ki, żywność barwioną i konser­
wowaną, wędzoną, mleko prze­
twarzane, margarynę, mrożonki, 
by zrezygnować z picia wody 
wodociągowej, jedzenia dań z 

dużą zawartością soli oraz po­
traw smażonych, używania w 
kuchni garnków, sztućców i fo­
lii aluminiowej. Namawia do o- 
graniczenia spożycia kawy, her­
baty, alkoholu, mięsa i jaj z 
ferm oraz tłuszczu. Poleca nato­
miast ciemne pieczywo, duże 
ilości krajowych owoców i wa­

rzyw (w zimie należy kupować 
kopcowane), kasze z grubego 
przemiału, ciemny ryż, razowe 
makarony, warzywa strączkowe 
i świeże soki. Jadłospis można 
poszerzyć o sery twarogowe, 
herbatki ziołowe, domowe wy­
pieki i przetwory, jaja wiejskie 
i oleje tłoczone na zimno (bardzo 
drogie) lub oliwę z oliwek. Za­
leca jedzenie bez popijania, a 
picie dopiero godzinę po posiłku. 
Twierdzi, że nigdy nie należy 
dopuszczać do silnego uczucia 
głodu.

Zywia Pląskowska powia­
da, że przestrzeganie diety 
wcale nie jest takie uciąż­

liwe ani kosztowne. Wystarczy, 
aby ludzie wybierali ze sklepo­
wych półek żywność natural­
ną, pozbawioną chemikaliów. 
Niestety, reklamy telewizyjne 
temu nie sprzyjają. Stać na nie 
prawie wyłącznie zachodnie 
koncerny, które szukają w Pol­
sce rynku zbytu dla produktów 
tanich, często złej jakości. A lu­
dzie chętnie ulegają magii ko­
lorowych opakowań, bez głęb­
szego wnikania w jakość ofero­
wanego towaru. Reklama i za­
graniczne pochodzenie artykułu 
zdaje się gwarantować jego do­
bry gatunek. Dlatego Żywią 
Pląskowska, uzbrojona w wiedzą 
zaczerpniętą z lektury kilku­
dziesięciu fachowych książek, 
próbuje otwierać ludziom oczy 
na prawdziwą wartość promowa­
nych produktów. Spotyka się z 
setkami kobiet, którym radzi, 
jak prowadzić zdrową kuchnię, 
a jej „Alchemia zdrowia” trafia 
do tysięcy czytelników. W war­
szawskim Stowarzyszeniu „Przy­
jazny Świat” układa. głównie 
paniom, indywidualne diety. 
Czerpie z tego ogromną radość. 
Wierzy też, że polska kuchnia — 
pełna zawiesistych sosów i zup 
gotowanych na mięsie, wędlin i 
słodyczy — zmieni się dzięki jej 
działaniom, że moda na frytki 
i hamburgery minie.

— To prawda, że nawyki ży­
wieniowe trudno jest zwalczać. 
Lecz warto zdobyć się na ten 
wysiłek. Będziemy zdrowsi, a i 
znośniejsi dla otoczenia — obie­
cuje.

Ciekawe, czy pokusie tej uleg­
ną dzieci i wnuczęta Żywii Pląs- 
kowskiej.

We wtorek 13 bm. odbyło 
się kolejne spotkanie pań 
„na zakręcie” w Klubie 
Dziennikarzy „Pod Gruszką”. 
Z przyjemnością informuję, 
że do grona stałych bywal- 
czyń dołączyły nowe panie. 
Jedna z nich od 3. lat sa­
motnie wychowuje czworo 
dzieci mimo, iż jest osobą 
niepełnosprawną. Wzbudziła 
ogólny podziw gdy przyzna­
ła się, że w ostatnim czasie 
ukończyła kurs komputero­
wy, aby móc podjąć pra­
cę (nie ma jeszcze rozwodu i 

M ZAKRĘCIE 
przyznanych alimentów) i 
zapewnić dzieciom byt.

Punktem, na który wszy­
stkie czekałyśmy była wizy- | 
ta w naszym Klubie Andrze- I 
ja Jamroza, znanego krakow- | 
skiego astrologa. Każdej z | 
pań powiedział coś o niej g 
indywidualnie. Z wieloma ; 
umówił się na dodatkowe 
spotkanie, by im postawić 
szczegółowy horoskop — do- 
czący dzieci i byłych współ­
małżonków. Panie na ogół !' 
chciały wiedzieć, jakie popeł- | 
niły w życiu błędy, by ich | 
uniknąć w przyszłości. Pan I 
Jamróz powiedział nam, że I 
każdy zły okres mija — u 
jednych szybciej, u innych 
wolniej. Zwrócił uwagę, że 
nieszczęścia dotykające czło­
wieka nie muszą być czymś 
ostatecznym, co spowoduje, 
że życie straci sens. Przeci­
wnie — zazwyczaj są począ­
tkiem czegoś nowego i tak 
należy podchodzić do przeci­
wności losu.

To nasze ostatnie spotka­
nie trwało aż 4. godziny, tak 
przyjemnie i dobrze nam się 
rozmawiało. Na następne u- 
mówiłyśmy się jeszcze przed 
Nowym Rokiem: na wtorek 
27 bm. o godz. 18 — jak 
zwykle w „Klubie pod Gru­
szką”. Zapraszamy!

Z okazji świąt Bożego Na­
rodzenia wszystkim naszym 
klubowiczkom oraz sympaty- 
czkom składam życzenia | 
wszelkiej pomyślności.

IZA NOWAKOWSKA E

Jest m z a nawet prze o i w

No i zaczęło się. Szaleństwo 
przedświąteczne w pełnym to­
ku. Wszystkie moje znajome 
rzuciły się w wir pracy. My­
ją sprzątają, czyszczą podło­
gi, dywany i zgoła wszystko, 
co się do czyszczenia nadaje. 
Niektóre nawet biorą w pra­
cy urlop, by zdążyć ze wszy­
stkim na czas.

Ja tego zupełnie nie rozu­
miem. Co każę kobietom, i 
tak zapracowanym przez o- 
krągły rok, w miłym, przed­
świątecznym okresie zaharo- 
wywać się na śmierć? Jaki 
to instynkt stadny kieruje pa­
niami domu, że zamiast do 
fryzjera, wszystkie rzucają się 
do porządków? Czy na świę­
ta musi być w dom,u czyściej 
niz bywa na co dzień?

Przyjemnie jest usiąść w 

czystym pokoju, gdy wokół 
pachnie pastą do podłogi, a z 
kuchni dolatuje woń pieczo­
nego ciasta. I jest to jak naj­
bardziej możliwe do zrealizo­
wania. Pod warunkiem, że nie 
będziemy chciały zrobić wszy­
stkiego i to na dodatek same. 
Lecz by to osiągnąć, przede 
wszystkim trzeba zmienić na- 
stawienie.

Przynajmniej raz na tydzień 
sprzątamy w domu. Do po­
rządków świątecznych przy­

Królowa miotły
stąpmy więc dokładnie z ta­
kim samym nastawieniem, jak 
do cotygodniowych. Czy po to, 
byśmy mogli usiąść do wigi­
lijnego stołu koniecznie musi­
my posprzątać wcześniej na 
wszystkich półkach? Gwaran­
tuję, że karp po żydowsku 
będzie smakował tak samo 
nawet wtedy, jeśli mycie 
szkła w kredensie pozostawi­
my na po świętach.

Jeśli już nie wyobrażacie so­
bie Świąt bez pastowania, 
trzepania dywanów i mycia 
okien, powierzcie ten zaszczyt­
ny obowiązek mężowi. Nawet 
wtedy, jeśli uważacie, że on 
tego nie zrobi dobrze. Także 
dzieci mogą pomóc, jeśli już 
upieracie się przy generalnym 
sprzątaniu.

Jednak namawiam was, by- 
scie chociaż raz spróbowały 
przeżyć Święta bez uprzednich 
męczarni przy trzepaku. Za­
miast tego pójdźcie do fryzje­
ra i do kosmetyczki. Zróbcie 
zakupy pod choinkę takie, by 
każdy obdarowany czuł się 
wyróżniony, Nawet drobiazg 
może sprawić wielką przyjem­
ność, jeśli będzie kupiony z 
myślą o konkretnej osobie. Za­
miast pastować podłogę po­
szukajcie w sklepach czegoś, 

cc sprawi radość najbliższym, j 
Może poświęćcie więcej czasu , 
dzieciom. Zróbcie wspólnie 
łańcuch na choinkę albo za- 
bierzcie pociechę do kina. Sa­
me zobaczycie, jak inaczej bę­
dą wyglądały takie święta. Co 
prawda dywany będą tylko 
odkurzone, a nie wytrzepane, i 
ale za to rodziną zadowolona, 
choć pewnie mocno zszokowa­
na twoją postawą.

A tak naprawdę to najbar­
dziej namawiam was na wy­
jazd ną całe święta. Nie tyl- . I 
ko zwalnia was to od obo­
wiązku przedświątecznych po­
rządków, ale także pozwala 
w wolne od pracy dnt rzeczy­
wiście wypocząć. Czego przed- ' 
świątecznie życzy Wam

BKATA *

( Święta za niespełna tydzień,
i i przed każdą panią domu,
.( zwłaszcza tą, która nie jest
/ „etatową” gospodynią domo-
') wą pojawia się dylemat — 
3 co zrobić, aby dom, który czę- 
J sto z racji zapracowania i per- 
} manentnego braku czasu by- 
C najmniej nie lśni jak lustro, 
£ doprowadzić do stanu ideal- 
f nej czystości.
4 Metoda na to jest prakty- 
k eznie jedna — trzeba zagonić 
( całą rodzinę do roboty. I nie 
f przejmować się protestami, że 
) mąż czy dziecko nie ma cza- 
j su, źe lepiej w brudzie, ale 
j za to wesoło i w dobrym hu- 
) morze, że co komu po Swię- 
4 tach, jeśli do stołu zasiądzie 
a z myślą, by jak najszybciej 
4 wszystko się skończyło i by 
j w końcu można się było po 

przedświątecznym szale wy­
spać.

Jeżeli nic nie poskutkuje, 
trzeba rodzinie uświadomić, 
że tradycja robienia porząd­
ków ma swoje głębokie, „hi­
gieniczne” uzasadnienie. „Od 
zawsze” było wiadomo, że 
przynajmniej dwa razy do ro­
ku dom poddawano dokład­
nym porządkom. Wszyscy ci, 
którzy na co dzień do ładu 
nie przywiązują wielkiej wa­
gi, powinni sobie ,}na rozum” 

Tak, jak to drzewiej bywało..
wytłumaczyć, że gdyby nie te 
Święta, to nie byłoby solid­
nego bodźca do gruntownego 
odczyszczenia kątów i zaka­
marków, w które przez okrą­
gły rok upycha się różne „do­
bra”, by nie wchodziły w o- 
czy i nie psuły dobrego hu­
moru.

Pomijając już estetyczno- 
-higieniczny aspekt przedświą­
tecznych porządków, to war­
to poświęcić parę godzin na 
odgruzowywanie właśnie róż­
nych zakamarków z nadzieją, 
że może nareszcie uda się od­
naleźć zimowe buty, kupione 
w łecie, ale tak dobrze scho­
wane, źe przez kilka miesię­
cy nie udało się ich w róż­

nych schowkach zlokalizować. 
A poza wszystkim — jak 
miło, gdy Święta przebiegają 
w nieco innym anturażu niż 
wszystkie codzienne obiady, 
spotkania z przyjaciółmi czy 
zwykłe rodzinne posiady.

warto 
gdyby 

wspar- 
zrywie

1 ten argument 
przedstawić rodzinie, 
stanowczo odmawiała 
cia w szaleńczym 
sprzątania mieszkania.

Bo przecież, oprócz wartości 
duchowych, Święta mają dać 

poczucie czegoś zupełnie od 
codzienności odmiennego. A 
to możemy zapewnić sobie, 
gdy sami się o to — nie u- 
krywam, źe ciężką pracą — 
postaramy.

Bo jaka to przyjemność, za­
siadać do uroczystej kolacji 
pomiędzy stertą nie uprasowa­
nej bielizny, i dochodzącym 
spod wersalki smrodkiem 
skarpetek zostawionych przez 
roztargnionego męża. I czy 
przez niedomyte okno można 
wypatrzyć pierwszą gwiazdkę 
w wigilijny wieczór?

Wspaniałych efektów przed- 
śiijiąteczńych porządków - ży­
czy Wam MONIKA
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Lżejsze życie
— Nie wierzę w pogodne gru­

basy — powiedziała dr Beata 
Będzińska podczas konferen­
cji prasowej, jaką zorganizowa­
ła 14 bm. w Krakowie. — 
Wszystkie osoby z nadwagą są 
znerwicowane w mniejszym lub 
większym stopniu, wszystkie 
także mają problemy ze zdro­
wiem, choć często nie zdają so­
bie z tego sprawy.

Dr Będzińska od 12. lat pro­
wadzi gabinet odchudzania w 
Łodzi. Jest lekarką, która w 
tym względzie ma na pewno 
największe sukcesy w Polsce. 
Odchudziła wielu grubasów. Od­
chudziła także ludzi z relatyw­
nie niewielką nadwagą (dla 
których była ona jednak prob­
lemem), przywracając im pogodę 
ducha, a nierzadko szczęście ro­
dzinne.

Warto wiedzieć, że od niedaw­
na dr Będzińska raz w tygodniu 
przyjmuje także pacjentów w 
Krakowie.

My ze swej strony przypomi­
namy wszystkim krakowskim 
grubasom, które marzą o schu­
dnięciu: w styczniu chcemy 
inaugurować działalność klubu 
grubasów, jak go na razie umo­
wnie nazywamy. Razem będzie 
nam łatwiej zrzucać kilogramy. 
Na razie czekamy na listy z ak­
cesem do naszego klubu. To się 
uda! Tak jak udało się naszej 
redakcyjnej koleżance, która w 
8 miesięcy zrzuciła 28 kilo! (e)

Ma małą córeczkę, Martunię, 
która dokładnie w Wigilię skoń­
czy dwa latka. Wyjazd do Wro­
cławia, gdzie została zaproszona 
na 18. Spotkania Teatrów Jed­
nego Aktora i Małych Form 
Teatralnych był więc poważ­
nym uszczerbkiem w wolnym 
czasie, który zwyczajnie aktor­
ka poświęca dziecku. Dlatego 
zaraz po zaprezentowaniu swo­
jego przedstawienia zebrała się 
i wróciła do domu do Krako­
wa. Z braku czasu nie obejrza­
ła spektakli, przygotowanych 
przez kolegów. Przed wyjazdem 
kupiła tylko jedną gazetę, nie 
wiedziała więc, jak prasa i pu­
bliczność odebrała zaprezento­
wany przez nią „Manifest” wg 
Witkacego, pokazany jako dru­
gie przedstawienie w czasie wro­
cławskich spotkań. Toteż nie 
mogła wprost uwierzyć, gdy o- 
trzymała telegram z Wrocławia 
z gratulacjami ża otrzymanie 
głównej nagrody im. Lidii Zam­
ków i Leszka Herdegena w wy­
sokości 10 min zł. Tradycyjnie 
nagroda ta fundowana jest przez 
władze miasta, a przyznawana 
przez głosującą publiczność. 
Pani Ziuta Zającówna otrzyma­
ła także dwie inne nagrody: 
słynne Grand Prix Rodziny Ge- 
rasów oraz nagrodę Danuty 
Wielebińskiej.

— „Manifest" nie był Pani 
pierwszym monodramem, poka­
zywanym we Wrocławiu?

— Rzeczywiście nie. Po raz ■ 
pierwszy pojechałam do Wro­
cławia z „Pieśnią o miłości i 
śmierci korneta Krzysztofa von 

Rilke” R. M. Rilkego. Zrobiłam 
także m. in. „Anhellego” J. 
Słowackiego oraz fragmenty z 
„Trenów Jeremiasza”.

— Wszystkie tytuły brzmią 
bardzo poważnie. Dlaczego wy­
biera Pani akurat tak ciężką, 
trudną literaturę na scenę? Czy 
nie jest prościej i przyjemniej 

SZTUKA ELITARNA
zagrać coś wesołego, co rozba­
wi publiczność?

— Odpowiadając krótko: 
przede wszystkim dlatego, że 
taką mam naturę. A publicz­
ność zawsze ma wybór. Może 
pójść na spektakl, który ją roz­
bawi. Teatr jest sztuką elitar­
ną. Nie wszystko musi wszyst­
kich fascynować. Nie sądzę też, 
by wszyscy musieli akceptować 
to, co ja robię. Dla mnie mono­
dram jest formą wolności wy­
powiedzi. A skoro tak, wybie­
ram to, co mnie interesuje. Nie 
chciałabym w teatrze jednego 
aktora wykonywać „prac zleco­
nych”.

— Czy jednak treści, zawarte 
w Biblii albo utworach Słowac­
kiego nie są dla dzisiejszego wi­
dza nazbyt archaiczne?

— Nie sądzę. W „Anhellim” 
np. jest wiele aktualnych myśli, 
które tylko trzeba z jednej stro­
ny umieć przekazać, a z dru­
giej — chcieć usłyszeć. Teatr 
jednego aktora to jest spraw­
dzian bezwzględny. Kontakt z 

widzem albo się nawiązuje, al­
bo nie 1 aktor od wejścia na 
scenę to wie.

— Jak było z „Manifestem”.
— Zależy gdzie. W Ustce np. 

grałam w zaimprowizowanych 
warunkach w Domu Kultury 
przed 200-osobową widownią. 
Sama młodzież, dla której Wit­

kacy najwyraźniej był odkry­
ciem. Wspaniały kontakt. W 
Krakowie za to w piwnicy na 
Kanoniczej grałam przed bardzo 
wątłą widownią. Zwyczajnie — 
nie miałam czasu na jej zorga­
nizowanie. Podczas wrocław­
skich spotkań atmosfera była 
wspaniała, więc i grało mi się 
znakomicie. Czułam tę interak­
cję z widzami...

— ... jedna z gazet napisała 
nawet, że za główną nagrodą 
dla Pani szczególnie optował pe­
wien muzykolog z Leszna, któ­
remu podczas monodramu usia­
dła Pani na kolana?

— No cóż, jak się okazuje, 
wszystkie środki prowadzące do 
celu są dobre... Ale serio: we 
Wrocławiu były także inne 
przedstawienia i inne nagrody. 
Zęby chociaż wymienić: Irena 
Jun pokazała „Nie ja” Becketta, 
Grażyna Barszczewską „Kobieta 
— Aha!”, do tekstów Tuwima 
i Hemara, Nina Repetowska z 
Krakowa „Genialną Frau, czyli 
rzecz o Gabrieli Zapolskiej”, 

Artur Barciś „Grę — musical 
dla jednego aktora” W. Młynar­
skiego i M. Sosnowskiego. Na­
grody otrzymali m. in. Edward 
Zentara za „Romans z Monizą 
Clavier” — dziennikarzy oraz 
Cezary Zak za „Kontrabasistę” 
Siiskinda — radia ESKA, które 
zafundowało mu wycieczkę do 
Paryża.

— A my w Krakowie? Gdzie 
i kiedy możemy zobaczyć ^Ma­
nifest”? Czy będzie pokazywany 
w Pani macierzystym teatrze?

— Nie każdy teatr jednego 
aktora mieści się w formule te­
atru zawodowego, więc dopraw­
dy nie wiem, jak to będzie w 
moim teatrze. Co do Krakowa: 
wszystko zależy od propozycji. 
To jest przedstawienie, które 
można zagrać wszędzie, od piw­
nicy po salę w domu kultury. 
Na razie po raz drugi jadę z 
nim do Poznania. To prawda, 
daleko, ale przyjeżdżam na go­
towe i gram przy pełnej sali. 
Nie muszę być organizatorem 
własnego przedstawienia.

— Gratulujemy i życzymy 
kolejnych głównych nagród.

ELŻBIETA SETTNER

Ziuta Zającówna jest ak­
torką w Teatrze Ludowym. 
Ukończyła krakowską PWST 
w 1981 r. Grała w teatrach 
w Jeleniej Górze i Tarnowie. 
Poza pracą zawodową w te­
atrze Ziuta Zającówna pa­
sjonuje się małą formą. Jej 
monodramy zdobywały na­
grody na licznych konkur­
sach.

Wieczór z „Twoim Stylem**
Niemal wszyscy lubimy czy­

tać pamiętniki i prywatne zwie­
rzenia znanych osób. Jest w nas 
jakaś ciekawość życia innych, 
szczególnie tych, którym udało 
się coś osiągnąć. Być może szu­
kamy odpowiedzi na pytanie, 
jak oni to zrobili? Być może 
zastanawiamy się, co trzeba 
mieć i jak trzeba żyć, by od­
nosić sukcesy?

Grudniowy numer „Twojego 
Stylu” przynosi aż trzy takie 
materiały. Pierwszy o życiu 
Natalii Kukulskiej, dziś już 
dojrzałej (i bardzo podobnej do 
matki) córki Anny Jantar. Dru­
gi — o rodzie profesora Jana 
Miodka. Trzeci — o Bogusławie 
Wołoszańskim i jego rodzinie. 
Szczególnie jednak chciałabym 
polecić jeszcze inny artykuł: 
rozmowę Krystyny Kofty zprof. 
Januszem Czapińskim pt. „Ce­
bulowa teoria szczęścia”. 
Ta rozmowa, błyskotliwie 
prowadzona, jest fascynują­
ca, mimo że bohater nie jest 
osobą szczególnie znaną. Bar­
dziej znana jest jego była żona 
Magda Czapińska, autorka. m. 
in. tekstu piosenki „Wsiąść do 
pociągu byle jakiego”.

„Twój Styl” od pewnego cza­
su bardzo poważnie zmniejszył 
ilość tekstów psychologiczno-so- 
cjologicznych. W numerze grud­
niowym, w którym wyczuwalne 
jest niestety zmęczenie auto­
rów, jest tylko jeden taki tekst: 
o zazdrości. Interesujący, choć 
niestety wtórny. Szkoda. (e)

Nadchodzi czas na odświętny 
nastrój. Szyk, spotkania i sza­
leństwa. Przy ogromnej możli­
wości wyboru spośród stylów, 
tendencji, długości i kolorów, w 
tym roku największy nacisk 
kładzie się na kobiecość i 
wdzięk. Kogo nie stać na kup­
no nowych kreacji, może wyko­
rzystać te, które już posiada, 
uatrakcyjniając je nowymi do­
datkami, a wtedy nabiorą zupeł­
nie innego charakteru.

Weźmy np. prostą, małą czar­
ną sukienkę, do której dodamy 
sznur pereł. Nadamy jej zupeł­
nie nowy styl, wkładając zako- 
ląnówki lub rajstopy typu „cu- 
issardes”, które są hitem tego 
sezonu (matowe lub wzorzyste, 
do połowy uda, a wyżej przezro­
czyste).

Szalenie modinym akcentem i 
nieodłącznym atrybutem kobie­

cości są obecnie wysokie, a ra­
czej bardzo wysokie obcasy, a 
także długie do połowy uda, bu­
ty.

Kobiecość zresztą lansują

Kobiecość
wszyscy kreatorzy, przy czym 
najlepiej widziane jest nie śle­
pe naśladownictwo proponowa­
nych fasonów, a uwypuklenie 
własnego stylu i indywidual­
ności. Lecz granica może tu być 
bardzo cienka i trzeba . uwążąć, 
aby naprawdę stać się kobietą 
olśniewającą, zadbaną, wysma­
kowaną, ale nie wulgarną. Pro­
pozycje bowiem niektórych pro­
jektantów można śmiało porów­
nać do mody buduarowej.

Modne są szorty, ale tym ra­

zem dopasowane i krótkie, któ­
re także nosi się z omawianymi 
dodatkami.

Również z mody letniej pozo­
stała i bardzo się umocniła od­
słonięta talia. Jest to dobra 
propozycja akurat na wieczorne 
szaleństwa. Może to być dosłow­
nie goły brzuch, odsłonięty pę­
pek (oczywiście, jeżeli ktoś ma 
ładny) — czyli wszelkie krótkie 
bolerka, krótkie bluzeczki ■ za­
krywające biust, a do tego mi- 
kromini, najlepiej biodrówka. 
Modne: są też ażury. Wtedy go- 

absolutna
lizną prześwituje przez koron­
ki czy inne wzory.

Bardzo ciekawą propozycją 
jest wydłużony gorset z szorta­
mi.

Kobiecość absolutna, wcięta 
lub odsłoniętą talia, podkreślo­
ne biodra i biust, piękne nogi 
wyeksponowane jeszcze bardziej 
dzięki wysokim obcasom. Mini 
i plisowane krótkie spódniczki, 
gorsety i dekolty, szlachetne 
tkaniny. Jak najdalej od nie­
dbalstwa! saba

Kiedy odsłaniamy ramiona 1 
ręce, widoczne są również łok­
cie. Grudzień i kolejne miesiące 
obfitują w różnego rodzaju o- 
kazje i bale, kiedy nasze wie­
czorowe kreacje często więcej 
odsłaniają niż zasłaniają. Pa­
miętajmy więc,: że nie wystar­
czy makijaż, fryzura i manicu­
re. gdy łokcie są zaniedbane. 
Często zdarza się. że młode 
dziewczyny mają sikorę jak tar­
ka. Ale o zrogowaciały naskórek 
łokci można i trzeba zadbać. 
Większość nie wie. że na nie 
pielęgnowanych łokciach tak sa­
mo tworzą się zmarszczki, jak w 
okolicy oczu, a można tego łat­
wo uniknąć. Rano i wieczorem 
dobrze jest gruntownie szczot­
kować ramiona i łokcie (ale 
biodra i uda też) specjalną 
szczotką, szorstką myjką czy 
rękawicą, z dodatkiem odpowied­
niego. nie wysuszającego mydła 
lub żelu. Przy osuszaniu rów­
nież masować skórę szorstkim 
ręcznikiem, a następnie wklę- 

. pać spec jalny balsam lub krem 
do ciała. Na łokcie nie żałuje­
my tłustego kremu lub oliwy. 
Szorstkie łokcie można również 
delikatnie „polerować” pumek­
sem lub myjką ryżową; przed­
tem jednak trzeba wymoczyć je

Piękna

w wodzie z mydłem, ą na ko­
niec nie zapomnieć o kremie. 
Dobre wyniki przy omawianych 
wadach skóry może dać specjal­
na. peelingująca maseczka z o- 
trębów i płatków owsianych.

Dbaj o łokcie!
Otręby wymieszać z odrobiną 
gorącej wody (może być mleko) 
aby powstała gęsta papka. Ciep­
łą papką pokrywamy szorstkie 
miejsca ną skórze, i. czekamy aż 
zascłihie, a następnie suchą ma­
sę rozcieramy otwartą dłonią. 
I znowu po tym zabiegu koniecz.- 
ne jest zastosowanie kremu czy 
balsamu.

Zrogowaciały naskórek na 
łokciach można usunąć mocze­

niem w ciepłej oliwie (oliwkę 
podgrzewamy przedtem w ką­
pieli wodnej, powinna być ona 
ciepła, ale nie gorąca, by uni­
knąć oparzenia). Zanurzyć łok­
cie w miseczkach napełnionych 

oliwą (można dodać też ;kilka 
kropli witaminy E i trochę so­
ku cytrynowego) , trzymać 5—10 
minut. Nawet najtwardsza, zro- 
gowaciała skóra odzyska mięk­
kość, i elastyczność najdalej po 
sześciu takich kąpielach Można 
też ną noc zastosować masecz­
kę z tłustego kremu .nakładając 
przy tym na łokcie bawełniane 
skarpetki z obciętymi stopami.

(S)

Nie po raz pierwszy prezen­
tację osób na łamach tej ru­
bryki rozpoczynamy tradycyj­
nie: jest dobrze, ale może być 
inaczej.

Pani Renata Szarek — prze­
miła 28-letnia osoba postawiła 
na odwagę: „Dlaczego się nie 
zabawić, tym bardziej, jeżeli 
wiąże się to z miłym relaksem 
i ciekawością innego wizerun­
ku”. Pani Renata ma synka 
Piotrusia, męża i psa (równo­
rzędny członek rodziny), a w 
kręgu jej zainteresowań jest 
m. in. medycyna niekonwencjo­
nalna.

usta delikatnie obrysowane kon- 
turówką w kolorze miedzianego 
brązu i wypełnione pomadką 
Cayenne.

Wizerunek pani Renaty uzu­
pełniliśmy absolutnie znakomi­
tym kostiumikiem w stylu pen- 
sjonarskim, który doskonale 
harmonizuje z jej osobowością.

wiem jej cera jest szczególnie 
wrażliwa, alergiczna. Wykona­
no więc zabieg o pięknej naz­
wie „świetlisty blask” Na wstę­
pie dokładnie zmyto twarz spe­
cjalnym żelem, a potem cie­
płym, mokrym ręcznikiem. Po-

Kosmetyczka objęła panią Re­
natę specjalną opieką, albo-

Tak wyglądała pani Renata przed...

nałożono grubą warstwę 
wodą i 
masażu 

Hy-

tem 
gommage, zroszono go 
wykonano masaż. Po 
przemyto skórę tonikiem 
dra, po czym kosmetyczka 
wklepała dzienny krem Riche.

Z fryzurą pani Renaty mia­
łyśmy jednak spory kłopot. To, 
co Państwo widzicie na zdję­
ciu nie jest ostatnim słowem. 
Ale przy tak bardzo zniszczo­
nych trwałą włosach, nie mo­
głyśmy uzyskąć innego efektu. 
Na włosach został wykonany 
balejage (rozjaśniający) w celu 
stonowania nałożonej wcześniej

chny. Następnie całe włosy zo­
stały pokryte „colour-tuch” w 
kolorze miedzi. Właśnie ze 
względu na bardzo duże uszko­
dzenie włosów nieodpowiednią 
trwałą, fryzjerka wykonała spo­
re strzyżenie, ,z lekkim wydłu­
żeniem tyłu. Włosy zostały od­
powiednio wycieniowane.

Do tego koloru włosów do­
brałyśmy odpowiedni makijaż, 
w ciepłej, jesiennej tonacji. Na 
twarz nałożono podkład Maxa 
Factora w kolorze naturalnego 
beżu, puder sypki naturalny. 
Róż na policzki — delikatna

terracota. Cienie na powiekach 
to jasny beż, a w kącikach i 
we wgłębieniu powiek, także 
lekko pod dolną' powieką — 
popiel z brązem. Rzęsy podkre­
ślone tuszem czarnobrązowym,

Przypominamy naszym Czy­
telniczkom, że wszystkie chętne 
do zmiany swojego wizerunku 
Panie zapraszamy do wzięcia 
udziału w naszych Metamorfo­
zach (zupełnie bezpłatnie). Zgło­
szenia wybieramy/losowo, w ko­
lejności nadsyłania ofert pod ad­
resem redakcji.

FRYZURA:

pani Małgosia Babicz

ul. Borsucza 20, tel. 67-10-73

OPIEKA KOSMETYCZNA:

pani Maga Uznańska

Yves Rocher, ul. Karmelicka 14, teł. 22-28-68

MAKIJAŻ:

Pani Małgosia Kofińska

ul. Racławicka 56, tel. 66-80-50

UBIORU UŻYCZYŁA

Firma „MW-Prestige” ul. Karmelicka 14

OPRACOWANIE I STYLIZACJA CAŁOŚCI:

SABA PIETKIEWICZ
...a tak po metamorfozie.

Fot. JADWIGA RUBIS
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Polski “opel astra 1,4”
Korespondencja z Rio de Janeiro

(Auto test Dziennika)

Montowany na Żeraniu „opel astra 1,4” to idealne auto dla pol­
skiej rodziny. Abstrahując od ceny tego pojazdu, która nieste­
ty nie jest do przyjęcia — przynajmniej obecnie — przez 

przeciętnego Polaka samochód ten spełnia wszystkie oczekiwania
stawiane przed autem dla 4—5-osobowej rodzinr

Płynna jazda

„Oplem astra 1,4", nawet po 
dziurawych krakowskich uli­
cach jeździ się wygodnie, do­
woczesne zawieszenie z przodu 
kolumny McPhersona z waha-

Bezpieczeństwo 
urzede wszystkim

Współczesny samochód musi 
być bezpieczny. Polska „astra”, 
nawet w podstawowej wersji, 
czyli bez poduszek powietrz­
nych dla kierowcy i pasażera 
spełnia te wymogi. Świadczy o 
tym chociażby opisane poniżej 
zdarzenie.

Dużo miejsca

Jedną z największych zalet 
„opla astry” jest przestronność 
kabiny pasażerskiej i bagażni­
ka. Podróżowanie tym pojaz­
dem nawet w 5 osób nie jest 
uciążliwe — tak kierowca jak i

czem trójkątnym i stabilizato­
rem a z tyłu wahacze wleczo­
ne połączone tylną osią ze Sta­
bilizatorem, sprężynami śrubo­
wymi i amortyzatorami telesko­
powymi skutecznie złagodzą 
każdą nierówność. Podczas jaz­
dy z prędkością do 126 km/h

Ekonomiczny silnik

Pomimo stosunkowo słabego 
silnika — w testowanym przez 
nas pojeździe zamontowano je­
dnostkę o pojemności 1389 ccm 
(moc 69 kM) z jednopunktowym 
wtryskiem paliwa — „astra 
1,4” jest autem dynamicznym, 
a przede wszystkim ekonomicz­
nym. Maksymalna prędkość 160 
km/h i przyspieszenie od 0 do 
10'0 km/h w 16 sekund jest ab­
solutnie wystarczające na tego 
typu pojazd. Jeżdżąc nawet z 
maksymalną prędkością testo­
wany przez nas pojazd nie 
chciał spalić więcej niż 8 li­
trów na 100 km. Poruszając się 
z prędkością 110—120 km/h na­
sza „astra” łykała 6 litrów na 
100 km a w mieście 7.5 1 na 
100 km.

Elastyczność

W niewielu samochodach mo­
żna poruszać się na „czwórce" 
z prędkością 40 i 120 km/h. 
Skrzynia biegów „astry 1,4” jest 
na tyle elastyczna, że wybacza 
także rozpędzanie Sćmochodu 
na., „piątce”. Przy prędkości 
50 km/h na tym przełożeniu 
auto bez sprzeciwu i krztusze­
nia rozpędza się.

W

pasażerowie mają sporo miej­
sca na ncgi, a głowa osobnika 
mierzącego nawet 190 cm nie 
wbija się w dach. Ogromna 
przestrzeń bagażowa (500 dm. 
sześć.) z łątwym dostępem po­
zwala na przewożenie sporej 
ilości bagażu. Po całkowitym 
złożeniu tylnych siedzeń pojem­
ność ta zwiększa się ćk> 1200 
dm. sześć.

praktycznie nie słychać pracy 
silnika. Powyżej tej prędkości 
ilość decybeli dochodząca do 
naszych uszu jest nieco więk­
sza, choć bardziej w tym wy­
padku słychać wiatr, niż pra­
cujący motor.

Wady

Nie ma samochodu idealnego, 
bez wad. Także „opel astra 
1,4” w wersji montowanej na

Żeraniu nie jest ich pozbawio­
ny. Nam brakowało przede 
wszystkim obrotomierza, wspo­
magania kierownicy i możliwo­
ści jej regulacji. Uciążliwy 
zwłaszcza na dłuższych trasach 
może być dla pasażerów tyl­
nych siedzeń brak zagłówków. 
Te braki można oczywiście zni­
welować kupując odpowiednią 
wersję wyposażenia (my jeździ­
liśmy najuboższym modelem o 
symbolu GL).

Czy warto kupować?

Wielu potencjalnych nabyw­
ców samochodów zastanawia się 
nad wyborem auta. „Opla a- 
strę” madę in Poland na pewno 
warto kupić, bo to pojazd no­
woczesny. Pojazd na długie la­
ta. Wydając na niego prawie 
300 min zł trzeba jednak same­
mu wziąć pod uwagę wszystkie 
za i przeciw.

JACEK JURECKI

Czy wiesz, 
źe...

... szwedzkie auta też mogą, 
mieć usterki. W ciągu kilku naj- • 
bliższych miesięcy zostanie skon­
trolowanych ponad 40 tysięcy 
„saabów", w których wykryto 
błąd w światłach hamowania. 
Otóż w „saabach” wyprodukowa­
nych w 1993 roku w czasie ha­
mowania światła stopu nie zapa­
lają się, lub po ściągnięciu nogi 
z pedału nie chcą zgasnąć. Przy­
czyną jest źle zamontowany styk 
świateł.

*

Podróżując po brazylijskich miastach takich jak Manaus, czy Rio 
de Janeiro trudno nie zauważyć jakie koncerny samochodowe 
zadomowiły się w tym kraju. Obok „volkswagenów”, a konkre­

tnie modelu „gol” (to taka brazylijska odmiana „golfa”) i „opli” 
(przede wszystkim są to „corsy”) oraz „fordów” (z modelem o na­
zwie „escort hobby”) najwięcej na drogach tego kraju spotyka się... 
„fiatów”.

Turyński koncern pojawił się w Brazylii przed 18 laty. Na po­
czątku odbywał się tam prosty montaż niektórych modeli „fiatów”, 
z czasem powstała duża i nowoczesna fabryka. Dzisiaj tamtejszy 
rynek opanowany jest w znacznej mierze przez brazylijskie „fiaty”, 
które produkowane są w kilku wersjach. Obok „uno” (Jm. in. w 
wersjach „mile”, „elba”, „turbo”, „panorama”) brazylijska filia Fia­
ta wytwarza także „tempry”. Najbardziej interesujący, nieznany cał­
kowicie w Europie jest nowy, 2-drzwiowy model tego samochodu 
wyposażony w 2-litrowy silnik z turbodoładowaniem. Ten bardzo 
mocny pojazd (prędkość maksymalna 220 km/h, przyspieszenie od 
0 do 100 km/h w 8,2 sek) pojawił się już w brazylijskich salonach 
sprzedaży Fiata (kosztuje aż 32 tysiące dolarów!).

Sprzedaż „fiatów” oparta jest na sieci głównych dealerów (jest ich 
w całej Brazylii około 300 a docelowo ma być 600) i ich agentów, 
czyli’ subdealerów (podobne rozwiązanie ma być już nieba­
wem zastosowane w Polsce).

i J ”

„Eurobarra”, czyli jeden z największych salonów Fiata 
w Pm de Janeiro.

Byłem manekinem...

... Chiny przodują w produkcji 
jednośladów. W 1993 roku w 100 
chińskich fabrykach powstało 3,3? 
min rowerów i motocykli. Na 
chińskim rynku motocyklowym 
dominują firmy z Japonii (Hon­
da, Suzuki, Yamaha). (A)

Fot. KRZYSZTOF POLINARSKI

Dziennikarze, testujący auta, z reguły koncen­
trują się na ich osiągach, komforcie, opisują 
swoje wrażenia estetyczne... W dziedzinie bez­

pieczeństwa biernego są z oczywistych przyczyn 
skazani na wykorzystanie informacji, których pro­
ducent pojazdu dostarczył im na podstawie wła­
snych prób, przeprowadzonych na manekinach. Na­
wet jeśli auto wypadlo w nich dobrze, czytelniko­
wi ma prawo pozostać cień wątpliwości: a nuż to 
tylko reklama? Może żywy człowiek zniósłby crash- 
-test gorzej niż manekin? Ponieważ z takimi sy­
gnałami od naszych Czytelników spotkaliśmy się 
wielokrotnie, a Czytelnik nasz pan, postanowiliśmy 
przełamać dotychczasową niemoc mediów w tej 
dziedzinie i wyręczyć manekiny.

Okazja nadarzyła się w poniedziałek — niżej 
podpisany jechał ..oplem astra 1,4” z Krakowa do 
Warszawy, poranek był mglisty, jezdnia mokra i 
śliska, a czasu na podróż mało... Parę pierwszych 
prób skończyło się niestety niepowodzeniem — 
„rodzinny” przecież samochód ze stoickim spoko­
jem znosił wszelkie dziwne manewry kierowcy i 
konsekwentnie odmawiał udziału w teście zderze­
niowym. Może dlatego, że zapomniałem zapytać o 
zgodę jego właściciela, General Motors Austria?, 
(niniejszym przepraszam za roztargnienie). Ale cóż 
może bezduszna maszyna w konfrontacji z wolą 
człowieka? Tuż za Miechowem wreszcie udało się. 
W czasie ścinania prawego zakrętu przednie kola 
napotkały warstwę błota na asfaltowym poboczu 
i tył zabrał się do wyprzedzania przodu auta. W 
tym miejscu muszę prosić o wybaczenie Czytelni­
ków — na chwilę się zawahałem i wiedziony zwy­
kłym ludzkim, strachem chciałem zrezygnować z 
doprowadzenia do końca zadania, którego się do­
browolnie podjąłem. Dałem kierownicą kontrę w 
Izwo i... na ułamek sekundy zdjąłem nogę z gazu, 
co w autach z tylnym napędem, którymi posłu­
guję się na co dzień, wielokrotnie ratowało mnie 
w podobnych sytuacjach od opuszczenia drogi. Kie­
dy przypomniałem sobie, że tym razem „ciągną 
mnie” przednie koła i dodałem gazu — było już 
zbyt późno. Poczciwy „opel” zrobił dokładnie to, 
o co poprosiłem go w języku, którym dobry sa­
mochód zwykł porozumiewać się z kierowcą: za­
cieśnił zakręt jeszcze bardziej i przednimi kołami 
wpadł w miękką, głęboka glinę pasa przydrożnego. 
Potem było pierwsze salto — mniej więcej przez 
przedni, lewy reflektor, odbicie dachem i jeszcze

kilka koziołków przez burtę. Nie powiem, nie było 
to nawet nieprzyjemne — oglądanie świata w ka­
lejdoskopie jest niezapomnianym przeżyciem este­
tycznym, a cały czas byłem przekonany, że nic 
złego nie ma prawa mi się stać. Czyżby siła re­
klamy, przedstawiającej „ople” jako auta bezpie­
czne? Nie wiem — ale pozostaje faktem, że przez 
dobrych parę sekund koziołkowania martwiłem się 
bardziej o brak zgody GM Austria na tak niety­
powe wykorzystanie powierzonego „Dziennikowi” 
auta, niż o własne życie... W czasie ostatniego fi­
kołka z czystym sumieniem zaliczyłem „oplowi” 
duży punkt za solidne wykonanie kabiny pasażer­
skiej. Strach pojawił się dopiero wtedy, kiedy wóz 
znieruchomiał, leżąc na dachu kilkadziesiąt me­
trów od miejsca wypadnięcia z szosy. Benzyna! 
Wybuchnie — nie wybuchnie — wybuchnie... Od- 
cinacz dopływu paliwa zadziałał bezbłędnie. Nie 
wybuchło. Drugi punkt... Pasy odpiąłem bez tru­
du, położyłem się na dachu i wyczołgałem na ze­
wnątrz przez boczne okno. Potem, gdy ekipa po­
mocy drogowej odwróciła samochód kołami to dół, 
okazało się, że wcale nie musiałem wciągać brzu­
cha przy tej operacji — mimo solidnie pogiętej 
blachy wszystkie drzwi bez trudu dawały się o- 
twierać. Punkt za łatwość powypadkowej ewakua­
cji.

Załoga karetki pogotowia, policjanci i przypad­
kowi widzowie oglądali mnie z pewnym niedowie­
rzaniem. Pogruchotane auto i rozrzucone na prze­
strzeni kilkudziesięciu metrów „drobiazgi" nale­
żące do jego wyposażenia pozwalały spodziewać 
się co najmniej równie efektownie pokiereszowa­
nych zwłok. Tymczasem obok stał facet w całkiem 
dobrym stanie, jedynie trochę utytłany błotem i z 
podrapanym czołem, bo... własna torba podróżna, 
niedbale rzucona na przednie siedzenie, w czasie 
któregoś fikołka stłukła mu okulary.

Gwoli ścisłości sprawozdania; staranna prześwie­
tlenia nie wykazały u mnie żadnych urazów, jak 
dotąd nie wystąpiły też żadne typowe objawy — 
częstego w podobnych sytuacjach — wstrząsu mó­
zgu. Założyłem rezerwowe okulary, paraddję z pla­
strem na czole, samochód prowadzę spokojnie, bo 
— na wszelki wypadek — podobne testy innych 
marek pożostawiam kolegom po piórze. Oczywi­
ście, jeśli mieliby taką ochotę.

WITOLD SOKALA

Auto 
dla Chińczyka

Ponad 20 światowych produ­
centów' samochodów zebrało się 
w Pekinie na sympozjum po­
święconym ewentualnym inwe­
stycjom w tym kraju. Gospo­
darzom zależy przede wszyst­
kim na uruchomieniu produk­
cji taniego auta rodzinnego.

W Chinach wyprodukowano 
w 1993 roku 230 tys. samocho­
dów, co jest znacznym skokiem 
w porównaniu, z 1986 rokiem, 
kiedy tó linie montażowe chiń­
skich fabryk samochodowych o- 
puściło 10 tys. aut. Do końca 
wieku Chińczycy planują jed­
nak zwiększyć produkcję aż do 
6 min samochodów rocznie.

Obecnie jeden Chińczyk na 
20 tys. posiada prywatne auto. 
Na 10-00 Chińczyków natomiast 
przypada 1,2 samochodu pasa­
żerskiego (średnia światowa 
90,9). Zaledwie 5 proc, z 1,2 min 
samochodów osobowych należy 
do prywatnych osób. Spośród 
1,2 mld obywateli Chin zaled­
wie 60 tys. może cieszyć się 
posiadaniem własnego samocho­
du. (K)

Redaktor odpowiedzialny

JACEK JURECKI 
TEL. 21-19-58 O

Obecnie kupno samochodu w Brazylii to jednak tylko teoria. W 
kraju tym jakiś czas temu wprowadzono bowiem... przedpłaty na 
auta. Akcja trwała jednak bardzo krótko; zainteresowanie tą formą 
nabycia samochodu z powodu bardzo dużej inflacji było tak wiel­
kie, że przerosło możliwości produkcyjne.

Przedpłata polegała na 100-procentowej zaliczce z gwarancją ce­
ny. Nie ma się więc czemu dziwić, że już w przeciągu miesiąca 
sprzedano całą roczną produkcję wszystkich brazylijskich fabryk sa­
mochodów.

Obecnie w salonach samochodowych, które niczym nie odbiegają 
od standardów europejskich (brazylijski dealer Fiata ma aż 18 
procent marży, ma więc z czego utrzymywać na przyzwoitym po­
ziomie swój salon) stoją wyłącznie nowe auta pokazowe (czyli nie 
do kupienia) oraiz pojazdy... używane. Te ostatnie zresztą, z powo­
dów o których piszemy powyżej są droższe niż fabrycznie nowe, 
które można kupić jedynie na czarnym rynku.

'BBBS
tel.(012)11-30-09 

11-27-95

KONTYNGENT '95 
także TIPO i TEMPRA 

(również COMBI)
• zawsze ponad 200 samochodów do wyboru
• gwarancja ceny dewizowej przy zakupie na raty w systemie 
lnvest Banknp. PUNTO - i rata 10% - ok. 24 min. następnie 
3 x po ok. 5.3 min i odbiór samochodu (losowanie 3 samochodów 
i 2 mieszkań co miesiąc) 

autoryzowany serwis, alarmy, blokady

Zapraszamy do naszego Salonu 
od poniedziałku do pigtku 8-17 

sobota, niedziela 8-13
POLINAR KRAKÓW,uL Ofiar Dflbia 14
(re ko m e n d u je n as p o n a <1200 0 s a mo c h o d.ó w. 

sprzedanych w kontyngencie'93 i '941
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„Mitsubishi mirage” dla Piotra Cekiery?

Krakowski mistrz Fobki
Czy znasz puzEpisy 
Ruchu dRoqoweqo

Fot. Jadwiga Rubiś

Tegoroczny sezon w sportach samochodowych 
dobiegł końca. Wczoraj, oddział krakowski Pol­
skiego Związku Motorowego uroczyście podsu­

mował jego rezultaty (napiszemy o tym za tydzień) 
ale już dzisiaj wiadomo, że największy sukces spo­
śród zawodników Automobilklubu Krakowskiego 
odniósł Piotr Cekiera jeżdżący w rajdach z Artu­
rem Kobozem. Wspólnie wywalczyli oni tytuł raj­
dowych mistrzów Polski w klasie N 2. a pan 
Piotr tytuł mistrza Polski w wyścigach górskich w 
klasie N 2 oraz II wicemistrza Polski w wyścigach

górskich w grupie II. Załoga ta reprezentowała 
(społecznie!) barwy Aąuilla Rally.

W przyszłym roku załoga Cekiera — Koboz po­
jawi się znowu na rajdowych i wyścigowych tra­
sach. Jeszcze nie wiadomo czy startować będą da­
lej „hondą civic Vti”, czy też uda się im przesiąść 
na inny pojazd (być może „mitsubishi mirage”). 
Jedno jest jednak pewne, znając ich ambicje i 
profesjonalne podejście do tego co robią na pewno 
odnosić będą kolejne sukcesy. Życzymy im tego.

(F)

TECHNIKA FORMUŁY 1

Twardy jak... włókna węglowe
Kadłub jest głównym elemen­

tem nośnym samochodu FI, 
a równocześnie stanowi je­

dyną ochronę kierowcy przy 
zderzeniu samochodu z przesz-

kuąpe takie przycina się i mo­
deluje na specjalnych formach,

kodą, co w warunkach wyścigu 
jest zagrożeniem w pełni real­
nym. Musi się on zatem cha­
rakteryzować znaczną sztywnoś­
cią, odpornością na siły zgnia­
tające, a przy tym powinien 
być możliwie najlżejszy, co wy­
klucza stosowanie do jego bu­
dowy metali znanych ze swej 
wytrzymałości, takich jak stal 
czy tytan.

Początkowo kadłuby samocho­
dów wyściowych konstruowano 
z odpowiednio wyprofilowanych 
blach aluminiowych. Przełomem 
technologicznym stało się na 
początku lat osiemdziesiątych u- 
życie materiałów kompozyto­
wych opartych na włóknach 
węglowych. Są one bardzo lek­
kie, a swą wytrzymałością prze­
wyższają stal.

Materiałem wyjściowym do 
budowy kadłuba są arkusze 
sprasowanych, bardzo cienkich 
(ok. 1/100 mm) włókien węglo­
wych przepojone niespolimery- 
zowaną żywicą epoksydową. Ar-

odwzorowując pożądany kształt 
kadłuba. Układając kolejne 
warstwy, zwraca się uwagę na 
kierunek przebiegu włókien — 
w zależności od ukierunkowania 
obciążeń w określonych rejo­
nach kadłuba, ą także na licz­
bę warstw, od której zależeć 
będzie grubość ściany kadłuba 
w danym miejscu. Przygotowa­
ny na formie kadłub zostaje 
poddany procesowi utwardzenia, 
co polega na polimeryzacji prze- 
pajającej go żywicy epoksydo­
wej. Odbywa się to w specjal­
nych komorach (tzw. autokla­
wach), w których panuje tem­
peratura rzędu 120—170 st. C 
i wysokie ciśnienie.

Utwardzona skorupa kadłuba 
zostaje następnie dodatkowo 
wzmocniona przez cztery po­
przeczne grodzie: na przednim i 
tylnym końcu kadłuba, na po­
ziomie tablicy rozdzielczej oraz 
za plecami kierowcy. Ta ostat­
nia przegroda oddziela kabinę 
od zbiornika paliwa i połączo­
na jest z pałąkiem bezpieczeń­
stwa chroniącym głowę zawod­
nika przy wywróceniu się sa­

mochodu. Pałąk z reguły stano­
wi integralną część kadłuba i 
wykonany jest również z włó­
kien węglowych.

Ważące zaledwie kilkadziesiąt 
kilogramów kadłuby współczes­
nych samochodów FI odznacza­
ją się niebywałą odpornością 
na zgniecenie i uratowały już 
życie wielu kierowcom. To głó­
wnie dzięki nim przez 12 lat na 
torach FI nikt nie zginął. Tra­
giczne wypadki Ratzenbergera i 
Senny w ubiegłym sezonie nie 
podważyły tej opinii — przy­
czyną śmierci obu zawodników 
były obrażenia głowy spowodo­
wane oderwanymi od samocho­
du elementami zawieszenia, a 
właśnie głowy kadłub nie chro­
ni.

Czy ta technologia może przy­
nieść korzyść użytkowej moto­
ryzacji? Nadwozie samochodu 
osobowego wykonane z włókien 
węglowych z pewnością znacz­
nie zwiększyłoby bezpieczeń­
stwo pasażerów, zwłaszcza przy 
zderzeniach bocznych i kozioł­
kowaniu. Niestety, koszt takie­
go nadwozia przekraczałby wie­
lokrotnie cenę samochodu...

(J.A.L.)

Rozpoczynając w dzisiejszym 
wydaniu „Jeżdżę z Dzienni­
kiem” cykl artykułów pod 

wspólnym tytułem „Czy znasz 
przepisy ruchu drogowego?”, 
obcięlibyśmy przybliżyć Czytel­
nikom „Jeżdżę z Dziennikiem” 
wybrane przepisy Prawa o Ru­
chu Drogowym (PRD) — ogra­
niczając do niezbędnego mini­
mum używania zawiłych, a nie­
kiedy wręcz niezrozumiałych dla 
przeciętnego użytkownika sa­
mochodu określeń zawartych w 
Ustawie. Naszym celem będzie 
zebranie i omówienie porozrzu­
canych niejednokrotnie po ca­
łej Ustawie jej postanowień 
(dotyczących konkretnego zaga­
dnienia) — mających bezpośre­
dni lub choćby pośredni wpływ 
na bezpieczeństwo ruchu na 
naszych drogach. Od czasu do 
czasu, zajmiemy się także cie­
kawostkami.

*

Dzisiaj rozpoczynamy od do­
datkowego, pona dobo wiąz Iłowe­
go a najpopularniejszego wypo­
sażenia pojazdu.

PRD dpuszcza zamontowanie 
jednego lub dwóch dodatko­
wych świateł hamulca zasadni­
czego (tzw. świateł stopu), pre­
cyzując- ich parametry i roz­
mieszczenie symetryczne wzdłuż 
pionowej osi pojazdu. Oznacza 
to. że jedno dodatkowe światło 
stop ma być zamontowane do­
kładnie pośrodku szerokości sa­
mochodu, co wyklucza używa­
nie jako trzeciego „stopu” — np. 
tylnego światła przeciwmgło­
wego we „fiacie 126p”.

wszystkie Światła sto­
pu (barwy czerwonej — wyra­
źnie jaśniejsze od świateł pozy­
cyjnych), mają się zapalać po

Alarmy nie
Obiegowa' opinia mówi, że pod wpływem sil­

nego uderzenia alarmy antywłamaniowe mon­
towane w samochodach ulegają uszkodze­

niom. Ostatnio jednak przekonaliśmy się, że nie 
jest to prawda. Oto w mocno „skasowanym” w wy­
niku wypadku samochodzie przestały pracować 
praktycznie wszystkie urządzenia poza... alarmem 
włoskiej firmy .Autoblock”.

Rozprowadzane przez „Auto fox’1 urządzenia ta­
kich renomowanych firm jak wspomniany już 
„Autoblock”, „Doberman” czy „Siikura” cieszą się

do zdarcia
dobrą opinią tak u fachowców zakładających te 
urządzenia, jak i klientów. Nie ma się zresztą 
czemu dziwić. Konstruowane przez Włochów alar­
my przechodzą wielokrotne testy w różnych wa­
runkach (np. uderzenia, zalanie wodą, wysoka i 
niska temperatura). Nim więc dane urządzenie tra­
fi do sprzedaży jest wszechstronnie badane. Dla­
tego są po prostu nie do zdarcia.

A dlaczego powyższych alarmów nie lubią zło­
dzieje napiszemy za tydzień. (a)

AUTOSYSTEMY

FOX
Kraków, al. Mickiewicza 31, tel. 33-37*73  
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naciśnięciu hamulca zasadnicze­
go przez kierowcę i świecić 
światłem ciągłym przez cały 
czas jego naciskania. W kon­
tekście powyższego należy 
stwierdzić, że umieszczanie w 
samochodzie przez niektórych 
kierowców — pulsujących, mi­
gających, lub „przesuwających” 
się świateł stopu jest całkowi­
cie niedopuszczalne f kwalifiku­
je ich posiadacza jedynie do 
korzystania z wesołego miaste­
czka — oczywiście koniecznie 
wraz z samochodem.

Światła odblaskowe. 
Patrząc na odbijające się nocą 
'.v światłach reflektorów różno­
kolorowe światełka, zastanawia­
my się niejednokrotnie, czy ich 
posiadacz to idący pieszy, rowe­
rzysta lub słupek drogowy. Po 
zbliżeniu okazuje się. że to po­
siadacz stojącego samochodu 
pooblepiał swoje auto dodatko­
wymi światłami odblaskowymi. 
PRD dopuszcza umieszczenie z 
przodu niektórych pojazdów (np. 
przyczepy) jedynie białych świa­
teł odblaskowych, z boków — 
pomarańczowych, a z tyłu wy­
łącznie czerwonych. We wszy­
stkie te światła, w wymaga­
nych ilościach fabryki wyposa­
żają standardowo opuszczające 
je pojazdy. O ile jeszcze może­
my przyjąć, że umieszczenie do­
datkowych świateł odblasko­
wych (rzecz jasna barwy czer­
wonej) na tylnych fartuchach 
.przeciwbłotnyph samochodu bę­
dzie prawidłowo odczytane przez 
innych kierowców, o tyle za­
montowanie nip. pomarańczo­
wych odblasków z tyłu pojaz­
du (jak to się czasem widzi) 
lub czerwonych z przodu —(o 
zgrozo!) jeśt oprócz naruszenia 
Ustawy działaniem świadczą­
cym o zaniku instynktu samo­
zachowawczego. Przecież inny 
kierowca widząc czerwone 
światła odblaskowe sądzi, że to 
tył (a nie przód) innego samo­
chodu i podporządkowuje temu 
swoje zachowanie na dfddze.

DZIAŁAJ TERAZ:
Fiat’@5 - c®na’@4

Fiat: Punto, Tipo, Tempra
A na specjalne zamówienie: 

Coupe, Ulisse, Alfa-Romeo, Lancia 

Zawieramy umowy na 
Kontyngent ‘95

Jeżeli przyjdziesz do nas w porę nie 
będziesz m usiał godzić się na samo­
chód nieodpowiadajacy Twoim potrze­
bom tylko dlatego, że fabryka nie 
zdąży już takiego wyprodukować.

W sprzedaży także dostawcze: 
Ducato, Fiorino, Uno Van 
KREDYTY - także na kontyngent

KRAKÓW 

ul. Zakopiańska 288 

teł. 67-62-26.67-22-53.

KRAKÓW 

ul. Żmujdzka 8 

tel. 11-27-53

- tylko serwis- 
KRAKÓW

ul. Barbary 9

tel. 55-13-65
j.Uiamot Yjąrńót1 , Viamot |

1 JACEK
KACZMARCZYK| Z*  WTO SERVICE

i KOMPLEKSOWY ZAKRES USŁUG MECHANICZNYCH
I ELEKTRONICZNYCH

NAPRAWA BENZYNOWYCH SYSTEMÓW WTRYSKOWYCH, ABS. 
MONTAŻ RADIOODBIORNIKÓW, AUTOALARMÓW, ZAMAWIANIE 

CZĘŚCI ZAMIENNYCH (KATALOGI).

7A USŁUGI WYSTAWIAMY RACHUNEK VAT.
KRAKÓW, uL KANARKOWA 1, teł. 55-37-69

SKLEPY Z ARTYKUŁAMI MOTORYZACYJNYMI:
O części silników, układów hamulcowych i zawieszeń, 

cikcosorici
KRAKÓW, ul. KANARKOWA 1, teł. 55-37-69
KRAKÓW, Ul. DIETLA 7
BOCHNIA, ul. SOLNA GÓRA, tel. 232-78

O elementy karoserii,oświetlenie Helia, zderzaki, atrapy, 
chłodnice, układy wydechowe, akcesoria 
KRAKÓW, ul. TELIGI 30a, teł. 55-31-72

Skoro już jesteśmy przy 
światłach, warto przypomnieć 
wszystkim kierowcom, że świa­
tła tego samego rodzaju znaj­
dujące się w pojeździe (np 
światła mijania) mają być jed­
norodne, tzn. że jeżeli żarówka 
lewego światła mijania jest bia­
ła i ma moc 40 W to żarówka 
prawego światła mijania nie 
może być żółta i mieć moc np. 
60 W., co daje się zaobserwo­
wać na naszych drogach.

RADIO w samochodzie staje 
się standardowym wyposaże­
niem. Wiele samochodów opu­
szcza taśmę montażową z za­
montowaną anteną radiową. 
Niestety, w większości produk­
tów rodzimego przemysłu moto­
ryzacyjnego antenę trzeba sobie 
dopiero zamontować. Fachowcy 
montujący antenę proponują op- 
tym Ine miejsce, jednak patrząc 
na jeżdżące auta dochodzę do 
wniosku, że pomysłowość kie­
rowców jest w tej materii o- 
gromna. Pół biedy, gdy antena 
zamocowana na masce pośrod­
ku przedniej szyby tylko kiwa 
się przed oczami kierowcy „ro­
biąc” za trzecią wycieraczkę, 
gorzej gdy brak wyobraźni po­
woduje zamontowanie anteny 
na zderzaku, wystającej części 
błotnika itp. lub bacik anteny 
odchylony jest poza obrys po­
jazdu, PRD zabrania umiesz­
czania na zewnątrz pojazdu o- 
strych, wystających przedmio­
tów (a takim jest przecież an­
tena) w sposób mogący przy 
wypadku powiększyć obrażenia 
uczestniczących w nim osób — 
z reguły pieszych.

I na koniec — jako ..cieka­
wostkę” podajemy (zwłaszcza 
pod rozwagę kierowcom MPK), 
choć rzecz dotyczy wszystkich 
posiadaczy samochodów. że 
PRD dopuszcza umieszczanie 
kwadratowej tablicy rejestra­
cyjnej (tzw. klepsydry) jedynie 
z tyłu pojazdu.

W następnym odcinku zaj­
miemy się omówieniem używa­
nia różnych świateł — w tym 
najczęściej wykorzystywanych 
— tzw. świateł kierunkowska­
zów. <JC)

__

iiwfr
TANIE CZĘŚCI 

. Sklepy »MADO« 
Kraków, ul. Wielopole 1S 

godz. 9*18
I ul. Stoczniowców 3 

godz. 9-17.

Mercedes Ben z
AUTORYZOWANA

STACJA 
OBSŁUG!

mgr inż. Jan Kosmowski

Kraków, ul. Ofiar Dąbia 2 
tel. (012)12-95-18 
fax (012) 12-77-77

oferuje:

B sprzedaż samochodów,
■ sprzedaż części zamien­

nych
■ usługi gwarancyjne i po­

gwarancyjne. ,
■ usługi blacharskie i lakier­

nicze
■ rozliczenia powypadkowe 

respektowane są przez PZU 
S A. i WARTA S.A.

■ montaż i napełnianie kli­
matyzacji

■ komis samochodów marki 
Mercedes-Benz

KOSMOWSKI
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HASŁO — ciągle szuka się 
•owych haseł trafnie ilustrują­
cych sytuacje polityczną w kra­
ju. Gdyby ode mnie ktoś zażą­
dał ułożenia takiego sloganu, to 
po niedawnym posiedzeniu Kra­
jowej Rady Unii Wolności 
brzmiałby on tak: Forum ze 
dworum.

POMYŁKA — opinia publi­
czna liczyła na wymierne suk­
cesy prezydenta Wałęsy pod­
czas jego wizyty w Japonii. 
Tymczasem okazało się, że — 
przynajmniej do chwili uregu­
lowania starego zadłużenia — 
na żadne nowe kredyty nie mo­
żemy liczyć. Nie wzięto widać 
pod uwagę, że Japonia jest kra­
jem kwitnącej wiśni, a nie 
kwitnącej lipy—

PRAGMATYK — sporo osób 
zarzuca prof. Longinowi Pastu­
siakowi, że niegdyś krytykował

Smakosz zachorował tak 
ciężko, że groziła mu 
śmierć... głodowa. Niezdol­

ny do ic„'.:n'.a zakupów i przy­
rządzania ukochanego puddingu, 
t. . . y pewnie odszedł raz na za­
wsze, gdyby w ręce nie wpadła 
mu ulotka: „Bannoli. Pizza na 
telefon. Kraków, ul. Karmelicka 
22”. Wydrukowane na odwrocie 
menu, wydawało się zachęcające. 
30 różnorodnych krążków, sałat­
ki- i napoje — zaryzykował.

Głos w słuchawce najpierw 
zapytał o adres, — Hmmm... Ni­
by — Śródmieście ale jednak na 
uboczu, — A ile ma być tych

Wracamy. dziś, jako się o- 
biecało, do naszego deno- 
minacyjnego przeglądu 

antykwariatów, wyłuskując z 
nich to, co drogie i piękne, któ­
ra to kolejność nie jest rzeczą 
przypadku. Bo przecież o loka­
tę kapitału chodzi, a piękno 
blednie jakby i usuwa się w 
cień tam, gdzie się panoszą pie­
niądze.

Doświadczenia ostatnich lat 
zmus-ają nas bowiem do rewizji 
starożytnej mądrości, głoszącej, 
że aż dwie boginie w osobach 
Fortuny i Sprawiedliwości są 
Ślepe, co zostało przedstawione 
w tysięcznych wyobrażeniach o- 
wych dam z wagą lub rogiem 
(obfitości) w dłoni i przepasce 
na oczach. Gdyż nasza spra­
wiedliwość wzrok ma sokoli, 
dzięki czemu wie, kogo, gdzie, 
jak i kiedy uderzyć, a kogo o- 
tninąć. W kwestii Fortuny zaś 
niechaj każdy rozejrzy się wo­
kół siebie i zapyta, czy to isto­
tnie nie jemu owa bogini po­
winna okazać więcej względów, 
niż temu tam... Ano, cóż robić.

Tak' czy owak nie będziemy 
się ■ wdawać w rozsądzanie ma­
terii tak delikatnej, jak pięk­
no i jego cena, czyli — czy 
dzieło ‘ jest drogie, gdyż . jest 
piękne, czy też jest piękne z 
racji swej wysokiej ceny, w

SŁOWNICZEK

POLSZCZYZNY
zarówno NATO w całości, jak i 
poszczególne państwa do tego 
układu należące, a teraz opo­
wiada się za przystąpieniem 
Polski do tego stowarzyszenia. 
Te zarzuty są chyba mało traf­
ne. Kiedyś prof. Pastusiak mógł 
grymasić i wybierać pomiędzy 
Układem Warszawskim a 
NATO. Z chwilą likwidacji U- 
kladu Warszawskiego nie ma 
już wyboru. Profesor jest więc 
pragmatykiem.

pizz? — indagował bez entuzjaz­
mu. — Jedna? — Ale duża — 
przekonywał Smakosz. — Nie 
wcześniej niż za półtorej godzi­
ny. Mamy sporo ruchu...

Smakosz nie miał wielkiego 
wyboru. Poprosił o pizzę vege- 
tariana (sos pomidorowy, ser, 
pieczarki, cebula, pory, oliwki, 
papryka) za 68 tysięcy, dużą sa­
łatkę, za 30 tys. i pepsi. —- Z 
tym będzie kłopot — usłyszał. 
Jaki — nie zrozumiał. Czekał.

którą to wątpliwość wpędziła 
niżej podpisanego wizyta w pe­
wnym bardzo- nowym domu, w 
którym na starych dywanach 
starannie wyeksponowano metki 
z wyraźnie napisanymi cenami 
i dumnymi naklejkami „no 
export” na dodatek.

I ów fakt wydaje się być 
symptomatyczny, gdyż świadczy 
o zmianie lokacyjnych obycza­
jów. Kiedyś bowiem lokacyjne 
były wyłącznie obrazy i biżu­
teria. Dziś, po słynnej aukcji 
Sotheby’s, na której sprzedano 
rokokowy, sygnowany stoliczek 
za ponad 100 tys. funtów, loka­
cyjne może być już wszystko, 
każdy przedmiot należący do 
tzw. sztuki stosowanej.

My jednak tradycyjnie od 
malarstwa zaczniemy. Tyle że 
nietypowego, gdyż od ikon, po 
które najlepiej iść do Desy przy

RADOŚĆ — liczni mieszkań­
cy domów usytuowanych w są­
siedztwie hotelu sejmowego do­
żyli skargę na posłów, że ostat­
nio hałasują po nocach, wypra­
wiają libacje i śpiewają. Uwa­
żam, że radość parlamentarzy­
stów jest w pełni usprawiedli­
wiona. Przecież wreszcie odna­
leziono Anastazję P.l

STRATA — ze wszystkich 
stron dobiegają sygnały o po­
garszającej się sytuacji Polski 
pod względem stanu środowis­
ka naturalnego. Przypuszczam, 
że nie bez znaczenia jest coraz 
powszechniejszy • proceder pra­
nia w Polsce brudnych pienię­
dzy. Strata jest tym większa, że 
wyprane pieniądze gdzieś zni­
kają, a brudy pozostają.

Opracował: T. Dom.

GINEKOLOGIA

LAS ER

Po upływie 90 minut, do jego 
drzwi zadzwonił młody, elegan­
cki człowiek. — Trzeba by ją na 
minutkę do piecyka — zapropo­
nował z troską w głosie — były 
straszne korki...

Smakosz zapłacił 116 tysięcy 
(za dostarczenie 15 tys.) i ukon­
tentował się potrawą letnią. 
Przypominała zwiędły kwiat. 
Owszem, pachniała dobrą kuch­
nią. Cóż jednak z tego... Kon­
kluzja po nieudanym obiedzie 
narzuca się sama: niby już Eu­
ropa — a jeszcze...

SMAKOSZ

ul. Mikołajskiej, gdzie pokazała 
się rzadkość, czyli podróżny 
ikonostas z przełomu XVIII na 
XIX wiek. Złożony jest z 10 
skrzydeł, a każde z nich po­
dzielone na 5 kwater, w któ­
rych stoją święci pańscy, sa­
motnie, parami i grupowo, w 
sumie ponad sto postaci w łą­
cznej cenie 350 min. Tamże 
ikona „Ofiarowanie Chrystusa” z 
1860 r., koszulka złocona — 140, 
kalendarzowa ikona z Palecha 
(co nie wymaga komentarza), 
XVIII w. —• 120 min i wyjąt­
kowo piękna „Matka ' Boska, 
źródło życia” z fontanną i tłu­
mem postaci — 110 min (tu 
można podać, że malarstwo iko­
nowe zna ponad 500 . typów 
przedstawień Matki Bożej). W 
Desie przy ul. Grodzkiej nato­
miast piękny, skórzany neseser 
angielskiego wyrobu, pełen 
Przyborów toaletowych z boga­
to zdobionego srebra, duża rzad­
kość, XIX w. — ,40 min, sre­
bro stołowe w kasecie na 12 o- 
sób, Austria, schyłek XIX w. 
nieużywane — 50 min i prosta, 
bardzo wytworna konsola kla- 
sycystyczna 35 min. Za tydzień 
— prezenty pod choinkę, ładne 
i tanie, które już za głupich 
paręset lat staną się, znakomi­
tą lokatą kapitału.

JERZY T. PAZDZIULŁ

KRZYŻÓWKA
ze sponsorem (nr 228) 

Dziś dwie nagrody po 500 tysięcy złotych 

funduje 

Gabinet „GINEKOLOGIA-LASER”

GABINET 
GINEKOLOGICZNO- 
-POŁOŻNICZY

POŁOŻNICTWO, GINEKOLOGIA, ONKOLOGIA 
GINEKOLOGICZNA, NIEOPERACYJNE LECZENIE 
NADŻEREK LASEREM, KRIOTERAPIA (leczenie 
niskimi temperaturami), USG, LABORATORIUM 
ANALITYCZNE (próby ciążowe, badania cyto- 
hormonalne)

KRAKÓW, ul. Długa 30,10* —18“ oprócz sobót 
rejestracja od 8*  tel. 11-15-51 oraz 33-02-58

USG GABINET 
DIAGNOSTYKI 
ULTRASONOGRAFICZNE^

TAMA BRZUSZNA — GINEKOLOGIA —
POŁOŻNICTWO — GRUCZOŁY PIERSIOWE —

■\TARCZYCA — JĄDRA
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KUPON KRZYŻÓWKI ZE SPONSOREM NR 228

POZIOMO: 1. z nim nie zbłą­
dzisz, 4. z ruletką, 7. czerwona 
planeta, 8. operowe solówki, 9. 
nie pij na frasunek, nie poma­
gał, 11. bezpieczeństwa, 12. kota­
ra, 14. obronny, 15. Kowalski, 16. 
ozdoba srebrnego pierścionka,.17. 
kościelna część, 18. wygibasami 
popisują się w cyrku, 20. indiań­
ska broń, 23. kartoflane kluchy, 
24. bóg wrzawy bitewnej, 26. po 
magisterium, 27. rodzaj trawy na 
torfowiskach rosnącej, 29. Mar­
lena Dietrich, 32. nad Wisłokiem, 
stolica województwa, 33. prze­
znaczenie, 34. zazdrosny Otello, 
35. nieświadomie pan Twardow­
ski tam zawędrował, 36. skon­
struowany na pierwsze kroki nie­
mowlaka, 37. ciężkie przeżycie.

PIONOWO: 1. bucik sznuro­
wany, 2. z sokolej rodziny, chro­
niona, barwnie upierzona, polu­
je na drobne gryzonie, 3. znana 
planeta z 10 satelitami, 4. z pun­
ktami do gry, 5. drobna cebul­
ka, 6. małżonek Tytanii, 10. na 
nocny odpoczynek owiec na ha­
li, 11. jedna z kilku różnych re­
lacji, 13. brr, ale tam zimno!, 14. 
opust, 19. Jan Sebastian, 21. ce­
sarz japoński, 22. Czarny Ląd, 
23. najstarszy krakowski tygod­
nik, 25. miejsce dla kierowcy cię­
żarówki, 27. lody w nim spokoj­
nie doniesiesz do domu, 28. lubi 
robić zapasy, 30. tytułowy boha­
ter powieści Woltera, 31. zapach 
pobudzający apetyt.

Rozwiązanie krzyżówki nr 228 
prosimy nadsyłać (wyłącznie na 
kartkach pocztowych) do wtorku 
— 27 bm. (decyduje data stempla 
pocztowego) pod adresem re­
dakcji („Dziennik Polski”, ul. 
Wielopole 1, 31-072 Kraków) — 
załączając kupon konkursowy.

ROZWIĄZANIE 
KRZYŻÓWKI NR 228

Poziomo: 1. próbnik, 4. licho, 
5 wózek, 7. apostolstwo, 11. list, 

I 12. Kaliban, 14. hart, 16. opal, 17. 
woal, 18. Madziar, 19. zakole, 20. 
nakład, 21. rogatki, 25. tłum, 26. 
ucha, 27. kler, 29. naganka, 30. 
cena, 32. taryfikacja, 35. oposy, 
36. redyk, 37. Melania.

Pionowo: 1. polo, 2. balowicz, 
3. kwit, 4. lotki, 6. komar, 7. au­
toportret, 8. szala, 9. sława, 10. 
ochlokracja, 11. licznik, 12. Ka­
merun, 13. nornica, 15. tandeta, 
22. omamy, 23. arabista, 24. ku­
kła, 28. lenno, 31. nurek, 33. 
Rzym, 34. cera.

WYNIK LOSOWANIA

W dniu 13 bm. odbyło się w 
redakcji, komisyjne losowanie 
nagród, wśród uczestników, któ­
rzy nadesłali prawidłowe roz­
wiązanie krzyżówki ze sponso­
rem nr 226.

Nagrody po 500 tysięcy złotych 
wylosowali:

LESŁAW CZABANOWSKI — 
Kraków

KAZIMIERZ ZGUD — Kożmi- 
ce Wielkie

Pieniądze prześlemy pocztą.

ta ci taką kurtę skroję, . że 
"ruski miesiąc popamiętasz!” 

5! mawiano w dawnej Polszczę. 
Lecz chętnych było niewielu, ja­
ko że „skrojenie komuś kurty” o- 
znaczało wybatożenie w sensie 
dosłownym lub przenośnym, co 
należy do przyjemności raczej 
wątpliwych.

Tym bardziej nikt o zdrowych 
zmysłach sam sobie kurty nie 
kroił, zaś jednoczesne skrojenie 
kurty sobie i innym leżało już 
w sferze fantazji, fikcji, nadrea- 
lizmu i w ogóle wymysłów po­
dejrzanych filozofóui, którzy w 
własnej mądrości do szczętu zgłu­
pieli, co ludowa dla odmiany, 
Więc trzeźwa mądrość, ujęła w 
słowa „tacyście panocku mądrzy, 
że ażeście głupi”.

V nas jednak są na porządku dziennym rzeczy, o jakich się filo­
zofom nie śni, więc nam się i to przytrafiło w postaci generalnego 
ośmieszenia dwu na raz osobistości, czyli mistrzowskiego dubeltu, 
który za jednym zamachem położył cel i łowcę.

Na widok takiego majstersztyku, nawet nasz, zblazowany kraj o- 
niemiał, chociaż farsowa wymiana ról między królem a błaznem na­
leży już od dawna do żelaznego repertuaru polskiej sceny politycz­
nej. Tylko jej widownią jakby coraz mniej była rozbawiona i skłon­
na do aplauzu. W tym owa rubryczka, dla której to, co się stało, a 
mianowicie zaproponowanie symbolowi Najjaśniejszej Rzeczypospoli­
tej niemożliwej do przyjęcia przezeń funkcji podwładnego (!) jest 
— w pierwszym rzędzie — monstrualnym nietaktem, zakrawającym 
na kpinę z osoby znacznie, na dodatek, od żartownisia starszej.
\ No, lecz wracajmy do naszej kurty, która — zwłaszcza u progu 
zimy — wydaje się być tematem znacznie od dostojników sympaty­
czniejszym i w lepszym na dodatek tonie. Tym lepszym, że nie bę­
dzie mowy o jej krojeniu, lecz wkładaniu i zdejmowaniu. Czyli jak 
i kiedy się witać i żegnać: w niej, czy bez niej?

Ano, rozmaicie i w zależności od sytuacji, jako że trudno na ulicy, 
w trzaskającym mrozie, zdejmować ową kurtę by przywitać znajo­
mego, poczem pożegnać się, włożyć wyż. wym. i pójść dalej w 
swoją drogę.

Podobnie rzecz się ma w bankach, urzędach tudzież innych miej­
scach publicznych (domy o tym charakterze wyłączając, jako że 
tam w kwestii strojów zwłaszcza, panują dość specyficzne obyczaje).

Inne, niż w domach prywatnych. Dla lepszej eksplikacji hurtowych 
obyczajów do dawnych, a jeszcze nie w pełni odrodzonych czasów 
sięgnąć należy, kiedy to gościowi drzwi otwierał lokaj (lub, w skrom­
niejszych domach, służąca), pomagał zdjąć wyż. wym. kurtę , i pro­
wadził do salonu lub saloniku, gdzie oczekiwali go państwo domu. 
Tam bawił tyle, ile wypadało, po czem żegnał się i — odprowa­
dzany przez gospodarza — szedł do hallu (czy przedpokoju). Tam 
lokaj (albo jak wyżej) podawał mu ową kurtę, i wtedy, już ubrany, 
ponownie żegnał się z gospodarzem bądź to podaniem ręki, bądź 
złożeniem lekkiego ukłonu gołą jeszcze głową. I wychodził.

Dziś lokal nie ma, służących niewiele, lecz miła tradycja pozostała: 
żegnamy się w pokoju bez kurty, potem ją wkładamy, lekki ukłon, 
wyjście, nakrycie głowy, co tym, którzy lubią tradycję, z pełnym 
szacunkiem przypomnieć sobie pozwalamy.

BRAT CHAMA

BARAN (21. III — 20. IV): 
porny na ciosy — realizujesz 
Jeszcze nie wszystkie. Jeszcze 
przyszłość.

Błyskotliwie inteligentny, silny, od- 
swoje zamierzenia krok po kroku, 
nie teraz. Ale... Przed Tobą jasna

BYK (21. IV — 21. V): Inteligentny, pomysłowy, zdeterminowany, 
ustalasz nową strategię działania. Bądź odważny! Przed Tobą wiel­
kie, pozytywne zmiany.

BLIŹNIĘTA (22. V — 21. VI): Lekko podekscytowany nową sy­
tuacją, trochę rozproszony, zabierasz się jednak do roboty. To do­
brze! Czekają Cię satysfakcje o jakich nawet nie marzyłeś.

RAK (22. VI — 22. VII): Problemy, które nosisz w sobie nie zni­
kną nagle — nie ma mowy. Zdobądź się więc na cierpliwość, spo­
kój, tolerancję — wysiłek zostanie nagrodzony!

LEW (23. VII — 22. VIII): Ogromna dynamika, napięty terminarz, 
cel — osiągnięcie korzystniejszej pozycji. Widzę sukcesy — giganty­
czne...

PANNA (23. VIII — 22. IX): Nadal pod presją ale spokojniejszy. 
Silniejszy. Odważniejszy. Z kamienną twarzą rozgrywasz pokera. 
Idzie — znakomicie. . ■

WAGA (23. IX — 22. X): Silnie rozbudzona wyobraźnia podsuwa 
Ci dziwaczne myśli. Faluje. Od wzlotów po tragiczne upadki. Spoko! 
Konfrontuj się z realnością!

SKORPION (23. X _ 21. XI): W nastroju kłótliwym.-, skory do 
zwady, bójki, zastraszasz otoczenie — samym wzrokiem. Belfego- 
rze! Potworze! Więcej luzu.

STRZELEC (22. XI — 21. XII): Nadal w młynie. Ruchliwy, szybki, 
przedsiębiorczy, pokerowo rozgrywasz swoją partię z losem. Prze­
bojowo. Bombowo! Czuć pieniądze!

KÓZIOROŻEC (22. XII — 20. I): Kiepskie samopoczucie nie prze­
szkadza Ci myśleć i snuć intensywnych planów biznesowych. Notuj 
każdy pomysł. Bo już wkrótce...

WODNIK (21. I — 20. II): Emocje... to dobrze i źle. Jeśli podane 
na talerzu, z piękną przyprawą... No, otwórz się wreszcie!

RYBY (21. II — 20. III): Masz swoje sposoby na zły nastrój. Po- 
i trafisz wyśliznąć się z kłopotów. Dziś — uśmiech numer siedem. 

Pełny relaks. . ' . ASTROLOGUS

Kto urodził się 17 grudnia...
Hazardzista, poszukiwacz szczęścia, stawiający wszystko na jedną 

kartę. Z opresji wyciągają go zazwyczaj wpływowi przyjaciele.

Kto urodził się 1$ grudnia...
Skupiony na sobie, egocentryczny, za wszelką eenę dąży do osią­

gnięcia wolności. A przecież bywa ogólnie łubiany. Znajomi wyba- 
• czają mu ułomności.

Czy potrafisz 

przebaczać?

1. Wszyscy ludzie są ułomni, 
omylni, skłonni do popełniania 
błędów. Nawet jeśli mnie krzy­
wdzą — zakładam, że bez złej 
woli. TAK (?) NIE

2. Jeżeli żywię do kogoś ura­
zę, staram się zrozumieć jego po­
stępowanie. A zrozumieć, to w 
ostatecznym, rachunku oznacza 
— przebaczyć. TAK (?) NIE

SS te

3. W razie konfliktu spotykam się z przeciwnikiem twarzą w twarz 
żeby wyjaśnić rozbieżne poglądy. Jeżeli wyrządził mi krzywdę —• 
pytam po prostu — dlaczego? TAK (?) NIE

4. Zdarzało się już, że zdeklarowany wróg zostawał moim soju­
sznikiem. TAK (?) NIE

5. Staram się nigdy nie schodzić poniżej poziomu. TAK (?) NIE
6. A przecież są takie złe wspomnienia, których po prostu nie 

mogę wyrzucić z pamięci. Nie mogę — albo nie chcę. TAK (?) NIE
7. Istnieje przynajmniej jeden człowiek, któremu życzę śmierci.

TAK (?) NIE
8. Kiedy osoby nieżyczliwe spotyka nieszczęście, dopatruję się w 

tym sprawiedliwości losu. I przeżywam radość. TAK (?) NIE
9. Z zemsty rezygnuje tylko słabeusz. TAK (?) NIE
10. Wszystkim potrafię wybaczyć — poza sobą. TAK (?) NIE

OBLICZANIE WYNIKÓW

Za każdą odpowiedź TAK na pytania od 1 do 5 i za odpowiedź 
NIE na pytania od 6 do 10 otrzymujesz po 10 punktów.

Za odpowiedzi negatywne na pierwszych pięć i pozytywne na re­
sztę (od 6 do 10 pytania) — punktów nie otrzymujesz.

Za każde NIE WIEM (?) masz 5 punktów. Podsumuj je.
WYNIKI

100—75 pkt.: Ukończyłeś uniwersytet życia — z wyróżnieniem. 
Ogólnie łubiany, szanowany, przyzwoity... A wszystko dzięki równo­
wadze j zdolności wybaczania innym. Masz czyste ręce.

70—50 pkt.: Wybaczyć — jak to łatwo powiedzieć... A ile do tego 
trzeba przełamywania się, wysiłku, pokory... Wiesiz coś o tym. Je­
steś na dobrej drodze do uzyskania wewnętrznego spokoju.

55—0 pkt.- Nienawiść jest Twoją siłą napędową, receptą na nudę, 
smutne życie, wewnętrzną słabość. Usprawiedliwiasz własne nie­
spełnienia — zwalając winę na innych. W rzeczywistości więcej 
krzywdy wyrządzasz sobie — niż swoim przeciwnikom. Wybacz wszy­
stkim. I ASTROLOG LS)

Weekend
”Red<akłoi*  odpowiecIzidliry »
^okub <S-ie.ókie.wic^i
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PRACA

AGENCJA zatrudni. 67-11 -53.
3877

PANTOFLE
męskie •damskie •dziecięce

APTEKA prywatna zatrudni mgr farmacji.
Tel. 12-00-62 po 20. 3830
DO sprzątania w aptece przyjmę. Oferty nr 
3808 Kraków, Wiślna 2.

Superatrakcyjna ceny. 
Wysokie rabaty do 15 %!

Hurtownia J&B 
Kraków, ul. Kamionna 16 ____________________________era

Motozbyt 
okazja — sprzedaż Polonezów. 

Świąteczna bonifikata!!! OC - gratis! 
Kraków, ul. Nowosądecka (róg Dauna), 

teł. 55-46-12. 613

USŁUGI

FIRMA zatrudni na stale kierowców z 
samochodami dostawczymi typu izoterma 
teł. 090334283. 51685
INŻYNIERA lub technika do Działu 
Sprzedaży Obrabiarek do drewna zatrudni 
firma. Oferty pisemne: 816V, Biuro Ogło­
szeń „Labeo", 30-504 Kraków, Kalwaryjs- 
ka9.________ _______________ a-816V
KIEROWCĘ na Tira przyjmę. Zakopane, 
tel, 68-376. M-3322
KRAWCOWA potrzebna, ul. Garncarska 
18. 51548

HURTOWNIA 
ODZIEŻY 

UŻYWANEJ
Nowość! EURO-MIK (CRYM)

• KRAKÓW, RYNEK DĘBNICK114 

TEL. (0-12) 66-83-10. ?

KUCHARZA przyjmę, restauracja „Mist- 
ral" Ważewskiego 17, tel. 66-70-05.

51693

SPRZEDAM Renault 19 diesel. Tel. 
11 -10-74. 3906
SPRZEDAM Opla Kadetta 88, 33-82-98.

51 503
SPRZEDAM Opla Corsę, 1993. 
66-14-81. 51571
SPRZEDAM części Forda Granada i Tra­
banta, tel. 66-15-68. 51719
TAVRIA fabrycznie nowe z pełną gwaran­
cją, poj. 1.100, 5 miejsc, 5 biegów, pręd­
kość tnax. 150, śr. zużycie paliwa 6/100, 
ceny już od 119 min. Informacja: Kraków 
22-51 -00 wew. 264, 259. 50995
VOLVO 740,1987, diesel tanio sprzedam, 
tel.12-20-49. 51554

ALARMY, 12-48-10. 50792
ANTENY RTV — satelitarne, alermy. 
33-88-30. M-3195
BOAZERIA, 66-57-91. 51336
CYKLINOWANIE, układanie, lakiero- 
wanie, 66-19-99. 51472
CZYSZCZENIE dywanów, wykładzin. 
43-04-53. GŁ113/94
CZYSZCZENIE dywanów, tapicerki „Ka­
lif. 43-45-72. C-3129

AGENCJA TOWARZYSKA „7“ 
66-04-11. 2759 
AGENCJA Towarzyska „KLEOPATRIA" 
67-54-41. _____________2760
AGENCJA „SZAŁ" salon masażu Lima­
nowskiego 1, 56-24-85. 3459

OPIEKUNKĘ do dziecka przyjmę. Oferty 
nr 3809, Kraków, Wiślna 2.

MASOWNICA próżniowa, 55-05-05
wew.454. 3769

PRACOWNIKÓW biurowych, 22-51 -00
wew. 264. 51601
RENCISTA- dostawcze „Dukato" podej- 
mie współpracę, pracę. (0-12) 23-17-28. 
 3761 
SAMODZIELNA praca dystiybutorska, 
szczególnie dla pomysłowych i energicz­
nych pań, tel. 11-54-86 godz. 17.00- 
19.00. 51716
ZATRUDNIĘ szwaczki. 55-30-83.

50635

MASZYNY do wyrobu parkietu sprzedam. 
Tel. 55-26-37 po godz. 20.00. 3854
NICI, itd. (0-12)-11-86-78. 3680
ODSTĄPIĘ cesję CC-704 1 0 rat, tel. 
34-20-46. 51581
OVERLOCKI47-79-76. 2778

TOWARZYSKIE

CZĘŚCI §
Kreków, Centtaha 53C, tri./ftet 25-93-81 *

LOKALE

r ŻALUZJE-ROLETY-i
PRODUKCJA • MONTAŻ

Kraków, uf. Kurniki 4, 8
tei. 22-22-16 „ALMES" S

CYKLINOWANIE, przekładanie.
25-54-89. 2770
CZYSZCZENIE dywanów, tapicerki.
33-95-32. 2534
CZYSZCZENIE dywanów WAP-em
11-67-36, 3663

ZLECENIA na telefon przyjmę. 49-86-59.
51667

ZATRUDNIMY akwizytora odzieży. Bo­
chnia (0-197) 269-74. t-235
ZATRUDNIĘ panią do prowadzenia ku­
chni dla 4 osób w miejscowości uzdrowis­
kowej. Gwarantowane mieszkanie i dobra 
płaca. Wymagana: dobra umiejętność pie­
czenia i gotowania. Do oferty załączyć 
zdjęcie, życiorys. Oferta 353 Prasa, Naruto­
wicza 6 Nowy Sącz, skrytka 172.

NAUKA

ANGIELSKI- korepetycje, tel. 56-08 44 
wew. 15. 51560
ANGIELSKI. Tel. 12-85-75. 51 759
FORTEPIAN, syntezator. 49-91 -6V

51455

OVERLOCKI (012)12-40-54 3278
PEKIŃCZYKI. 78-30-96. 50656
PIECE włoskie „Ocean", gazowe, dwu- 
funkcyjne (c.o. i c.w.u.) —superoszczęd- 
ne. dostawa po zgłoszeniu zapotrzebowa­
nia (pisemnie lub telefonicznie): „APiK", 
ul. Dekerta, Kraków, tel. (012) 23-55-22, 
fax 56-23-08. Regionalne punkty sprzeda­
ży: Nowy Sącz:—„Bastpol", ul. Jagielloń­
ska 8. tel. 42-11-46. a-804V
PIĘKNĄ suknię ślubną sprzedam. Kraków, 
ul. Gierkowskiego 5. 51721
PUSTAKI żużlowe, produkcja całoroczna. 
Myślenice, tel. 232-77. 51 679
PEŁNE wyposażenie sklepu spożywczego 
tanio sprzedam. Tel.22-19-53. 3671
ROTTWEILERY- 55-83-74. 3488
126P, 1983. 47-23-25. 3896
SPRZEDAM polistyren owispol w róż­
nych kolorach, tel. 22-28-80 po 13.

51530
SPRZEDAM kiosk z Wyposażeniem. 
55-34-58 po 19. 51558
SPRZEDAM piec cukierniczy tel, 
67-55-98. 51681

A. A. A. Agencja. Grodzka 3. 21-18-18, 
22-35-83. . 50111
AGENCJA- 12-77-39. 3124
AGENCJA Pleśńiarowicz. 33-47-91

Ml 2016
AKTUALNIE sprzedam mieszkanie. 33- 
22-67,33-47-91. Ml 2018
APARTAMENTY*  do wynajęcia. (012) 

; 37-90-95. 50802

CZYSZCZENIE superextra dywanów, ta­
picerki urządzeniami ' KARCHER. 
12-02-55. 3766
ELEKTROINSTALACJE, ogrzewania 
67-65-51. ' 2375
ELEKTROIŃSTALACJE —ogrzewania, 
przyłącza, przeróbki — solidnie! 48-83-83. 

a-805V

A.A.A.A. Egzo-Ero — masaże. Długa 16.
37-08-77.___________________C-2990
A.A.A.A, Agencja „Amor" to lux masaże 
— superdziewczyny, uf. Warszawska 14. 
Tel. 23-34-48.11633/MŁ94
AGENCJA „Czarna Perła". 43-75-79. .

C-048/k
AGENCJA „Amanda". 48-22-10.

C-047/k
Aacht Ester, (012) 43-68-40. 1002gB
ALEXIS. 48-49-31.__________ C-49/k
ABECADŁO Szczęścia. 36-17-97.

50324
ABiGAIL- agencja 67-11-53. 2669
AFRODYTA*-  22-43-35. 3614

AGENCJA- bezkonkurencyjna Magdale­
na. (0^12)-66-17-71.2530
AGENCJA- rewelacyjna „Faworyta". 
(0-12) 23-01-96, 2531 
AGENCJA Towarzyska „Yenus", supcr- 
masaże, zapraszają ul. Bałuckiego 16, 
(0-12) 66-06-36. 2533

CARMEN (0-12) 43-76-56. 3902
„CARES.SE" Night Club, salon masażu. 
67-28-16. 51638 
CARYCA —• salon masażu. Niesamowite 
dziewczyny. 22-65-62. g-3469
„CZERWONA Róża". (012) 43-69-97.

C-3245
DIANA (0-12) 47-14-74.________ 3907
EDERA (0-12) 36-18-52.3905 
FLORIAŃSKA 24/7, smak zmysłowej 
beztroski. (012) 22-19-27. 1002gB-a
KAMA (0-12) 47-00-31. 3904
LUX masaż. 21 -71 -60 Grodzka 42 to jest 
TO-TO. 50308

MASAŻE intymne. (0-12) 22-63-86.
3300

REGINA 21-96-13. 36'13

RÓŻNE

SOLARIUM. 33-74-15.________ 50410
TAROT- wróżba fachowo.Tel. 47-19-33, 
wewn. 354. 50741

DO wynajęcia mieszkania poszukuję. 
33-40-45. 341.6
DAM wysokie odstępne za mieszkanie lub 

■ kupię mieszkanie do remontu, 22-16-49. 
51762

KURSY SAMOCHODOWE kat B. PZMot. 
Raty. Kraków, Sobieskiego 7. 33-81 -30.

49757
MATEMATYKA, fizyka, chemia.
37-28-26. 51761
MATEMATYKA 21-58-53. 2487

( Autoryzowane ' 
Centrum Szkoleniowe

MICROSOFT:
. Wlndcwt, Word, Excd, Warta, Office.; 

DoctorCL Kraków, Mogilska 43, 
11-81-11,11 -96-45. H-MI7

TOKARKĘ zegarmistrzowską, -tel. 
66-06-65. .51786
TV kolorowy Neptun tanio; Tel. 34-54-39.

•51623
UŻYWANĄ pralkę Frania, tel. 66-15-68.

51 720

„ŻEPTER" — naczynia nowe sprzedam. 
Tel. 34-04-83. 51724

KI BSHOMPl TEROWE
(akceptacja MEN od 1991).

Doctor Q, Kraków, Mogiiaka43, 
11-81-11, 11-9S-45. K-zou

Chcesz zdać egzamin ' 
na prawo jazdy ?
Skorzystaj z placu o 

manewrowego przy *
Nowohuckim Centrum "

Kultury, al. Jana Pawia 232.
Informacja:

\R0LM/MEX, 67-26-84,43-28-38./

AUD1100 2.300 moc, rok produkcji 1986 
listopad, klimatyzacja, automatycznie ob­
niżane szyby, automatyczne ustawianie lu­
sterek, oryginalny radio- magnetofon, szy- 
berdach, wtrysk paliwa na benzynę bezoło­
wiową, bordo- metalik, stan techniczno- 
estetyczny bardzo dobry. Tel. Rabka 
(0-187) 78-287, 51 707 
AUTO do remontu kupię. Holuję i płacę 
natychmiast. 78-65-69,78-63-60.

3903

JEDNOPOKOJOWEGO nieumeblowa- 
nego poszukuję, tel.49-08-15 (9-16).

51543
KUPIĘ mieszkanie. 33-44-05. 3915
LGKAL na magazyn 30 ma do 'wynajęcia. 
33-35-05. 51625
LOKAL 42 ma odstąpię.-w rozliczeniu 
przyjmę samochód, 67-40-66. 51706
MIESZKAŃ!Esprzedam 12-07-36. '

3483
MIESZKANIA poszukuję~33-44-05.

3916
POSZUKUJĘ lokalu vr ścisłym centrum 
do 30 ma. Tel. 25-Ż0-31. 3837
POKOJU z kuchnią lut> garsoniery do 
wynajęcia poszukuję. Tel. 36-95-31.

’ 51254
POSZUKUJĘ lokalu handlowego w Kra­
kowie, Śródmieście, do 50 ma. (0-18) 
43-61 -37. lub oferty 51369 Kraków, Wiśl­
na 2.
POSZUKUJĘ kiosku na gastronomię w 
dobrym punkcie handlowym. 56-48-72 
(11-23). D-7061
POSZUKUJEMY mieszkań dosprzedaży. 
Pośrednictwo 56-49-20. 2069/el
SPRZEDAM udział w spółdzielni miesz­
kaniowej 69 ma. Śródmieście. Tel. 
12-34-73.51259
SAMODZIELNEGO mieszkania poszu­
kuję. (0-12) 43-37-54. 3943
SPRZEDAM 3-pokojowe, spółdzielcze, 
własnościowe. 47-55-48. 51794

FLiZOWANIE. 33-11-88. 51516
FLIZOWANIE. 25-91-35.51517
MALOWANIE, tapetowanie. 67-68-62.

a-1 80p
MALOWANIE mieszkań', 57-30-88’ 
. 15659
MALOWANIE, tapetowanie VAT 
55-08-39. 2911
NAPRAWA, przestrajanie telewizorów 
25-87-96. 51349
PIECYKI, kotły — świebodzickie. Napra­
wy, sprzedaż, montaż, serwis. Gromgaz — 
Prądnicka 65. 23-39-25. C-032/K
PIECE kaflowe, 48-83-83. 51319
PRZEPROWADZKI fachowo, Warczyń- 
ski. (0-12) 34-44-03. 2034
PRZEPROWADZKI 43-46JH.

2390
REKLAMY, sitodruk. „Linea" (012) 44- 
34-64. - 1007gB
Schody. 66-57-91. — 51337
SANYO serwis naprawy u Klienta. 
44-94-10. 878
TRANSPORT.~200.000. 36-61-63.

47514
TRANSPORT. 36-48-87^ 51072

TANI transport do 6 t. 44-39-53, 66- 
61-11,48-04-36. GŁ111/94
TRANSPORT~do 2 ton, 3,5 tys. + VAT, 
wyłącznie trasy. Tel. 37=05-10. H-1843
ŻALUZJE- produkcja, montaż 21 -62-54.

2776
ŻALUZJE. 67-24-26^ a-177p

BIZNES r

PILNIE odstąpię czynną, małą masarnię z 
wyposażeniem, tel. 11 -91 -91. 51671

KUPNO

CINOUCENTO 700, TX 1993, biały, 
14000 km, 48-25-17, 3326
FIAT 126,Cinquecento, Uno- zapewnia­
my duży wybór kolorów, wyposażenia. 
Atrakcyjna sprzedaż ratalna: także bez ży­
rantów, bez pierwszej wpłaty (bardzo ni­
skie raty do 6 lat). Polinar Dealer Fiat, 
Kraków ul.Ofiar Dąbia 14 (każde auto z 
radioodtwarzaczem) (0-12) 11-30-09, 
11 -27-95. 3400

TRZYPOKOJOWE, 62 m’. Biały Prądnik, 
sprzedam, tel. 12-20-49. 51556

URUCHAMIAM hodowlę pstrąga. Ist­
nieje możliwość rozwoju innych branż tu- 
rystyczno-produkcyjno-rolnych. Tel. 
22-57-99. 3783

AA Skup RTV. 21 -89-09. 2112/MŁ90
ANTYKI- kupno, sprzedaż, renowacja.
Gertrudy 8. Tel. 21 -59-60. 51608
HARMONIĘ chromatyczną 5-rzędową, 
dobrej marki kupię, teł. 78-1 8-84.

51722

HONDA Akord EX, model-95, nowy- 
sprzedam. Kraków, Krakowska 51, (Komis 
meblowy). 3920
HAKI holownicze do samochodów krajo­
wych i zachodnich, 36-19-80, 25-50-58.

51432

WOLNY lokal handlowy. Podgórze, 
66-73-33. 51710 POŻYCZKI

POŚREDNICTWO 
TWÓJ KONTAKT £ 

23-42-67 1

NIERUCHOMOŚCI

OVERLOCK przemysłowy, 841-840.
50911

SPRZĘT RTV, 44-58-44. C-3009

.JHSPRZEDAŻ

OPEL'®- 
części i akcesoria 

poleca firma
Kazimierza Wielkiego 57 

Kraków, tel. 34-11 -05

AMIGA CDTY,- monitor sprzedam, 
78-53-64. 51497
BOKSERY rodowodowe. (014)
21-10-76.

r— ALARMY ~
BLOKADY, ZNAKOWANIE

8-20—NIEDZIELE TEŻ! * 
ul. Szlak 26,33-99-75, 33-99-77 °

A.A. Pleśniarowicz, Lea 20B, 33-47-91.
______________ Ml 2016

AGENCJA- 12-77-39. 3123
DZIAŁKĘ budowlaną uzbrojoną 50 a, 7 
minut od centrum Krakowa, sprzedam, 
(O-12)-33-27-85,55-83-04, - 3841
DOM, mieszkanie kupię. 33-01 -34, 

____________________ M12018
DZIAŁKĘ budowlaną, okolice Krakowa 
sprzedam. 49-91 -61.51454
LI BERTO W — dom do wykończenia 
sprzedam. Tel. 21-92-67.
MAŁĄ działkę pod zakład kupię, (okolice 
Krowodrzy). 36-34-31 po 19, 2299

A.A. ATRAKCYJNE pożyczki, skup RTV, 
złota, srebra. Lombard Grzegótzecka 17, 
21 -89-09.2111/MŁ/94
A BAST najkorzystniejsze pożyczki, ko­
mis, skup, sprzedaż. Kazimierza Wielkiego 
117,36-86-00.
KORZYSTNY Lombard. Kalwaryjska 18, 
naprzeciw „Korony”. (0-12) 56-51-50.

LOMBARD „Ricardo" korzystne opro­
centowanie, skup, sprzedaż złota, RTV, 
Sienkiewicza 3a, 33-85-02,2689
LOMBARD- Majora 12a, 11-59-22
wewn. 16. 3477

Ostatnia Canon NAVIGATOR 
okazja! ZHOMOLOGACJĄ HD40

sekretarką, skaner

drukarka

5 X TANIEJ NIŻ W PARYŻU! J 
capricorn j.v.
u!. Szlak 33 ui- 31
te!./fax 34-0'1-04, IXiQkOW tel. 22-49-22

33-47-13 fax 21-90-47

Bośe Rarccteiie coraz bliźąj...

Zbliźsi się czas świątecznych- 
zakupów!

Powszechna Kasa Oszczędności Bank Państwowy
poleca Państwu w okresie przedświątecznym 

tanie kolorowe kredyty;
• pomarańczowy kradyt • gotówkowy na dowolny c»l,

• żółty kradyt - pożyczkę lombardową.
Szczegółowe informacje na temat tych, a także innych kredytów moż­
na uzyskać w 1 Oddziale PKO BP w Krakowie, ul. Wielopole 19, tel. 
21-55-55 w. 510, 5131546.

TAPUASŻAMY

specjalizacja
Świadczy usługi w zakresie
• diagnostyki

SKODA
• obsługi napraw bieżących
• obsługi i napraw gwarancyjnych
• montażu urządzeń zabezpieczających ANTYKRAD
• czyszczenia układów paliwowych i smarowania bez demontażu 
środkami PROTEC
• przeglądów rejestracyjnych samochodów wszystkich typów do 3,51

ASO
Kraków, ul. Klimeckiego 14- 
tel. 56-14-99, 66-71-00 w. 289, 254

ZAPRASZAMY 
pon. - pt. 7°° -1780 
scb. 7^-13°°

BETONIARKI 100, 150 I. Bochnia, tel. 
(0-197) 258-12, ul. Trudna 20. t-251
CINOUECENTO, 1994. 44-47-31.
Dzwonić w niedzielę. C-3256
FLIZY, terakota, kleje. Nowa Huta, ul. 
Makuszyńskiego 17. GŁ119/94
FIAT 126 p 1986 rok, tel; 33-16-56.
__________________________ 51678 
holenderskie wypoczynki, sklep. 
Sportowe 24. 44-96-60, 78-54-59.

976gB-b
JAMNIKI- szczenięta, czarne, krótkowło­
se. 36-81-52. 51760
KIOSK spożywczy sprzedam, tel. 
47-26-13 po 20. 51326
KARPIA w ilościach hurtowych sprze­
dam. Tel. 43-04-72. GL 377

W® LANCIA IVECÓ
CZĘŚCI 1

' Kraków, Centralna 53C, tel./fax 25-93-81 >

MERCEDES 240 D, 1987 czerwony, po 
remoncie silnika i blachy sprzedam. Tar­
nów (0-14) 21-03-09, po 18. Ta-13387
MAZDA 626, Mazda 323, 1994 r. sprze­
dam.-11-10-61. 3734
PUNTO. TIPO, TEMPRA — KONTYN­
GENT 1 995 do wyboru zawsze ponad 200 
samochodów POLINAR — Główny Skład 
Celny Fiat Auto Roland, Kraków, ul. Ofiar 
Dąbia14.Tel. (012) 11-30-09,11-27-95.

POLONEZA 1991 r. sprzedam, 66-91 -91.
51698

LAMPY, karnisze. Kalwaryjska 25.
a-806V

SPRZEDAM Ładę 2107, grudzień 1988. 
Tel. (0-12) 82-18-10. 3187

BOCHNIA-—dom nad Rabą, 
cegła, telefon, 260.000.000 zł. 

36-38-64. niw

OKAZJAl Sprzedam lokal produkcyjno- 
handlowo-uslugowy w Prokocimiu, 
12-74-24.______________ 51 523
SPRZEDAM działkę 17 arów na osiedlu 
Kliny. 23-36-54.50932
SPRZEDAM działkę budowlaną 10 a, ul. 
Dziekanowicka 3 kolo Prądnika Czerwo­
nego. 51580
SPRZEDAM tanio nowy dom. Pielgrzy- 
mpwice 101, (MPK 267). 3862
WOLA Justowska, sprzedam duży dom. 
251-381, wieczorem. 3724

33-300 N.Sącz ul.Jagiellońska 18 
tel./fax 018 .421146

Sklep Firmowy: Rynek 22

OFERUJEMY:
Kompletaqe energooszczędnych 

systemów grzewczych

GWARANTUJEMY:
Satysfakcję i 30% redukcję 

kosztów ogrzewania

ZAPEWNIAMY'
Bezpłatny - projekt instalacji 
Bezpłatny - montaż urządzeń
B ezplatny - rozruch i regulację

^SELKIRK - kominy.sfali.

A™STOONG.:jzrfacjęteiTOicine

GRUNDFOS•pompy

HONYWELL - regulatory

MTR-INTERMES - armatura

BANNINGĘR.-Jnataląęję.miętóane 

, R.EF.LĘX. r.nąęzynlt przeponowe 

KORTING-palni Li

HĘRZ 7 zawory termostatyczne

YARIOPANEL. grzejniki.........

SCHAFER, YAIŁLANT, JUNKERS - kotły gazowe I olejowe

%25e2%2580%259eCARES.SE
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Regulamin konkursu

Codziennie, od soboty do piąt­
ku, w rubryce „Słowo za milion” 
zamieszczamy kilka liter. W pią­
tek, kiedy już będą znane wszys­
tkie litery, posłużą one Państwu 
do ułożenia wyrazu. Wygrywa 
ten z Czytelników, którego wy­
raz będzie najdłuższy. Oczywi­
ście, mogą Państwo użyć tylko 
tych liter i w takiej flości, jaka 
została wydrukowana w naszej 
rubryce. To znaczy, jeśli w po­
niedziałek wybraliśmy litery „A" 
i „B”, mogą one wystąpić w wy­
razie tylko jeden raz, chyba że 
powtórzymy je innego dnia w 
tym etapie konkursu. Litery z 
jednego tygodnia nie mogą być 
użyte w innym. Oczywiście wy­
razy powinny być napisane w 
języku, polskim.

Rozwiązania prosimy nadsyłać 
na kartkach pocztowych, z has­
łem ułożonym z wyciętych i na­
klejonych liter, najpóźniej w po­
niedziałek na adres Kraków, ul- 
Wielopole 1, z dopiskiem „Słowo 
za milion” (decyduje data stem­
pla pocztowego).

Nagroda wynosi 1 min zł. W 
przypadku równoczesnego zwy­

Quiz operowy

1. Kompozytorem opery „Zamek 
Sinobrodego” był:

a) Tadeusz Baird
b) Bela Bartok
c) Vincenzo Bellini

2. Autorem libretta do opery P. 
Czajkowskiego „Dama pikowa” 
był:

a) Modest Czajkowski
b) Konstanty Szyłowski
c) Walery Briusow

3. Wielki polski tenor Jan Kie­
pura urodził się:

a) w Katowicach
b) w Sosnowcu
c) w Bytomiu 

cięstwa większej liczby osób — 
nagrodę losujemy. Poza tym za­
mierzamy prowadzić listę ran­
kingową zwycięzców naszego 
konkursu i publikować ją coty­
godniowo.

Aby lepiej zobrazować zasady 
gry i przebieg konkursu proszę 
przyjrzeć się poniższemu przy­
kładowi.

Przypuśćmy, że w sobotę u- 
mieściliśmy litery:

A N Z T 
w poniedziałek: 
E C A K 
we wtorek: 
S Ą C J 
w środę: 
P N A E 
w czwartek: 
OKAZ 
w piątek: 
L S I P

Przypuśćmy, że pan Kowalski 
ułożył z tych liter wyraz NEA- 
POLITANECZKA. Wyraz ten

4. Jerzy Garda — polski tenor 
był z wykształcenia:

a) lekarzem
b) inżynierem
c) prawnikiem

5. Kompozytorem opery „Zabo­
bon czyli Krakowiacy i Górale” 
był:

a) Karol Kurpiński
b) Stanisław Moniuszko
c) Feliks Nowowiejski

6. Rosyjski sopran koloraturowy
— Antoniną Nieżdanowa, zaczęła 
uczyć się śpiewu mając:

a) 8 lat
b) 21 lat
c) 30 lat 

składa się z 15 liter a my opub­
likowaliśmy 24. Inny uczestnik 
naszej zabawy przysłał rozwią­
zanie brzmiące OKAZJONALNY. 
Wyraz zawiera 11 liter .a inni 
uczestnicy gry mieli jeszcze krót­
sze słowa. W takiej sytuacji wy­
grywa Pan Kowalski. Otrzymuj 
je 1 milion złotych i wpisywany 
jest do naszej listy rankingowej 
opublikowanej w sobotę. Gdyby 
jednak ktoś trzeci ułożył wyraz 
mający również 15 liter, wtedy 
nagroda byłaby rozlosowana po­
między dwoma zwycięzcami. 
Któryś z nich otrzymałby milion 
złotych, lecz obaj uzyskaliby po 
jednym punkcie.

Gdy ktoś ułoży słowo, które 
wyszło już z obiegu, postaramy 
się skonsultować z językoznaw­
cą. Wyda on werdykt w sprzecz­
nych kwestiach, co pozwoli nam 
sprawiedliwie rozstrzygnąć grę.

Życzymy przyjemnej zabawy.

A oto dzisiejsze litery:

Rozwiązanie 
ąuizu operowego

•(□ -dpo) pji 
Og afeteui tiMatds bis pZzon aj 
-bzaez BAiouBpzajŃ Bujuoąuy "9 
•(V •dpo) !3[suid!mx loreyi {Xq „aj 
-nro£) i !(Xzo uoqoq
-ez“ Arado tuojołjCzodtuos ’g

• (3 dpo) uiaisnuMBid eruac 
-f8|zs5i'XM z fXq epreg Zz-iej

•(3 dpo) naMousos 
m bis jraporn ®jndoiyi uep 'g

•(V dpo)
;sapopi „foMOind 

kuma" op eiłeaąn u».roinv "Z
•(a dpo) 

ąopea -a ł-tq „oSaporąouis łioui 
-BZ‘‘ krado moroi^zoduroji a

M A N
Namiętność do brydża prze­

rodzić się może czasami w 
coś na kształt łagodnego o- 

błędu, a potrzeba odnoszenia 
sukcesów w tej grze prowadzi 
do naruszania zasad przyzwoi­
tości. Zdarza się to nawet lu­
dziom z tzw. najlepszego towa­
rzystwa. Pod koniec lat 50. by­
walcem Klubu Dziennikarzy 
(gdzie swego czasu grywano w 
brydża zarówno sportowo, jak i 
towarzysko) był właściciel hi­
storycznego nazwiska — dla za­
chowania dyskrecji nazwiemy 
go Pawłem R. — namiętny 
gracz. Powiadano, żo nawet za­
kończenie wojny przyjął z nie­
zadowoleniem, bo tym samym 
skończył się jego pobyt w ofla­
gu, a na wolności nie miał już 
tyle czasu na grę, jak za dru­
tami. Pan R. miał jednak nie­
ładną przywarę: lubił przeciw­
nikom zaglądać w karty. Part­
nerzy, którzy go dobrze znali, 
lubili wprowadzać go w błąd, 
regularnie wkładając np. króla 
karo do kierów, lub treflowego 
pomiędzy piki i cieszyć się jego 
niebotycznym zdumieniem, gdy 
„wypatrzony” impas nie wycho­
dził. Pan R. stosował też chvtre 
fortele. Kiedyś, przed szczegól­
nie trudną rozgrywką, rozpo­
czął opowieść:

Problem decyzji

Czy myśleli Państwo kie­
dyś, jak ważny jest pro­
blem decyzji w szachach?

Pod tym względem przypomi­
nają one życie. Człowiek stara 
się przewidzieć, co się stanie, 
gdy wykona jakieś posunięcie, 
jak zareagują na nie inni lu­
dzie. Istotne jest nie tylko to, 
co zrobią, lecz także to, co mo­
gą zrobić. W filozofii zachod­
niej nie ma wyraźnego związku 
pomiędzy naszymi poczynania­
mi a możliwościami dalszego

I A C Y
— Zdaje się, że będę w tara­

patach, co mi przypomina pew­
ną przygodę na polowaniu. O- 
tóż źle trafiłem odyńca i be­
stia zaszarżował na mnie, a o- 
bie lufy już puste! No to ja 
za jedno drzewo... (tu Pan R. 
mocno wychylił się w lewo, za­
puszczając żurawia w karty są­
siada). On za mną, więc ja za 
drugie drzewo (tu wychylenie 
na prawą stronę) no 1, na szczę­
ście, gajowy go dostrzelił!

— Panie kochany — odezwał 
się sąsiad — jeśli pan jeszcze 
raz spróbuje za drzewo, to nie 
gajowy, ale ja strzelę, i nie o- 
dyńca, ale pana!

Inną manię miał znany aktor 
Stanisław Igar, nazywany przez 
partnerów „Niezwyciężonym”, 
bo istotnie do rzadkości należa­
ło, by Igar przegrał robra. Nie 
wynikało to jednak z jego 
szczególnie wysokich umiejętno­
ści, ale z faktu, iż miał zwy­
czaj „bronić robra” do upadłe­
go. Gdy przeciwnicy wylicyto­
wali końcówkę, Igar ich przeli- 
cytowywał, nawet jeśli wynika­
ła z tego gruba wpadka z kon­
trą. W rezultacie nie raz i nie 
dwa wygrany po wielu obro­
nach rober, przynosił sporo u- 
jemnych punktów. Mimo to 
Igar znajdował partnerów do 

życia. W znacznej mierze rzą­
dzi nami przypadek. Natomiast 
dla Hindusa, ojca królewskiej 
gry, zależność ta jest oczywista. 
Człowiek źle postępując w ży­
ciu, podobnie jak w szachach, 
ma mniejsze możliwości popra­
wienia swojej sytuacji. Niepra­
widłowe postępowanie powodu­
je, że nasze dalsze możliwości 
są coraz gorsze. Analogia z sza­
chami jest oczywista. Na po­
czątku gry mamy równe szan­
se. Później każdy błąd jest 
przyczyną powstania sytuacji, w 
której mamy do wyboru coraz 
gorsze ruchy. I odwrotnie, do­
bre posunięcie jest podstawą do 
powstania świetnej pozycji i o- 
kazją do wykonania jeszcze lep­
szych ruchów. Dlatego tak tru­
dno zdecydować się na wyko­
nanie ruchu na szachownicy. W 
życiu liczymy na szczęście, któ­
re najczęściej nie towarzyszy 
nam. A teraz konkursowe zada­
nie dla Państwa. Białe zaczy­
nają i wygrywają. Rozwiązania 
prosimy nadsyłać w ciągu ty­
godnia na adres „Dziennika”. 
Nagroda 300 tys. zł dla jedne­
go zwycięzcy.

Białe: Kg2, He2, Wal, Wf3, 
Gb3, Gcl, piony: a2, b4, c3, e4, 
f2, g3, g4,

gry, miał bowiem zwyczaj, iż 
finansowe skutki owych Pyrru- 
sowych zwycięstw pokrywał z 
własnej kieszeni również za par­
tnera. Mawiał przy tym:

— Przecież pieniądze nie ma­
ją najmniejszego znaczenia! W 
grze najważniejsza jest radość 
z odniesionego zwycięstwa.

Nie brał pod uwagę tego, ża 
odbiera partnerom radość wy­
nikającą z urody samej gry, 
czyli z precyzji licytacji 1 błys­
kotliwości rozgrywki. Partnerzy 
zresztą sami sobie byli winni — 
wiadomo przecież, że z tego ro­
dzaju „niezwyciężonymi” do gry 
zasiadać nie należy. I to nie 
tylko w brydża...

ZASTĘPCA

Czarne: Kh7, Hd8, Wa8, We8, 
Ge7, Sa4, piony: a6, b5, c7, e5, 
g7, g6, h6.

Rozwiązanie zadania 
z 19 X 94:

1... W:e2+ 2. K:e2 Ga6-f- 3. 
Kd2 Hf24- 4. Kc3 Wb8! 5. Wbl 
Hc5+ 6. Kd2 Hd4+ 7. Kc2 
Hc4+ 8. Kd2 Hd3-|- z wygraną. 
Spośród poprawnych odpowie­
dzi wylosowaliśmy Pana Jana 
Wojdyło.

WITOLD KAMIEŃ OBRODZKI

Bob Weber Jr/s

DZIECI

GAK NAMÓWIŁAŚ BU BU 
DO ZABAWY W DOM ?

POSTRASZYŁAM 60, 
ZE SPRYSKAM 60 

.PERFUMAMI !

jak Hamować
Rozgniewanego chłopca

Samica konika morskiego składa swoje jaja do torby 
samca. Kiedy z jaj wyklujq się młode, z torby samca 
wypływa do 200 dzieci konika morskiego.
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Świnki wspinają się do góry 

w tempie 28 metrów na go­

dzinę. Do szczytu majq tylko 98 • 

metrów.

Ile czasu zajmie im wejście na 
zczyt w tym tempie wspinania?

■ZuizpoO jęd i Azą O| uii eimfoz ąpepwbdpo

Lis Detektyw i Mysz Maks wrócili do domu po całym dniu 
detektywistycznej pracy. Detektyw zauważył, że podczas 
Ich nieobecności ktoś myszkował w ich mieszkaniu w dziup­
li. Jaki ślad doprowadził Detektywa do tego wniosku?
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